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NOWE EKSCESY ANTYZYDOWSKIE 


Wczoraj znów pobito w Warszawie wielu przechodniów 
i mialo miejsce szereg bójek siudenckich 


Zawieszenie wykładów na Politechnice i Wyższej Szkole Handlowej 
Ziazd w stolicy rektorów wszystkich wyższych uczelni w Polsce 


Warsz. koresp. „Głosu Poran) 


nega“ telefonuje; 

Pominyo, iż aniwersytet 
zamkniety i nikogo nie wpusz- 
czają na jego teren. 
endeccy postanowili jednak tam 
się dostać. W tym celu z same- 
go rana 


PRZESADZILI PARKAN 


od uliey Oboźnej i znaleźli się 


jćst| > a a . a, > zę 
| tej qzłelsicy, zemieszkatej przę się grupa mniej wiecej 30 do 


studenci | 


Młodzież żydowska, którą 
od kilku dui posiada zorganize- 


| 


NA POQLITECHNIRĘ! 
Naiychmiasł 


wang samoobronę, stawiała w | pochód a jednocześnie ukazała 


wśżnie przez fudność żydowską |40 członków Związku Młodzie- 


ży Demokratycznej, którzy na- 


pór i y 
PRZEPĘDZEA CHULIGANÓW |woływali do spokoju, rezdająe 


Tutaj zostalo 
POBITFYCH KILKU STUPEN- 
TÓW ENDEKÓW. 
Stadenet udali sie 


grupami | strony podnieconych 


maniłestanłtom ulotki, 


Widząc, że akcja ta spotyka 


Sie z wrogiem przyjęciem zę 
menite- 


ną dziedzińcu, gdzie przyszyka-| pa 80 — 50 osób pod gmach |stantów, studenci rozdający u 


wali się dą dalszych wykroczeń, 
W sukars przybyła delegacja 
młodzięży Raredowej z waze 
Szkoły Hondlawej i Wyższej 
Szkoly Gespadarstwa Wiejskie- 
go. Vtworzena została 
WIELKA DEMONSTRACJA, 
która tą drogą wkroczyła 
na Krakowsk Przedmieście. 
Studenci uzbrojeni byli 

W LASKE I KASTETY, 
a słuchacze Politechniki nawet 
mięli w rękąch 
CIĘŻKIE NARZĘDZIA TECH- 
NICZNE I CZĘŚCI MASZYN. 

a próbowała rozproszyć 
demonstrantów co się jej w isho- 
cie udało. Później jednak w róż 
nych pumktach miasta utworzy- 
ły się grupki studentów obwie- 
polskich, które 
ZACZĘŁY BIĆ | PRZECHOD- 
NIÓW - ŻYBÓW. 

Ofiarą tych wybryków padło 
kilka osób chrześcijan o wygłą- 
dzie sęmickim. W ten sposób zo 
stała 


POBITYCH KADZIESIĄT 
paspa 


Jedna z grup przedostala sie 
ña ulieę Pańską, gdzie wybuchła 
OGROMNA PANIKA. 


. 


Demonsfranci 
hiiierowsty 
skazani na więzienie 
_ BERLIN, 7. 11. (PAT). W prace- 
sie przeciwko przywódcom _ hitle- 
rowskim  Heldarfowi i Era- 
stowi, oskąrżonym o  urządzęnie 
we wrześniu r, b. demonstracji an- 
tysemickich w kilku dzielnicach 
Berlina, zapadł wyrok skazujący 
obu przywódców na karę więzienia 
po sześć miesięcy każdy. Dwuch 
pozostałych oskarżonych skazą- 
nych zostało na karę 2 i 3 miesię- 
cy więzienia, Trzech pozostałych 0- 
skarzonych uniewinniono. Na wnio 
sek obrony Ernst i Heldorf zostali 

wypuszczeni na wolną stopę. 


uł. Rakowieckiej 

MAN IPESTANTÓW WYŁAMĄ 

LO DRZWI I WDARŁO SIĘ DO 
d UCZĘLNE. 

Peśród wrzasków i gwizdów 
ZDEMOLOQWANO URZĄDZE- 
NIE KOŁA ŻYDOWSKIEGO. 
pozrywano Szafki... 

Doszło do bófki, przyczem 

POTURBOWANI ZOSTALI 

PROFESOROWIE 
wyższej szkoły kandłowej pp. 
Tennenkaum i Miynarski. Bez- 
pośrednio po ręzproszeniu 
monstrantów przez policję dy- 


de- | 


wyższej szkoly kandłowej pęzy | lotki, skierowali się 
Kilkunastą | al. Puławskiej. 
żedągkże aa rogu iiiey Rko- 


(„nie oddałziacych się 


w Stronę 


wieckiej i Wiśniowej, spokoj- 
dopadia 
awantuzuijgea się miądzież i 
WSZCZĘŁA BÓJKĘ. 
Policją inierwenjowała, roz- 
prasząjąc hijących się, a kilku 
zatrzytnała eélem_ wylegiłymo- 
wania. Przy jednym z zatrzyma 


jych 
ZNALEZIONO REWOLWER. 
* 


O godzinie 2 min. 30 na Pali: 


technice zebrali się słudenei oby 


rektor wyższej szkały handia: | wiepolsey i zaczęli 


wej postanowił 
ZAWIESIĆ WYKŁADY 
| zabrenił rałodzięży przycho- 


dzenie go gmachu da pənie:| 
dzialku. 


Okala 


ARY 
27 V 3 


pałudnia padło hasło: 


WYPĘDZAĆ KOŁEGÓW - 
ŻYDÓW. 
Skutek był ten, że rektor a- 
głosił, iż 
-~ ZAWIESZA WYKŁADY 
NA POLIFECHNICE 


PRZETO AEM 


uformował się | 


| ną czas nieograniczony, 


Qgrady Saski i Krasińskich 
były przez cały dzień zamknię- 
ie. Wieczorem młodzież naeja- 
nalistyczna próbowała urządzić 
demenstraeje uliczne ale te się 
nie udały, 

W nocy studenci obwiepolsey 
ROQZJEŹDŻALI PO MIEŚCIE 
SAMOCHODAMI CIĘŻAROWY 


MI 
i rozrzucałi 
OBEZWY Z HASLAMI ANTY- 
SEMICKIEMI, 


| wzywającęmi do „wyłrwagia w 


w alce“, 


: 4 s 


W wyniku ekscesów, jakie 
grupa studentów wywołsłą ną 
wyższej Szkolę Handlowej, re- 
kier uczelni zarządził ZAWIE- 
SE WYKŁADÓW NA W. 
S. H. 


* * * 


Na dziś wyznaczony został więc 
ña godzinę 10 raną na dziedzińcy 
uniwersyteckim. Wczoraj w mini 
sterstwie oświaty odbyła się nara- 
da wszysikich rektorów wyższych 
uczelni. Postanowiono na dziś za- 
wezwać wszystkich rektorów 
szkół wyższych w Polscę. Lokale 
żydowskich stowarzyszeń i korpo- 
racji są strzeżone przez policję. 


Prasa zagraniczna 
9 rozruchach 


Wszystkie dzienniki zagra 
uiczne rozpistują się obszernie - 
rozruchach antyżydowskich 
w Warszawie. Szczęgólnie pra- 
sa berlińska podaje o nich ab: 
szęrnię, a ze źródeł berlińskich 
czerpią informacje pisma an- 
gielskie i francuskie. Gazet 
niemieckie podają wiadomośc 
o zajściach pod wielkiemi jed: 
pobrzmiącępi tytułami „pis 
Judenhetze in Warschau“. Czy 
tamy tam o krwawych star- 
ciach przed uniwersytetem przy 
akompanjamencie okrzyków: 


„Precz z żydami”, „Bić żydów*, 
„Żądamy numerus nullus!“. Da- 
lej opisują dzienniki krwaye 
wypadki w ogrodzie Saskim, o- 
caz w dzielnicy żydowskiej. Na 
stępnie gazety opisują szczegó: 
lowo o starciach studenckich 
chuliganów z tragarzami i woź- 
nicami żydowskimi za Żelazną 
Brama, poczem następuje dłuż- 
sza relacja z sytuacji ogólnej, 
jaka zapanowała w stolicy w 
związku z antysemickiemi wy- 
stąpieniami elementów nacjona 
listycznych. 


EET 


Qgień powstał w oddziale czyszczenia jęczmienia i suszarni 


Wezoraj w kilka minat po ge 
dzinie 9.30 wieczorem rateszkan 
y domów sąsiadujących z lężą- 
cemi vis a vis 

BROWAREM I FABRYKĄ 

OCTU KEILICHA, 

przy ul. Orla nr. 25 zauważyli 
kłęby dymu, wydobywające się 
z okienka poddasza. W chwilę 
notem ukazały się 

PIERWSZE JĘZYKI OGNIA 


i Równocześnie administracja fa 


bryki zawiadomiłą straż ognio- 
wą oraz włąścieieja fabryki. Pe 
kilku minutach na ulice Orla 
zjeżdżać poczęły addziały stra 
ży ogniowej: 2, 3, 4, 5 i 10. — 
Równocześnie przybył komer- 
dant Grohman oraz władze ad- 


ministracyjne w eJsobaeh stare- 
sty p. Dychdalewicza i zastępcy 
jego p. Rosiekiego orąz władze 
polieyjne z inspektorem Nie- 
dzielskim i nadkomisarzem We 
yerem. Strażacy ujęci z miejsea 
w dzieliąe rece komendanta 
Grohmąna z niezwykłą energją 
przystąpili do pracy. W kiłką 
sekund ustawiono dwie wielkie 
drabiny eztęropiętrowe. Te też 
w chwili, gdy 

OGIEŃ PRZEPĄLIŁ DACH, 
dzielni strażący z góry skiero- 
wali strumienie wady- 

Na rozkaz komendanta poli 
eji insp. Niedzielskiego przyby- 
ły oddzialy policji pieszej i kon 
nej, które z błyskawiczną szyb- 
kością 


USUNĘŁY TŁUMY GAPIÓW, 
dzięki czemą strąż ogniowa u- 
zyskała odpowiedni teren dla 
rozwinięcia akcji. Podkreślić na 
leży niezwykłą sprawność stra 
ży ogniowej, która pracowała 
jakby na jakimś ponisie. 
Wysłany ną miejsce repar- 
ter „Głosy Porannego“ ustalił. 
żę pożar wybuchł 
w ODDZIALE CZYSZCZENIA 
JĘCZMIENIA I SŁ SZARNI. 
W hali tei znajduje się wiel- 
ki elewator do transportowania 
nagromądzonych zapasów jęcz- 
mienia.  Najprawdopodobniej, 
ea nie jest jeszęze ustalone, ^- 
gień powstał 
Z POWODU KRÓTKIEGO 
SPIĘCIA. 


Tem łatwiej stąć się ta ma- 
gło, że od trzech dni oddział 
ten nie był czynny. 

Po dwugodzinnej akcji ogień 
ugaszono,  poczem strażacy 
wśród gryzącego dymu prze- 
rzucali wysuszony jęczmień. O 
godzinie 10 m. 30 kolejno czte- 
ry oddziały ędjeęhały do swych 
garaży, pozostął tylko jeden, 
który zajął się sprawdzaniem, 
czy nie pozostało gdzieś źródio 
nawega agnia. 

SZKÓD DOTYCHCZĄS NIE 

USTALONO, 


sa one jednak znaczne, 


Administracja fabryki prze: 


prowądzi w dniu dzisięjszym 
zestawienie strat. 


8.XI — „GŁOS PORANNY“ 
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HITLER ANTE PORTAS 


W ciągu trzech tygodni sy- 
łuacja polityczna w Niemczech 
i układ sił znalazły się w sta- 
djma daleko idących przemian. 
Przed trzema tygodniami na 
zjeździe stronnictw i organiza- 
cji opozycji prawicowej w Harz 
burgu Hitler i Hugenberg obie- 
cywali sobie dozgonną wier- 
ność, a różniee dzielące ich od 
kanclerza Briininga zdawały 
się być przepaścią niemożliwa 
do przebycia. Dziś most między 
narodowymi socjalistami, a nle 
miecko - narodowymi zdaje się 
już być przerzucony, a flirt 
między Hitlerem a Briiningiem 
rozwija się w Sposób nader a- 
biecujący. 

Zaczęło się, jak wiadomo, ad 
wizyty Hitlera u Hindenburga. 
Potem przyszło do uprzejmej 
wymiany listów i słów między 
narodowo - socjalistycznym 
kandydatem na dyktatora, a u- 
rzędującym obecnie kancle- 
rzem; Hitler wystosował w or” 
ganie swsim umiarkowany w 
formie i treści list otwarty, a 
dr. Brilning udzielił nań w 
Reichstagu odpowiedzi w tonie 
uprzejmym i pojednawczym. 
Potem Hitler złożył osobiście 
dwie wizyty gen. Sehleieherowi 
g ministerstwa Reichswehry, 
którego dotąd skrajna prawica 
atakowała gwałtownie,  nazy- 
wając go  „generaiem biuro- 
wym“ i posądzając o rzekome 
inklinacje republikańskie. Mię- 
dzy oboma panami miały 
przyjść do porozumienia. Odno 
siło się wrażenie, że oto per- 
traktują ze sobą przedstawicie- 
le dwuch odrębnych sił: Reichs 
wehry i hitlerowskich oddzia- 
łów szturmowych. 


A równocześnie pras2 narodo 
WODZA AJ CSHI ESE C Sasa DEB A 


Dr. med. 


J. Hersziinkiel ! 


Chor. dzieci 
przeprowadził się na ul. 


Zieloną 8-a, WL 11-07, 


CASINO 


— Z O ze 

Początek seansów o g. 430, w sobóty 

i niedziele poranki od godz. 12 

3-ej po 6enach Prze 75 mr. 
i 1 zt, 


e. 
° 


Dźwiękowe 


Grand-Kino 


Poczatek o godz. ll-ej pp. Ceny miejsc na po- 
ranki od g. 11-3 pp. zł. 0.75 i zł. 1— 


Dźwiekowae Kino 


| 


wo - socjalistyczna i centrowa 
poczęły dorabiać akompanja- 
ment do tych układów i do- 
szukiwać się wspólnej platfor- 
my. Zaczął te rozmowę dzien- 
nik berliński „Der Deutsche“, 
organ chrześcijańskich wwiaz- 
ków zawodowych, zadająe hitle 
rowcom pytanie, czy naprawdę 


chea iść na pasku wielkiego 
kapitału i przemysłu. Nastąpiła 
wymijająca odpowiedź. Potem 
wpływowy poseł centrowy, ks. 


Schreiber, wyraził v: przemó- 
wieniu pogląd, że narodowy so 
cjalizm zmajduje się w okresie 
przełomu, na drodze do nolity- 
ki realnej. Poseł narodowo - 


Z hółów nie mogła już się wcale noruszać— 
feraz pozbyła się zupelnie reumafyzmu 


Co sa okropne uczucie nie móc 
samemu wstać z łóżka, tak sztywne 
są nogi 1 ramiona. Niezdolna do pra- 
cy-to zrozpaczona ofiara reumatyzmu. 
Lecz dziś znów ¿wawa i suchliwa jak 
dawniej i nie odczuwa żadnych bó- 
lów. Pani W. Sajkowa, Grudziądz, 
Szewska 168 | I pisze nam ó tem: od 
dłuższego czasu cierpiała na reuma- 
tyzm w nogach i ramionach. Bóle mi 
tak dokuczały, że często przez całą 
noc nie mogłam zmrużyć oka. Nogi 
i ręce stały się z czasem do tego 
stopnia sztywne, że nie mogłam pra- 
wie wcale się poruszać. Nie mogę po- 
prostu nikomu opisać, co przea ten 
êsaas przecierpiałam, W ciągu 7 mie- 
sięcy próbowałam najrozmaitszych 
leków, chcąc uwolnić się od tych 
straszliwych cierpień, lecz prawdziwa 
poprawa nastąpiła dopiero, gdy za- 
częłam zażywać tableżki Togel! Już po 
tygodniu bóla ustąpiły i mogłam zno- 
wu spokojnie sypiać. Zachęcona tym 
pomyślnym wynikiem zażywałam w 
dalazym ciągu Togal ściśle według 


przepisu, Z ezasem czułam też wy- 
raźnie, jak wamiona i nogi stawały 
się coraz bardziej giętkie í elastycz= 
niejsze, Teraz już supełnie pozbyłam 
się tej przykrej choroby, tak żew tym 
roku dzięki Wogalowi mogłam Śmiało 
zrezygnować z podróży do uzdrowiska. 
Rzeczywiście Togal fest radykalnym 
środkiem! Podobnie świadczą tysiące 
cierpiących, którzy przyjmowali Togal 
przy reumatyźmie, podagrze, łamaniu 
w kościach, bólach nerwowych i gło- 
wy. grypie, przeziębieniach 1 pokrew- 
nych cierpieniach. Nieszkodliwe dla 
serca, żołądka i innych organów. 
Togal nietylko uśmierza bóle lecz w 
zarodku zwaloza te niedomagania. 
Dlatege też nawet w chronicznych 
wypadkach osiągnięto przy pomocy 
Togalu nadspodziewanie pomyślne 
rezultaty. Jeśli ponadto tysiące leka- 
rzy lek ten ordynuje, to przecież 
każdy z pełnem zaufaniem zakupić 
go może. Spróbujcie więc sami dziś 
jeszcze, lecz żądajcie wyraźnie tylko 
Togal. We wszystkich aptakach. 


Gandhi 


"o R 
[ 


pojawit sie w swym skr omnym stroju narodowym. 


Poraz pierwszy w Polsce 


CHARLIE CHAPLIN 


w swej ostatniej fenomenalnej kreacji 


Dziś I dni następnych! 


Busier się żeni 


Nieodwolfalnie ostatni dzień 


Ceny na wszystkie miejsca i seanse zniżone zł.1.- i 1.50. 


„O-ciu z Pawiaka” 


u króla 


SW ŻŻZ 


socjalistyczny, Grzegorz Stras- 
ser, odpowiedział z właściwą so 
bie brutalnością, że narodowi 
soejaliści gotowi są zapomnieć 
o przeszłości Í połączyć się na- 
wet z diabłem, byle tylko Niem 
cy odzyskały dawną swoją wol 
ność i potęgę. A poseł Rosen: 
berg, polityczny ideolog hitle- 
rvzmn, napisał, że w każdej 
kombinacji narodowi socjaliści 
zastrzegają sobie stanowiska 
dominujące. 


Fakty te są bardzo znamien. 
ne, dowodzą bowlem, że cem 
kum Í narodowi socjaliści, 
znajdujący się dotąd w stanie 
ostrej wałki m racji realistycz 
nej polityki centrowej I anty. 
religijnej agitacji hitlerowskiej, 
poczynają wyciągać ręce ku so 
bie. Fakt ten, któremu stronnie 
twa republikańskie przypatrują 
siłę niemal biernie 1 z obawą, 
wytłomaczyć sobie można tym 
wspomnianym resllenem cen- 
trowym, który liczy sie z usta- 
wieznym wzrostem głosów na- 
rodowo - soejalistycznych przy 
wyborach, tak 1 głodem władzy, 
który poczynają odczuwać przy 
wódcy hitlerowscy po okresie 
długotrwałej demagogicznej o- 
pozycji 1 agitacji. 

Nie ulega wątpliwości, że cho 
dzi tu o manewr taktyczny, © 
grę, która niewiadomo na jak 
daleką jest obliczona metę. Cen 
trowey chcą wapewne rozbić 
front prawicowy, odclągnąć Hi 
tlera od Hugenberga, skompro 
mitować go udziałem w rar 
dach, spodziewając się, że w 
pozytywnej działalności wzyska 
łą nad nim bezwzględną prze- 


Dr. med. 


Narutowicza (Dsielna) 9 
tel. 128-98 


Specjalista chorób skórnych, 
wenegrysznysh | moczopłelowych 


Prsyjmuje od 8—10 í 4—8. 
W nłedziele i święta od 9—12 


= Elekiroterapja 
Oddzielna poczekalnie dla Pań, 


wagę. Hitler ze swej  ntron;y 
chciałby użyć centrowców jako 
pomostu, wiodącego na poklad 
rządowy, z którego pragnąłby 
w niedługim czasie odsunąć 
słabszych od siebie wspólni- 
ków. Narazie wystarczy skon- 
statować, że gra ta, jak siwier- 
dza demokratyczna prasa nie- 
miecka 1 jak to potwierdza 
wielka prasa francuska, , test 
eksperymentem bardzo nichez- 
piecznym, bo stawia pod zna- 
kiem zapytania przyszłość repu 
bliki niemieckiej i jej stosunki 
polityczne i ekonomiczne z są: 
siadam, 


J. 


MOJE WARUNKI 
SERZEDñ2Y 


sn calkowicie dostosowane do 
siły płatniczej klijenteli. Proszę 
przyjść 1 wybrać sobie forte- 
piśń, zgodnie ża swym gustem. 


Skład fortepianów 


Cari KOISCHWITZ 


ulica MONIUSZKI 2 
Telefon 224-72. 


promjer gabinetu łotewskiego, 
który podał się do dymisji. 


Aroyncieszny film, ilustrujący przygody i perypetje mi- 


Scenarjusz 
Retyserja 
Musyka 


„SWIATŁA WIELKIEGO MIASTA" 
) Charlie Chaplin 


„Powrótdo życia 


z udziałem kochanków ekranu Janet Gaynor i Charles Farrell 


łosne w ezasie wyboru towarzyszki życia 
humoru i ałubieńca publiczności 


Buster Keatona 


| if PE mayma PE rsa AZ z ZO ZJ 
Nadprogram dodatek dźwiękowy i aktualności krajowe. 


genjuszą 


Uiżyj nędzw 
bezroboinych 
i śłodujących 


Początek seansów o g. 4 po poł. 

w sobotę i niedzielę o g. 12-ej, 

Passe-partout i wszelkie bilety 

ulgowe bezwzględnie nieważne 
aż do odwołania, 

(ITS! ryan 


dramat  reżys. 


RAAULA 
WALSHA 


Początek seansów o godz. 4-ej 


W sobotę niedzielę i święta od godz. 12 do 3 ceny miejsc 75 gr., 1 zł. I 1.25 na pozostałe seanse ceny miejsc od 1 zł 


Nr. 306 


Polański posiedzi krócej 


zemiast 10 lat — tylko 3 lata w więzieniu 


Warsz, koresp. 
nego* telefonuje: 
Wczoraj sąd apelacyjny ogło- 
sił wyrok w Sprawie Jana Po- 
lańskiego, skazanego przcz sad 
okręgowy na 10 lat ciężkiego 


„Głosu Poran 


więzienia. 

Sąd apelacyjiy UCHYLIŁ 
TEN WYROK I SKAZAŁ PO- 
LAŃSKIEGO NA TRZY LATA 
WIĘZIENIA, z uwagi na jego 
zmniejszoną poczytalność. 


Napad bandycki na kasjera 


RADOM, 7 listopada. —Wcza 
raj o godzinie 8 m. 35 na stacji 
kolejowej w Jastrzębiu, powiat 
radomski, dwuch uzbrojonych 
w rewolwery osobników napa- 


dło na kasjera Lewandowskiego 
któremu po steroryzowaniu zra 
bowali 500 zł. Za zbiegłymi ban 
dytami zarządzono pościg, 


8.X1= „GŁOS PORAWNY* — 193; 


Koszty utrzymania 


zmniejszyły się 
o półtora procent 


WARSZAWA, 7 listopada. == 
(Iskra) -= Komisja do badania 
zmian kosztów utrzymania w 
Warszawie ña posiedzenii, w 
dniu 7 b. m. ustaliła, iż w mie 
siącu październiku, w porówna 
niu z wrześniem r. b., koszty 
utrzymania rodziny pracowiii- 
czej złożonej z 4 osób w War- 
szawie zmniejszyły się o 1 i pół 
procent 


| lydło 
| 


Czyste, łagodne, wy- 


twornie perfumowane 


Pafu 


]2-tg dzień procesu więźniów brzeskich 


JAK ŚLEDZONO OPOZYCJĘ 


Zeznania komisarza Banki i wywiadowców 
Oskarżony pos. Dubois ukarany przez przewodniczącego 50-złotową grzywną 


Warszawski koresp. „Głosu Po- ! uzbroił ją w rewolwery. 


rannego” telefonuje: 

Wczorajszy dzień rozpraw po- 
święcono zezńaniom trzech swiad- 
ków: komisarza policji Banko, wy- 
wiadowcy Birawskiego oraz Tuli. 

Wszyscy trzej znani są z uprzed- 
nich procesów o przygotowywanie 
zamachy ña Marszałka Pilsudskie- 
go oraz o zajścia w dniu 14 wrześ- 
nia. 


Zeznania kom. Banki 


Komisatz Bańko staje przed są 
dem po rozpoczęciu rozprawy 6 
godz. 10-ej min. 20 j sezn&je co na- 
stępiije: 

— Naskutek polecenią swej wła 

y począłem interesować się eê- 
A milicji PPB. 

Milicja ta, poczęła reorganizo- 
wać się, tworzyć ñowe kadry. Stwo 
rzono komendę główną milicji, 
złożoną z posłów Arciszewskiego i 
Dzięgielewskiego oraz instruktora 
Zróbika-Kozakiewicza, 

Komenda milicji wydala instru- 
kcje co do dalszej hierarchji. Na- 
stępną jednostką były komendy 0- 
kręgowe, dżielące się ha oddziały, 
te znów na drużyny, a wreszcie naj 
mniejszą zasadniczą jedńostką by- 
la, sekcja: 

Trzy sekcje tworzyły 
trzy drużyny oddział, 


Jak kształconomilicję? 


Świadek  ópowiada szczegóły 
znane już z poprzednich procesów, 
a Więć o kurSach dła milicji w Za- 
wodziu pod Częstochową i kursie 
instritktorskim Przy ul. Czerwone- 
go ża w Warszawie, 3 udziale 
w nich jako wykładowców ofice- 
rów W. P. kpt. Sżemplińskiego i 
por. Ghmielnika, którzy uczyli ob- 
chodżeńia się z gtanatami, sżeriniet 
ki, regulaminów, systemu walk t 
licznycą itd. Kurs zakończyło prze 
mówienie Pużaka, który mówił, że 
klasa robotnicza mu być przygo 
towana do rozgrywki. Na Watec- 
kiej 7 odbywały się odprawy ko- 
mendantów, któremi kierował po- 
set Ohodyński i Dzięgielewski. W 
lutym 1980 tokit ha tych odpra- 
wach udzielońo instrukcji, jak wal- 
"czyć przy Pomoty gazów, jak zdo- 
bywać  komisarjaty i  przecinać 
linje telefoniczne i telegraficzne, 
Podzielono milicję na A iB. A — 
była tajną kadrą bojową, natos 
miast B — jest to milicja porządko 
wa będąca jednocześnie rezerwą 


dla grupy A. 


Bojówka na nalenji 
sejmowej 


— DOttzymałem wiadomość — 
mówi świadek Banko że na 
dzień 5 grudnia 1930 roku Chodyń 
ski ma sprowadzić hojówkę PPS. 
na galerję sejmową. W tym celu 


druży hę, 


— 


W przeddzień dokofato rewizji 
na Lesznie u niejakiego Lesiaka, 
gdzie było zebranie bojówki. Było 
tam kilku bojoweów, przy których 
rewizja wykryła 7 rewolwerów. Po 
nadto dwa rewolwery znaleziono u 
Perczyńskiego, który przyszedł w 
trakcie rewizji. 

Perczyński miał przewodzić bo- 
jówce w sejmie. 

Zatrzymani bojowey przyznali, 
żę otrzymali rewolwety z” partji. 
Przy jednym z nich znałeziono bi- 
let wizytowy marszałka sejntu Da- 
pw z dopiskiem: „P. Lesia- 
ka i Łażniewskiego prosżę do wò- 
jej kamcelarji". 


„Siła ztrojna” P. P. 5.1. 


Przewodn.; — Jaką była ogólna 
liczba milicji PPS? 

Św.: — Początkowo liczyła mili 
cja około 200 osób. Ilość ta powięk 
szała się stale i doszła do 800 iu- 
dzi. ` 

Przewod: : == Czy wiadomo pa- 
nu jest, jaka, jest 6gólna liczba 
członków .PPS.? 

Św.: — Zarejestrowańto około 3 
tysięcy ludzi. Obecnie około 1500 
— 1,600 członków ną terenie Waf- 
szwy 

Przewodn.: — Jaki procentowo 
jest stosunek milicji do zwykłych 
członków PPS-u? 

Św.: — Jeżeli ilość zwykłych 
członków wynosi ponad 2 tysiące; 
milicjanci stanowią połowę. 


Zamach ha mať- 
szalka Piisudskiego 


Z kolei świadek na pytanie prze- 
wodniczącego zeznaje o wykryciu 


Czlonek Rady Lektorów 


Po odczycie w 
przerwie ó gódz. 
połskiem. 


zamachy ña marsz. Piłsudskiego. 
Informacje te ótrzymał od Purżyc- 
kiegó. Purzycki nie był konfiden- 
tem policji. Utrzymywał on tylko 
przez pewien czas kontakt, Aczkol- 
wiek przerwany z wywiadowcą Zu- 
rawskim. 

Prok: — Czy pan wie o agitacji 
wśród wojska? 
nam sobie. pod hasłem „Bagnet i 
szabla”, jednak bliższych informa- 
cji nie miałem. 

— A czy nie mówił pan o agita- 
eJ na terenie 36 p. p. 

= Ówszem, przypominam sobie, 
działał tam niejaki Raczyński z ra- 
mienia PPS. 


Sprawa Orlika 


Ponieważ p. Bańko jest jednym 
z głównych filarów aktu oskafże- 
mia, przedewszystkiem przedstawi- 
ciełe urzędu publicznego zadają mu 
mnóstwo pytań. Ale i obrona ma 
dla niego niemniejszą ilość pytań. 
Zamietza oną na dzisiejszej rozpra 
wie wyjaśnić Sprawę Orlika, o Któ 
rej dotąd niewiele w Warszawie 
mówiono. Orlik, jak wiadomo z o- 
głoszonych przed paroma miesiąca 
mi motywów wyroku sadu okręgo- 
wego, wytoczył sprawę p. Banko i 
p. Lisowskiemu o niewyPłacońe wy 
nagrodzenie zą używanie gó dó 
spraw wyborczyeh. Powództwo je- 

go sąd wówczas oddalił. 


Broń bez rewizji 


Adw. Berenson: — Czy informa- 


cje, o których pan mówił, miał pan |5% 


Przed sprawami 
ña? 

Św.: — Przedtem. 

Adw.: — Jeżeli pan wiedział, że 
u Paii jest broń, kk pan 


bombową i obec- 


ZJEDNOCIENE WIEDZY "minapi" W m 


(Ghristian Science Coeiety, Lodz, Poland). 


Berplatny AE 


WIEDZY CHAZEŚCUASNIEJ | 


na temat 


WIEDZA CHRZEŚCIJAŃSKA 
WIEDZA BOSKIEGO PANOWANIA 


wygłosi 


Pan Dr. Hendrik Jan de bange 


.. Op BA 
.. ` b 


C. 8. s Hagi, 
Holandji 


Kościoła Macierzystego 


The First Church of Christ, Scientist, Boston, U. 5. A. 
W CZWARTEK, dn. 13 listopada 1931 r. punkt. o g. 20 w. 
w sali Łódzk. Tow. Śpiewaczego Piotrkowska 243. 
Początek gry organowój o godzinie 191/, 


języku niemieckim odbędzie się po krótkiej 
t POWIEM odczytu w tłumaczeniu 


Goście mile widziani. 


przedsięwziął kroki, by zujrzeć do 
jego pokoju w hotelu sejmowym? 

Św.: = Rewizji nie było. 

Adw.: — Nie było, choć to był 
skład broni? Czy nie chćiano tam 
zajrzeć? 

Św.: — Tego nie wolno robić. 

Adw. (podniesionym głosem):— 
Więc nie bylo rewizji, a mimo to 
wiedział pan, że tam było 20 grana 
tów? 

Św.: — Pan mecenas unosi się, 
a wie przecież, że zarządzenie re- 
wizji to nie moja sprawa, 

Adw.; — Panie Banko, ja do pa- 
na pretensji nie mam. 

św.: — Pan mnie mimo to ataku 
je, pamie Berenson. 

Adw.: — Pana nie interesowało 
kto 'robi kurs w Częstochowie, czy 
pan pie, że na kurs teñ było Pożwo 
lenie ministerstwa spraw wojsko- 
wych, tam byli oficerowie i paña 
to nie interesowało, kto dał pienią- 
dze na to i kto to robił? 

Św.: = To nie należało do mnie. 


Incydent z obroną 


Adw.: — Ale wysłał tam pan 
swojego Gzłówieka. i ten kurs spo- 
kojnie się odbył i nikt nie intereso 
wał się nim? Dlatego twierdzę, że 
pan o niczem nie wiedział, że te 
informacje potrzebne byty dla tego 
procesu i dopiero potem je pan zbić 
rał. 

Św.: — To jest Insynuacja. Wy- 
sóki sądzie, proszę © wzięcie mnie 
w obronę, ja zeznaję pod przysię- 


Adw. Berettson; — 
przeczą. 

Przewodniczący: — Panie obroń 
co, proszę nie stawiać pytań w for- 
mie zarzutów. To jest niedopusz- 
czalne. ; 

Adw. Berenson: — Tak jest. To 
są zarzuty. 

Prokurator wnosi o zaprotokuło- 
| tego powiedzenia. 


Rozbijanie 
ża pieniądze 


Adw. Berenson: — Ozy przeciw- 
ko panu wystąpił z powództwem 
niejaki Orlik o zasądzenie 2,000 zł. 
w źwiązku z rozbijanieyn przez nie- 
go strónnictw opozycyjnych?! 

— Owszem. Powództwo było wy 
toczóne przeciwko mnie i naczelni- 
kowi Lisowskiemu. Opierało się o- 
ro na fałszywych danych. Zresztą 
było oddalone. 

— Czy dlatego było oddalone, 
że opierało się na fałszywych da- 
nych, czy, że zobowiązanie było 
niegodziwe. 

— Ja Się w to nie wdaję. Fakty 
były nieprawdziwe-i fałszywe. 

W tem miejscu adw. Berenson 
składa sądowi odpis wyroku sądu 
okręgowego wydz, 11 cywilny w 
powyższej sprawie. 

Adw. Nagórski — Czy informa 


Fakty temi 


cje, że Ohodyński przenosił 20 gre 
natów, miał pań od naocznego 
świadka? 

—— Nie mogę odpowiedzieć na to 
pytanie, Mogłoby to naprowadzić 
na źródło, z którego wiadomość tę 
cząrpałena. 


zdenerwowanie 
świadka 


Następuje szereg pytań obrony: 
świadek okazuje zdenerwowanie i 
w tonie podnieconym odpowiada, 

Adw. Sterling: — Prośżę pana 
przewodniczącego o _ pouczeńia 
zwiadka, aby nie zwracał uwagi ð- 
broñcom, 

Adw. Sterling: — Czy rewizja W 
Lusiaka była dokonana po zajściu 
z oficerami w sejmie? . 

=W aki jestas >ii sitr 

— Czy pan pie wiązał tego tebra 
nia z tem zajściem? 

— Analiza wypadków do mnie 
nie należy. 

= Ale czy 6ti nie ttomaczyli? 

— Wyjaśnili, że mieli stanowić 
ochronę Posłów PPS na galerji sej- 
mowej. 

— Jakie panowały stostbiki mię 
dzy PPS a BBS? 

— To nie należało do zakresu 
mej pracy. Wiem, że BBS nie po- 
siada takich organizacji, jak mili- 
cja PPS. 

— I pan to kategorycznie stwier 
dza? 


ak, 
"Rola Tuli 

Adw. Rudziński: — W jakiej fó- 
li występował Tulò w czasie zajść 
na stókach cytadeli? 

— O ile się nie mylę, był jako 
wywiadowta. 

— À czy nie słyszał pan, %6 
grał tam dwuznaczną rolę 

— Czytałem w „Robotniku”, że 
wznósi? okrzyki podbutzające. Ale 
świadkowie zaprzeczyli, i nie da- 
łem temu wiary. 

Z kolei adw. Rudziński zadaje 
świadkowi pytania czy nie były mu 
wiadome napaście na  tedakcje 
pism opozycyjnych. 

Świadek twierdzi, że o faktach 
tych słyszał. Kładzie je na kónto 
roznamiętniónia przy wyborach. 


Chore gardlo 


Nastepnie zeznawał świadek 
wywiadowca Butawski, znany 
z procesu o żamaćh ha marsz. 
Piłsudskiego. Świadek opowia- 
da szeżegóły ze sprawy Jaro: 
dzińskiegó, Mówi tak tieho0, że 
obrona go lie słyszy, 

Adw. Rudziński: — Parmi- 
lam, że świadek ma chore gar 
dlo, ale może w tym historw:z 
ným proeésie snrobuje je tra: 
chę nadwyrężyć. 


(Dalsży ciąg na stro- 
niey 4-ej) 


+ 5.X1— „GLOS PORANNY” — 193% Nr. 306 


(Dokończenie). 


Św.: — Nie mogę głośniej mó 


wić. 
Osk. Dubois: — My nie ně 
słyszymy. 


Przew.: — Niech świadek sta 
ra się mówić jaknajgłośniej 

Świadek opowiada o przemó 
wieniach posłów Barlickiego i 
Dubois na stokach cytadeli oraz 
o swem „kontaktowaniu* z Pó- 
rzyckim. 

Prok.: — Jak dawno świadek 
jest wywiadowcą? 

— Od 1927 roku. 

— A jak dawno należy świa 
dek do PPS.? 

— Też od 1927 roku a po roz 
łamie w 1928 roku rależałem 
do PPŚ.CKW. i otrzymałem no- 
wą legitymację, ale do żadnej 


B=" m w w 


 ——sC" — Z rm 


funkcji partyjnej nie angażowa 
łem się. 

Prok.: — Czy wiedziano w 
partji, że świadek jest wywia- 
dowcą policyjnym? 

— Nie, tylko Pórzycki 
dział, 


Kfo fo był Azel? 


Prok.: — Czy informacje w 
partji świadek czerpał osobiście 
czy też wyręczał się innemi o: 
sobami? 


wie- 


— Przeważnie osobiście. 

Prok.: — Świadek mówił, że 
w PPS. były dwie grupy, jedna 
radykalna. druga umiarkowana. 
Kto stał na czele tych grup? 

— Na czele grupy umiarko- 
wanej — pos. Arciszewski. Gru 
pa radykalną kierowali posło- 


Wrołesiy wyboECZE 


w sądzie najwyższym 


WARSZAWA, (Iskra) — W 
poniedziałek, dnia 9 listopado 
r. b. izba III sądu najwyższego 
rozpatrywać będzie 4 protesty 
przeciwko wynikowi wyborów 
do satu w województwie 
Iwowskiem. 


Z województwa Iwowskiego 


weszli do senatu pp. Potworow 
ski, dr. ILoewenherz, dr. Za- 
krzewski, dr. Sobolewski. Lemp 
ke, dr. Zalewski i Garlicki — z 
BBWR., oraz Pawłykowski i Ki 
sielewska — z klubu ukraiń- 
skiego. 


Jak ślecdzomo OPOZYCJĘ 


wie: Barlicki, Lieberman, Du- 

bois, Ciołkosz. 

śmiechają się ironicznie), 
Prok.: — A Pragier? 


— Pragier albo Pużak. Te 
nazwiska mi Się zawsze mylą. 


Oskarżony ukarany 


W toku dalszych zeznań 
świadka adw. Berenson pyta: | 

— Czy świadek należał do mi | 
licji PPS.? 

— Nie. 

— To dlaczego świadka wpu- 
szczano na poufne zebrania? 

— Znali moją twarz i mieli | 
zaufanie. 

Osk. Dubois: — Czy świadek 
wie kto to był Azef? | 

Świadek nie odpowiada. 

Przew.: — Wiem do czego 
pan zmierza. Proszę nie zada- 
wać takich pytań. 

Qsk. Dubois: Czy świadek | 
nie wie, że to był znany pra- 
wokator? 

Przew.: — (Za niewłaściwe 
zachowanie się sąd karze oskar | 
żonego Dubois porządkowo 50 
złotemi grzywny. 


Wiejkie poruszenie na sali 


Po nieistotnych zeznaniach 
wywiadowcy Tuli rozpraw? za 
stała przerwana o godz. 18.30 
Dalszy ciąg w poniedziałek, © 
godzinie 10 rano. | 


(Oskarżeni u- 


N 


Jesienne 


zmiany powietrza 
zagrażają waszemu zdrowiul 
Ovomaltyna — to 
jedyna odżywka, 
która spożyła na 
pierwsze śniadanie, 
czyni organizm 
silnym i odpomym. 


Ovomaltine 


„KA CHEMICZNO -FARMACEUTYCZNA 


Dr. A. WANDER, Sp. Akc. 


` KRAKÓW 


Fotepienie nienoczyłalnych wyiryków 


Rząd z calą beżwzglednością bedzie 
tłurmmił próby ponmowienia ekscesów 


Autonomia uniwersytecka nie pozwoliła władzom na interwencje 


na terytorium wyższej uczelni 
Spodziewane odroczenie sesji sejmowej wczoraj jeszcze mie masiąpiło 


Warszawski korespondent „,Gło- 
su Porannego” (F) telefonuje: 


Wczoraj w sejmie wywiązała się 
dosyć gwałtowna dyskusja z po- 
wodu karygodnych 

zajść na wyższych uczelniach 

w stolicy. 


Przemawiał pos. Rotenstreich (Ko 
ło żyd.), który maluje ostatnie bu- 
rzliwe zajścia na uniwersytecie, 
wynikłe na tle sporu z powodu 

niedostarczania zwłok żydow- 
skich do prosektorjum. 
Mówca nakreślił jaskrawy obraz 


Zabrał głos minister spraw 
wewnętrznych p. Pieracki. 


— W związku z przemówia- 
niem posła Rotenstreicha a 
świadczam: Istotnie w dniach 
ostatnich mają miejsec w War 
szawie 


ubolewania godne wybryki 


ze strony części młodzieży prze: 
ciwko obywatelom  narodowo- 
ści żydowskiej. 

„Niepodobna obciążać odpowie- 
dzialnościa za nie ani całej mło 
dzieży akaderuickiej, ani społe- 
czeństwa polskiego, które dale- 
kie jest od akceptowania tega 
rodzaju występnych ekscesów. 


Jest to jedynie 
akeja grupy, pozostającej nod 
niezdrowym wpływem warchol 
skich czynników partyjnych, na 
które spada cela odpowiedzial- 
ność za podżeganie, uchybiają- 


tych wydarzeń, wyliczając 
rannych stedentów 


i wspominając o poszczególnych 
epizodach,  ubolewania godnych 
zajść. Obwiniał on również 

organa Policyjne o bierność 


wobec wydarzeń i wyliczał nume- 
ry funkcjonarjuszy policyjnych, 
którzy mimo wezwań nie występo- 
wali z czynną interwencją, s nawet 
mieli bić studentów żydowskich. 
Mówca apeluje energicznie do rzą- 
du o położenie kresu dalszym eks- 
cesom. 


ce kulturze i tradycjom narodu 
polskiego (oklaski). 


Jeżeli zaś chodzi o stanowi- 
sko rządu, znalazło ono wyraz 
w tem, że i w tym wypadku, 
jak we wszystkich podobnych 
podległe mi 


władze uczyniły wszystko, 
leżało w ich cbowiązkach 
i było w ich mocy, aby zapew- 
nić bezpieczeństwo obywateli i 
stłumić karygodne wybryki. 


Władze bezpieczeństwa były 
jednak 

wobee istniejącej autonomji 
wyższych maczelni skrępowane. 
dopóki wypadki toczyły się na 
terytorjum uniwersyteckiem. 


Z chwilą, gdy rozszerzyły się 
nazewnątrz, 
zostały natychmiast i z całą e 
nergją stłumione, 
przyczem kilkadziesiąt osób, pe 


ra 


dejrzanych o czynny udział w 
wykroczeniach 


stłumić wszelkie ewentualne 
próby posowienia ekscesów, 


przytrzymano, ceitm pociągnie | jeśli poczucie prawa, godności 


cia do odpowiedzialz?ści: 
Rząd jest zdecydowany z ca 
łą bezwzględnością 


i dobra państwa nie powstrzy:- 
ma młodzieży od ulegania nie 
poczytalnej agitacji“. 


Arogancja, bezczelność, 
zuchwalstwo 


Z kolei zabrał głos 


najmłodszy | Wywołało to ogromną wrzawę. W 


poseł w izbie p. Stypułkowski (KI. | dalszym ciągu p. Stypułkowski o- 


Narodowy), który zarzucił min. 
Pierackiemu, że przemówienie jego 
zostało 
zamówione przez klub ży- 
dowski. 
 — Z ZEN TECT OO DEO ES 


Karni Sfrerker 


pisarz niemiecki podpalił swoją 
willę, aby otrzymać premię 
ubezpieczeniową. 


mawia zajścia na uniwersytecie i 


bierze w gorącą obronę mło- 
dzież endecką. 


W odpowiedzi pos. Stypułkow- 
skiemu zabrał głos pos. Miedziński 
(BB), który oświadczył: 


„Poseł Stypułkowski pozwolił 
sobie na zuchwałe wypowiedzenie 
swoich opinji w imienin narodu. czy 
młodzieży polskiej, Jest to zuchwal 
stwo, które w życiu prywatnem o- 
kreśla się w słowach arogancja, 


arogancja niesłychaną i .zu- 
chwała. 


Panowie reprezentujecie grupkę, 
która w tej chwili zdaje egzamin z 
tego, że co jak co, ale 


szkodę Państwu polskiemu 
i opinji polskiej 


zawsze przynieść potrafi i nigdy 
nie cofa się przed tem. Chyba nie- 
ma nikogo na sali, ktoby się ośmie 
lił zaprzeczyć, że ekscesy dni ostat 
nich nie są dla opinji narodu i pań- 
stwa szkodliwe. Byłem przekonany 
że po przemówieniu przedstawicie- 


la rządu, który stwierdza wobec 
kraju i świata, że za te karygodna 
zajścia nie wolno obciążać ani mło 
dzieży, ani społeczeństwa, — by: 
łem przekonany, że to oświadcza- 
nie 
wyjdzie w świat, przyjęte 
przez całą izbę, 


Dlatego muszę odpowiedzieć wam, 
że 


całość społeczeństwa 1 cafość 
izby z wyjątkiem zdemoralizowm 
nej do szczętu partji, to oświadcze» 
nie popiera. 


Ilekroć panowie ze swoim tupetem, 
który wzrasta w miarę, jak maleją 
wasze wpływy, tu wejdziecie i o- 
śmielicie się używać takich fraze- 
sów, że wy — to opinja narodu, 
powiemy wam zawsze, jak w tej 
chwili: 
„To bezczelność zuchwała”. 
e œ + 


Wczoraj sejm zakończył ogólną 
debatę budżetową i odesłał budżet 
do komisji. 

Oczekiwane- odroczenie sesji na 
30 dni nie nastąpiło. Odnośny de- 
kret p. Prezydenta Rzplitej spo- 
dziewany jest w poniedziałek. 


Popołudniu odbyło się posiedze- 
nie senatu, na którem przyjęto dłu- 


gi szereg ustaw podatkowych w 
brzmieniu sejmowem. Zamykając 
posiedzenie marszałek zaznaczył, 


Ze o terminie następnego posiedze- 
nia, zostaną zawiadomieni piśmien- 
nie. 
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(Ciąg dalszy). 

Wyspowiadała się. Mówiła 2 
widoczną trudnością I justis 
od czasu do ćżaśu przeżywać 
swe przemówienie, aby zebrać 
siły, ib skupiać raerzchające 
myśli, 

Opowiadała cichym głosem 
a jednak słychać było wszystko 
w najdalszym zakątku sali, tak 
wielka wiszą panowała w añ: 
dzie: 

— W moc z soboty ha 
dzieję, po pożarze hotelu 
Krzyworogu, nie mogiam sabie 
rualeźć mieia: Dom był jak 
«yfnarły, wszyse” spali, a tyl 
kö ja krążyłam niezmordows” 
nie pe pokoju, dręczóna tē- 
sknotą do Stefana 1 nickichną 
zazdrością. Fdenerwowanie, ja 
kie wywoła: we mnie pogar i ^ 
rzeźwiające powietrze nocy tali 
podzialały na mile, że nie mo- 
klam zasnąć. 

Wobec tego ubrałam się j 
idąc va podSzepiem szalonej 
myi pojechałam pierwszym 
pociągiem do miasta. Tak bar: 
dzo pragnełam zobaczyć Stefa: 
ha, 4 którym przed kilka Ivgo: 
Aniami zerwałam dobrowolne, 
<zukając w ciszy tego matcga 
miasteczka zapomnienia. Już 
óddawna czułam, że jego mi- 
łość należy ño innej kobiety: 

Aby uniknąć zbyłecznej ser, 
śacji i pozostać _ niepoznaną 
przez służbę kolejową, włoży” 


ale- 
w 


łam źwykły ciemny płaszcz i 
hełm automobilowy. W tym 
stroju pospieszyłam do jego 


willi, od której klucz wciąż 
jeszcze pósiadałam przy sobic: 
Byłam przygotowana ma wszy 
“ko; Jeśli go zastanę w obie- 
€iach innej, 16 miałam nadzie: 
ję. że raz na-zawsze uleczę się 
£ mej miłości. Jeśli będzie sar. 
to przeprowadzę z nim ostatecz 
AĄ różntówe, bowiem  gmkoś 
«tiąż jeszcze nie mopglam uwie- 
rzyć w zerwanie między nami. 
Byt sazi w wiili. [Leżał jesż- 
cze w łóżku i spał, gdy w>- 
szlam do stpiali. Ża%ołałam 
go po imieniu, obudzi! się, e 
CICO + j 


Prywatne 


fielon f. 


EEP 
fTeteion: 


Udziela dórażńej potnocy lekarskiej we Wszelkich 
wypadkach nagłych o każdej porze dnia i nocy. 


Lókatika LOS 
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byłó? Czyż mamy się rozejść, 
jak dwóje oboych Fudżi? 

Ale nice nie mogło przerwać 
Zdawał się uwa- 


moje pojawienie jakoś nie zro- 
biło na nim żadnegu wrażenia. 
Rozpoczął rozmowę nieco 


drwiącym tonem, który zaanie| jego spokoju. 


bardziej drażnił, niż fa-mogła-|żać moje zdenerwowanie za 
by uczynić majostrzejsza od-|żart i poprostu Śmiał się ze 
prawa. mnie. 


— Czemu mam zawdzięczać 
żaszczył iak wćześitej wizyty, 
laskaws pani? — zapytał, po- 
vem zaprosił mnie na śniada- 
nie. Oczywiście z wściekłością 
odrzuciłam to zaproszenie. 

— Jak sobie laskawa pani 
życzy zachował iroficzny 
ton. Pari życzenie jest dla 
mnie rozkazem. Ale pozwoli va- 
ni, że sie ubiórę. Może żecheć 
nani na ten czas wejść do tam- 
lego oto gabineciku. który ehy 
ba jest pani znany. Za kilka mi- 
nut bedę do pani dyspażycji. 

Ze wstrętem weszlam Ao 
wskazanego pokoiku. * nagle 
zrodziła się w móje]j głowie 
myśl, która mnie nanełniła za- 
zdrością i nienawiścią. Kto gO- 
spodarował teraz w tym pokoi- 
ku, w którym znajdowały się 
przecież części mojej ffardero- 
by? Ile kobiet przejemńą i pa 
mnie przygotowywało się w tym 
pokoju do spędzenia 2 aim mi 
Insnej nocy? 

Ach, gdybym w tym momen- 
cie znalazła dość siły, Hy zebrać 
swtje rzeczy i tciec z tej willi! 
Zamiast tak uczynić,  usia- 
dłam przed lustrem, przypudro 
walam sobie twarz, aby uka- 
zać się możliwie piękną. 

W. łej samej chwili Stéfan ża 
pukał do drzwi i poprosił mnie, 
abym poszia z nim do bibljo- 
teki. o 

— Patrzcie-no, już jest pocz: 
ta! — zawołał, usiadł przy 
swem biureczku i 


— (zegóż chcesz? Przecież to 
ty mnie opuści/aś! 


— Wiesz dobrze, dlaczego to 
uczyniłan! 

— Skad mógę wiedzieć, jeśli 
nie wważalaś za stosowne poin- 
formować mumie a ten? Bądź 
rozsądna — próbował nawiązać 
rozmowć — i powiedz mi le: 
piej, co mam obsłalować dla cie 
bie na śniadanie? 


Już byłam gotowa z ntn się 
pogodzić, bowiem w gruncie 
tzeczy nie istniała w mojem ser 
eu najmniejsza złość, gdy na- 
gle wzrok mój padł na szpilkę 
dó włosów, leżącą na dywanie, 
którą w pierwszej chwili uważa 
łem za swoją, acz nie hyłam 
już tutaj od czterech tygodni. 
Podniosłam ją i przyjrzałam 
się. Musiała należeć do innej 


i zaczął otwice- 
rać listy, nie zwracając na mnie 
najmniejszej uwagi. To mnie 
rozwścieczyło ostatecźnic. 
Chwyciłam ga za femiona i po: 
trząsnęłam. 

— Stefanie! — krżyknęłam. 
— (ży nie masz już ani jednej 
iskierki ueżticia? Czy zapoinnia 
ieś wszystko x: co między nami 


Kiddy Ghetny Fortuny 


=. Aa 


EAS SE — >= 


kobiety!  Pokazałam mu 
szpilkę. 
— Ge to jest? — zapytaiam 


 Szpiłka do włosów, jeśli 
mnie wzrok nie myli — odpam 
wesoło. 

— Ach, Stefanie! Gdybym tê 
raz miała w ręku rewólwer, mo 
#labym cię zastrzelić! 

= fatwó temu zaradzić, mo: 
je kochanie. Gdzieś tutaj, albo 
w sypialni w jednej z szuflad le 
ży jakiś stary rupieć strzelają 
cy. Poszukaj, a znajdziesz! 

Zaczelam rzeczywiście prze: 
trząśdć wszystkie szuflady: nie 
tyle w poszukiwaniu broni, ile 
nowęch dowodów, że kochał in 
ną kobietę. Przypadek podst- 
nał mi jakby list miłosny. 

Moje poszukiwania _ zostały 
nagrodzone, bowiem żńalazłam 
stetylko rewołwer, ale również 
cały pakiet listów miłosnych, 
które śchowałam do kieszeni, 
aby je w domu spokojnie prze- 
czytąć. 

u= Ja kare nie zobiuczysż ich 
jnż nigdy! — Miałam nadzieję, 
że lo go wreszcie wyprowadzi z 
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Powinien Betwiględnie Hii bi T 
słynnej z wygranych kolekturze 
PIOTRKOWSKĄ 5 
PIOTRKOWSKA 66 


Pabianice, Pl. Dąbr. 3 
Skorzy staj z okazji. 


— Wie pan; tet wóż jednak misię nie podoba. Wolę jaź wziąć iñiy 


Pościg ża złoczyńcami 


Palicjant (do Szofera 


Eko tua a ala taksówką! 


walca parówego): 


SzybKó! Za tamtą 
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Kawe Meinla 


Popularna, 1/4 kg 1.30 
Mieszanka VI, 1⁄4 „ 1.50 
Mieszanka V, 1⁄4 , 1.70 
Mieszañka IV, 1⁄4 , 2.20 
Mieszanka lll, 1/4 , 2.60 
Mieszanka Il, 1/4 „, 3.— 
Mieszanka |, 1/4 „ 3.40 
Specjalna, 1/4 „ 3.70 


Piotrkowska 95 
Piotrkówska 160 
939934900960099099094+97 
zównowagi. Ale gn ź łagodnym 
uśmiechem przeglądał dalej 

nocztę. 

= Czy wiesz, Stefanie — pr- 
widdziałam, == że rzeczywiście 
resługujesz, aby cię jakaś kobie 
la zasfrzelija? — Żartóm przy- 
stawiłam mu rewolwer do pier 
si. Podniósł wzrok i spojrzał 
na mnie. 

= Strzelaj! <= pówiedział. 
Ten rewolwer i tak nie jest ua 
bity! oeśli każda zazdrosna ko- 
bieta grózi kochankawi swemu 
lakim rupiecłćfń... 

W tej samej ¿hw padł 
strzał. Stefan wciąż jeszcze pa- 
9|trzał na mnie z uśimiechem, ale 
już Się ńie portiszał, Potrzisnę- 
łam gó ża famióna, ale nie po 
z, ani słowa. Wcisnęłam 
mu rewolwer dó ręki i nucie- 
kłam w panicznym strachu: W 
móim mózgi wirowała tylko je 
dńo pytanie: Jak ló było możli 
we? Nie nacisnęłam przecież 
Weale eyngla! A może uczyni: 
lam tô bezwiednie? 

Byłan poprostu ogłuszona ÀV 
niezdólna dó zastanowieńlia się. 
Myśl moja pracowała żupełnie 
mechanieżnie, Jak we śnie we- 
szłam dó tramwaju, aby poje 
chać fa dwórzeć. Po drodże 
wpadłó mi ńa myśl. że prze- 
cież w tym małym gabtnecika 
zostawiłam swoje rzecży. Na- 
tychńńtdst zawróciłam z drogi, 
bo przecież możliwem było. ża 
nikt nie usłyszał wystezndu: 
Podczas tego wśzystkiega mí: 
łam takie wrażenie, jakgdybym 
była zupelnie sobie obcą o- 
sóbą. 

Dok, nast, 
Bt mód. 
c a 
$. Niewiażski 
Specjalista  chórób  śkótnych 
weneryćzriych i mocżopłeiowych 


elektroterapja, diatermja, bada: 
nie krwi i wydzieliń 
Andrzeja 5.telef. 158:40 
Przyjmitje öd 8—11 | 5=9 w. 
w niedżiele i święta od 9—] 
Oddzielna poczekalnia dla pań 


Dżwiękowy fin eat 


„GAPITÓL” 


Dziś i dni nastepnych! 


Wspaniała sztuka filmowa reżyserji B. GREGORA p: t. 


wawolne Sfudenfki 


ew płci 


łego filu! 


Bessie Lowe, Chit Edwardss 
CENY MIEJSC POPULARNE! 
ia: w dni powszednie o godz. 4.30, 


Drarnat fniłosny, Ośnuty Na tle ekseanitycznych 
ybryków dzisiejszych współczesnych dżiewcżąt 


Szał zmysłów i pożądaniń, to fabuła 
rolach głównych: 


W soboty i niedziele a 17.79 


Humor zagraniczny : 


Rozmaicie bywa... 
— A ja pani mówię, że im 


człowiek więcej dostaje, tem 
więcej chce mieć! 
— Czy pani już miała kiedyś 


Wiadomość Wm 


Spis poborowych 
rocznika 1911 


W poniedziałek, dnia 9 listo- 
pada r. b., do Spisu poborowych 
w lokaln biura wojskowego (ul. 
Zawadzka nr. 11) w godzinach 
od 8-ej do 15, powinni się zgło- 
sté mężczyźni, urodzeni w 1911 
roku, zamieszkali wa terenie: 
V komisarjatu policji państwo- 
wej, których nazwiskę rozpo- 
czynają się od liter: N, O i za- 
mieszkali na terenie XIII ko- 
misarjatu P. P., których nazwi- 
ska rozpoczynają sie nd liter: 
P, R, S, Sz. 


Kary administracyjne 


za antysanitarny stan 
posesji 


Łódzkie starostwo grodzkie — 
na wniosek wydziału zdrowotności 
publicznej — ukarało w drodze 
administracyjnej za antysanitarny 
stan pososji grzywnami od 5 do 
25 złotych następujących właścicie 
H nieruchomości: 

Wingroda Ludwika (Cegielniana 
85), Cadykiewicza Rubina i Kiwaj- 
kę Arona (Kątna 34), Bocheńskie- 
go Antoniego (Zachodnia 11), Pro- 
fesorskiego Moszka, Meklera Hille- 


ra i Lewkowicza Wolfa (Kilińskie-. 


go 43), Jareckiego Alojzego (Kąt- 
na 36) i Goldringa Chila - Majera 
(Skwerowa 5). 


Noene dyżury aptek 


Dziś w nocy dyżurują następu- 
jące apteki: M.  Kasperkiewicza 
(Zgierska 4); Suke. J. Sitkiewicza 
(Kopernika 26); J. Zundelewicza 
(Piotrkowska 25); W. Sokolewicza 
i W. Szata (Przejazd 19); M. Lip- 
ca (Piotrkowska 193); A. Rychtera 
i J. Łobody (i1 Listopada 86). 


LEGJON ŚLĄSKI. 

Istniejące na terenie Łodzi sto- 
warzyszenie powstańców śląskich 
i działaczy plebiscytowych pod 
nazwą „Legjon śląski” ma za zada- 
nie prowadzić propagandę Górne- 
go Śląska na terenie naszego mia- 
sta, jednoczyć wszystkich powstań 
ców, działaczy — plebiseytowych 
oraz tych, którym dobro Śląska le- 
ży ną Sercu. 

Legjon śląski zbiera  materjały 
dla dokładnego opracowania histo- 
rji powstań śląskich. 

Legjon śląski, chcąc pogłębić 
ideę Górnego Śląska wśród miesz- 
kańców Łodzi urządzać będzie od- 
czyty propagandowe dla członków 
i sympatyków, z których pierwszy 
odbędzie się w niedzielę, dnia 15 
b. m. o godz. 5 po poł. w lokalu 
stowarzyszenia n. t. „Historja Ślą- 
ska i historje powstań śląskich”, 

Lokal stowarzyszenia mieści się 
przy ul. Piotrkowskiej nr. 165, 
gdzie w środy i soboty każdego 
tygodnia od godziny 18 do 20 urzę 
duje komisja _ przeprowadzająca 
rejestrację nowych członków i u- 
dziela wszelkich informacji. 
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Budżet bodzi na rok przyszły 


Redulccja wpływów podałkowych o 5 mili. zł 


W magistracie łódzkim wre 
obecnie praca nad przygotowa 
niem preliminarza budżetowega 
m. Łodzi na rok administracyj- 
ny 1932-33, który rozpoczyna 
się, jak wiadomo w dniu 1-ym 
kwietnia 1932 roku. Wszystkie 
wydziały magistratu, oraz przed 
siębiorstwa miejskie złożyły już 
do wydziału finansowego nowe 
preliminarze poszczególnych re- 
sorłów, które niebawem wejdą 
na warsztat magistratu. Według 
informacji otrzymanych z wia- 


rygodnego źródła nowy budżet 
Łodzi utrzymany będzie w ra- 
mach budżetu obecnego, przy 
zastosowaniu nieznacznych tyl- 
ko kompresji. Oszczędności w 
przyszłym roku administracyj: 
nym nie wyniosą naogół więcej 
panad 5 miljonów złotych, O- 
czywista, że o takąż sume 
zmniejszone zostaną wpływy 
miasta, Władze miejskie przy 
ułożeniu preliminarza wzięły 
pod uwagę ogólne zubożenie 
ludności i zmniejszyły dochody 


Jak się dowiadujemy, w mi- 
nisterstwie skarbu złożone zo- 
stało podanie Banku Handlowe 
go w Łodzi z prośbą a zreduko 
wanie oraz o rozłożenie na raty 
kwoty należnej za podatki oraz 
kwoty za grzywnę, 

Ministerstwo skarbu prześle 
podanie to do zaopinjowania iz 
bie skarbowej w Łodzi, które 
znowu ze swą opinją, odeśle je 
z powrotem do ministerstwa 
skarbu. 

Zaznaczyć należy, że punkt 
ciężkości całej sprawy prze- 
niósł się ostatnio na teren mini- 
sterstwa skarbu, od którego de- 
cyzii wyłącznie zależy obecnie 


miejskie z tytułu podatków ko- 
munalnych 0 wzmiankowaną 
powyżej sumę. 


Nad uchwaleniem budżetu 
magistrat pracować będzie 
przez cały listopad, poczem 


prześle preliminarz radzie miej 
skiej, celem poddania go anali- 
zie komisji finansowo - budże- 
towej. 

Sesja budżetowa rady miej- 
skiej rozpocznie się prawdopo- 
dobnie nie wcześniej, jak w lu- 
tym przyszłego roku. (g) 


Żyrandole 


oraz wszelkiego rodzaju lampy 
mieszkaniowe i biurowe w 


poleca na raty i za gotówkę 


sklep Elektrowni Piotrkowska 115. ia. me 


Sprzedaż wszelkich aparatów elektrycznych i radjowych zelektryfikowanych. 
EEE Wszelkie pokazy nie obowiązują do kupna. EBM 


Sanacja Banku Handlowego W Kozi = 


uzależniona jest od decyzji ministerstwa skarbu 


sanacja banku i podniesienie | 
jego upadłości. 

Prace prowadzone od szere- 
gu miesięcy w tej sprawie wkro 
czyły obecnie w takie stadjum, 
w którem tylko osłateczna de- 
cyzja przeciąć może wszelkie 
wątpliwości. 

Ciężar tej akcji nie może bo- | 
wiem w dalszym ciągu być po- 
noszony przez jednostki, które 
wiele już ofiar w tvm celu po- 
niosły. 

Gdyby wiec ministerstwo 
skarbu zdecydowało podjąć 
szybko decyzje w sprawie re- 
dukcji grzywien — sprawa pod 
niesienia upadłości byłaby zre- 


Program odchodu 


13 rocznicy odzyskania niepodległości 


W dniu wczorajszym odbyło Się 
w salach województwa posiedze- 
nie prezydjam komitetu ścisłego 
obchodu 13 rocznicy odzyskania 
niepodległości państwa. Program 
święta ustalono ostatecznie jak na 
stępuje: 

W przededniu Święta, to jest we 
wtorek o godz. 7 wieczorem odbę- 
dzie się capstrzyk wszystkich or- 
kiestr wojskowych i  organizacyj- 
nych na ulicach miasta. 

O godz. 9 zrana w dniu 11 listo- 
pada w świątyniach wszystkich wy 
znań odprawione będą nabożefi- 
stwa dla szkół. O godz. 10 odbę- 
dzie się w Katedrze uroczyste na- 
bożeństwo, odprawione przez ks. 
biskupa Tymienieckiego. Bezpo- 
średnio potem przed gmachem ku- 
ratorjum odbędzie Się defilada, w 
której weźmie udział cały garni- 
zon łódzki w liczbie 4 pułków, po- 
licja, straż ogniowa, przysposobie- 
nie wojskowe, Strzelec i organiza- 
cje b. wojskowych. 

Wieczorem o godz. 8 odbędzie 
się w sali Filharmonji uroczysta 
akademja z następującym progra- 
mem. 

Orkiestra symfoniczna 31 P. D. 
Strzelców Kan. odegra hymn naro 
dowy. Zagajenie wygłosi pos. dr. 
Bolesław Fichna, następnie orkie- 
stra odegra uwerturę z opery „Hra 
bina” Moniuszki. Przemówienie wy 
głosi płk, Walawski. Chór Im. Mo- 


niuszki odśpiewa wiązankę pieśni 
ludowych, następnie artysta te- 
atrów miejskich p. Irena Horecka 
wygłosi recytacje, p. Mankiewi- 
czówna artystka teatru „Coctail” 
— śpiew i zespół p. Paszkówny 
odtańczy fragment z „Nocy listopa 
dowej”. Na zakończenie orkiestra 
odegra „I brygadę”. 

Niezależnie od uroczystości, u- 
rządzonych przez komitet, w te- 
atrze miejskim i kameralnym odbę- 
dą się popularne przedstawienia 
po bardzo niskich cenach, teatr po- 
pularny daje  „Łukasińskiego”, 
przyczem prelekcję wygłosi magi- 
ster Janowski. Pozatem związek 
strzelecki urządza 5 akademji na 
peryferjach miasta, a mianowicie 
na Kozinach, Bałutach, Karolewie 
Widzewie i ul. 11 Listopada. 


Dzień 11 listopada 
świetem pañstwowem 


Dzień 11 listopada. który ja- 
ko rocznica odzyskania Niepod 
ległości uznany został za świę- 
ło państwowe, będzie wolny od 
zajęć we wszystkich minister- 
stwach, urzędach, instytuciach 
państwowych, szkołach, hiu- 
rach samorządowych itd. 

W przedmiocie zamykania w 
dniu tym sklepów niema żadne 
go zarządzenia. 


alizowana w najkrótszym cza- 
sie. Pewni jesteśmy, że minister 
stwo skarbu zda sobie sprawę 
z doniosłych konsekwencji swe 
go posunięcia, gdyż bez reduk- 
cji kwot podatkowych i ulg 
przy płacenin podniesienie upa- 
dłeści byłoby niemożliwe m, in. 
ze względu na stanowisko wie- 
I rzycieli zagranicznych. (ag) 


| Dobry wygląd — to rzecz dla ko 
| biety zawsze najważniejsza. Nie 
-zawsze jednak posiada Pani dość 
czasu do zrobienia fryzury. 
Uwzględniając to, „„Czarnogłówka” 
daje Pani do ręki znakomity 
„SHAMPOON CZARNOGŁÓWKRA- 
SUCHY”. Proszę posypać nim wło 
gy i przeczesać je potem szczotką, 
a w przeciągu 8 minut osiągnie 
Pani dobrą fryzurę i lśniące włosy. 


Diiary 


złożone w administracj 


„Głosu Porannego" 

Zamiast kwiatów w dniu otwar- 
cia sklepu „Paw” składają artyści 
teatru miejskiego zł. 10.— na bez- 
robotnych. 


W ubiegłym tygodniu prze- 
prowadzony został na terenie 
naszego miasta próbny spis lud 
ności. „Próbnego spisu dokona- 
li naczelni komisarze spisowi 
w obrębie swych dzielnic. Spi- 
sem próbnym objęto klkanaście 
posesji. 

Rezultaty próbnego spisu by- 
ły przedmiotem obrad specjal- 
nej konferencji, która odbyia 
się wczoraj pod przewodnic- 
twem głównego komisarza spl- 
sowego m. Łodzi, naczelnika 
wydziału statystycznego p. 
warda Rosseta, Jak stwierdzili 
uczestnicy powyższej konferen- 
cji, próbny spis ludności przy- 
czyni się do wyjaśnienia całego 
szeregu spraw, związanych z 
techniką i organizacją spisu lud 
ności naszego miasta, który 
przeprowadzony zostanie 73 
miesiąc. (d) 


aY. dob 


Dr, Med. 


M. STARKER 


specjalista chorób wenerycz- 
nych, skórnych ! włosów 


śródmiejska 12 


(dawn, €egielniana 25) 
Telsfon 126-87. 
i godz. 9—1 i od 4—8. W nie- 
dziele i święta od 10—1. 
Dla pań oddzielna poczekalnia, 


Zauadkowy pożar 


ciana domu oblana 
naftą 

Przy ul. Piłsudskiego 39, w 
Brzezinach, wybuchł pożar nocv 
wczorajszej, w drewnianym, 
parterowym domku, mieszkal- 
nym, należącym do Piotra Ba- 
jera. 

Zbudzeni ze snu mieszkańcy 
wspólnym wysiłkiem ogień u- 


gasili,- 

Jak wykazało dochodzenie — 
jedna z zewnętrznych ścian do 
mu została obficie zlana naftą 
i podpalona, 


Należy zaznaczyć, iż miesz- 
kańcy omawianego domu oca- 
leli tylko dzięki przypadkowi. 
Mianowicie, jeden z lokatorów 
wrócił bardzo późno w momen- 
cie, kiedy płomienie ogarnęły 
już całą ścianę domu. Gdyby 
lokatorzy zbudzeni zostali © 
pół godziny później — najpraw 
dopodobniej nie zdołaliby ujść 


z życiem. (p) 


Dla Pamięci 
P.T. Publiczności! 


BEZKONKURENCYJNY REPER- 
TUAR FILMOWY 


DŹWIĘKOWEGO KINA 


„GAPITÓL” 


Kolekcja najwspanialszch ar- 

cydzieł, które wkrótce u- 

każą się na naszym 
ekranie: 


Sewilla 
miasto 
miłości 


Najnowszy tryumf 


RAMONA NOVARRO 


CiN Felimatgzałek 


Ucieszne miłostki austrjaekich 
szwajków 


Dalszy ciąg repertuaru w ju 


| trzejszym numerze. 


Próbny Spis ludmości 


przeprowadzony w ubiegłym tygodniu dał dobre 
rezultaty 


Liczba zgłoszeń na honoro- 
wych komisarzy spisowych zbli 
ża się w chwili obecnej do 1000 
Jest to zaledwie połowa tej ilo- 
ści, jaka jest niezbędna dla prze 
prowadzenia spisu na terenie 
Łodzi. 

Ze względu na konieczność 
jaknajszybszego ustalenia listy 
komisarzy spisowych — ongani 
zacje, które dotąd nie zgłosiły 
kandydatów, proszone są o jak- 
najrychlejsze przesłanie listy a 
nazwiskami i adresami kandy- 
datów do biura naczelnego ko- 
misarza spisowego m: Łodzi 
(wydział statystyczny magistra 
tu m. Łodzi — ul. Prez. Naru- 
towicza nr. 2). 

Również indywidualne zgło- 
szenia winny być przyśpieszone 
aby skompletowanie zastępu 
komisarzy  spisowych mogło 
być zawczasu dokonane. 


Ńr. 506 


AIG 


8.XI — „GŁÓS PORANNY” — 1981 r. 


JE kluby ping ponow 


Jak masza młodzież spędza czas poza szkołą i domem 
Wszystkie prywatne iokale rozrywkowe powinny być zamknięte 


| sfraszne zgangrenizowanie na 


szej młodzieży. Npołeczeństwa 
dotychcząs nąwet pojęcia a tem 
nie miało i nie znało niebezpie 
szeństwa, jakie na tem tle w 
dalszym ciagu zagraża obecne- 
inu i przyszłym pokoleniom. 
Dotychczas wiedzieliśmy o ist- 


Tragedja, jaka rozegrała się 
przed kilku dniami w sereu 
Łodzi, a której ponurym fina- 
tem było zabójstwo, dokonane 
w spełunce ha”ardu (przy ul, 
Piotrkowskiej), w której zgry* 
wala się nasza uezące się mło- 
dzież, rzuca charakterystyczne 
światło na słosunki panujące 
w życiu  pozaszkolnem  osta- 
tnich lat. 

Wzmiankowane powyżej za- 
bójstwo odsłoniło w całej ja- 
skrawości zabagnioną atmosfe 
rę, w jakiej moglo powsłać tak 


ocenzurowany 
został pierwszy 
100-proc. dźwię: 
kowy i mówiony 


film 
W JĘZYKU 
ŻYIOWSKIM 


Fiu N 


Już wkrólco w Kinie? 


PODZIĘKOWANIE 
Szanownym Panom doktorom med. 


G. FRIEDSTEINOWI i WOŁKOWYSKIEMU 


sa troskliwą opiekę podczas ciężkiej choroby syna naszego składsmz tą 
drogą serdeczne podziękowanie. 
SZMARAGDOWIR, Piotrkowska 116. 


Obiady dla bezrobotnych 


przyznaje biuro rozdzielcze 


Wojewódzki komitet do spraw 
bezrobocia w Łodzi podaje do wia- 
domości wszystkich bezrobotnych, 
iż we wszystkich punktach na te- 
renie miasta Łodzi zostało ©twar- 
tych 9 kuchen, które wydają bezro 
botnym gorącą sirawę (obiady), 
Jedna z kuchen przeznaczoną jest 
dla bezrobotnych pracowników u- 
mysłowych. Pozatem czynna jest 
również kuchnia rytualna. 

Każdy bezrobotny korzystać mo 
że z obiadów wydawanych przez 
kuchnie komitetowe, z wyjątkiem 


słych i znaliśmy tajniki świata | 
przestępczega; spotykaliśmy | 
się ze sporądycznemi wypadka- 
mi przekroczeń i przestępstw 
młodocianych. Ale w najgor- 
szych przeczuciach mie umieli- 
byśmy sobie wyobrazić, że rak 
zła tak dalece  przeżarł dusze, 


Że dziś tzeba będzie otwarcie 
mówić o Świecie y życiu pod- 
ziemnem m!'odzieży w wieku 


Jest to tak bolesna 
prawde. e z trudnością daje 
się ja pornszyć. Niemniej jed- 
nak trzeba to uczynić i pomy- 
śleć o niezwłoczuej akcji zapo- 
biegawczej. 


szkolnym. 


Z informacji, jakie otrzyma- 
liśmy w osłatnich dnigeh, wy- 
nika niezbicie, że część młodzie 
ży naszej popadła w euehnące 
kagno deprawacji, które zabiło 
moralnie niejedną jednostkę. 
Qczy nie sheh wprost wierzyć 
drukowanemu słowu, uszy ad- 
mawiają postuehu straszliwym 
wieściom. Młodzież szkolna mü 
w swych szeregach ouohników 
z gruntu zboczonych, sprowa: 
dzonych «z właściwej dragi 
przez ciemae indywidua, które 
na wzór majgorszych szumma- 


gów, wymuszają pieniądze od 
młodych uczenie i znęcają się 
nad niemi.  Czyłamy o ohy- 
dnych szantażach, dokonanych 
na uczenięach pod grożbą kom- 
promiłacji, o stosunkach in- 
tymnych, utrzymywanych z na- 
straszonzemi ofiarami podstępu. 


Te potworności powinny spę- 


tych, którzy już korzystają ze 
świadczeń opieki społecznej magi- 
stratu m. Łodzi, funduszu hezroba- 
cią, kasy chorych T rent- inwalidz- 
kich. 

Wszyscy zatem petenci, nie ko- 
rzystający z wymienionych świad- 
czeń, a pragnący otrzymywać gorą 
cą strawę z kuchen komiitetowych, 
powinni ziożyć do biura rozdziel- 
czego Przy wojewódzkim komitecie 
do spraw bezrobocia w Łodzi, mie 
szczącego się przy wl. Wierzbowej 
Nr. 17, podanie. L 


zabroniony wiec 


strejkujących robotników jedwabniczych 


Ponieważ ostatnia konferen- 
cja w okręgowym inspektora- 
cie pracy nie doprowadziła da 
zlikwidowania przewlekłego za 
targu i strejku w przemyśle je- 
dwabniczym, związki zawodo- 
we postanowiły odwołać się po- 
nownie do opinji ogółu strejku- 
jących. W tym celu klasowe 
związki zwołały na dzień wczo- 
rajszy ogólne zebranie strejku- 
jących. Wiec ten jednakże nie 
doszedł do skutku, gdyż słaro- 
stwo grodzkie nie zezwoliło na 
odbycie go ze względu na nie- 


przepisowe zgloszenie wiecu 
władzom administracyjnym, 

Związki musiały wobęe tego 
jeszcze raz zgłosić wiee na in- 
ny termin. Zebranie strejkują- 
cych odbędzie się w drugim ter- 
minie, jutro, w poniedziałek, o 
11 rano w lokalu. przy. ulicy 
Podleśnej 26. 

Na zebraniu tem jedwabniey 
zadecydują, czy należy dalej 
strejkować, : czy też - należy 
pójść na pewne ustępstwa i zre 
dukować żądania. (d) 


aniżeli się ta napozór 


nieniu życią podziemnego doro- | warunków, 


win, szantażując swych kole- 


dzaé sen z oczu naszym pedago | 
gonf i wychowaweom. Sądzimy 
jednak, że najbardziej zaniepo- 
koją się powyższymi wypadka:* 
mi rodzice i koła opiekuńcze. 


Sprawa ma głębszy podkład, 
wydaje. 
Chodzi mianawieie o zbadanie 
w jakich młodzież 
szkolna spędza czas poza szko- 
ila i czem wype'mnia ona wolne 
chwile. W tym względzie da sie 
stwierdzić niejeden błąd. Szko- 
ła nie wypełnia pelnego dnia w 
życiu ucznia. Szkoła średnia da 
je poważny zasób wiedzy, ale 
nie interesuje się życiem mło 
dzieży poza jej murami, 


Wprowadzone w ostatnich ln 
tach kluby i koła towarzyskie 
w gimnazjach były zdaje sic 
stosunkowo najlepszem rozwią 
zaniem tego zagadnienia. Tam 
jednak, gdzie szkoła nie patra 
fila dostarczyć godziwej roz 
rywki i ciepła rodzinnego : « 
tam uczniowie i uczenice znili- 
szeni byli zabijać czas gdziein 
dziej. 


Wystarczy bacznie przyjrzeć 
się scenom, odbywającym pie w 
godzinach . wieczornych ma 
Piotrkowskiej, lub być w mr 
kach miejskich. 

Przecież ci uczniowie, spaee: 
rujący na t, zw. „depłaku*, za 
chowują się nieraz gorzej aq 
ciemnych typków na przedtnie- 
ściach. Bezceremonjalnie zacze- 
piają młode dziewczęta, zacha 
wuja się krzykliwie, adzywają 
się wulgarnie. 


Uliczne znajomości przygoto- 
wują drogę, wiodącą do domów 
gry i podejrzanych lokalików. 
Rezultaty są natychmiastowe. 
Uczniowie doskonale potrafią 
się zżyć z mowem Í pociągają- 
cem ich otoczenim. Imponuje 
im samodzielność, jaką mogą 
Pizy pierwszej lepszej oka ji 
się poszczycić, i tryb życia, uro 

wadzony na wzór ludzi dara- 
słysh. 

Młodzież jest podatnym grunt 
tem dla wszelkiej demoraliza- 
cji. Pierwiastek zła, kielkający 
w niej, szybko się rozrasta do 
apokaliptycznych rozmiar 

Oczywiście winę za demarali | 
zncję ponosi mie sama tylka 
młodzież. Winę ponoszą szkoły 
i opiekunowie domowi. a prze- 
dewszystkiem rodzice, siepo-|. 
święcający dostatecznej uwagi 
swym mlodym wychowankom i 
nieinteresujący się ich zajęcia- 
mi poza szkołą i poza domem. 

Problem ten. nie jest nowy 
Zresztą, nie o to idzie, abv mło 
dzież kontrolować na każdvm 
kroku i ograniczać należną jej 
— w newnych granicach —: 
swobodę. 

Chodzi o to, aby znaleźć dla 
znłodzieży godziwą rezrywkę, a 
w pierwszym rzędzie odpowłed- 
nie towarzystwo. Tylko bowiem 
od towarzystwa, w jakiem mło 
dzież przebywa, zależy jej cha- 
rakter, usposobienie, zamiłowa- 
nie, wychowanie i wreszcie jej 
moralność. 

Sprawie tej powinny poświę- 
cić wiele uwagi kompetentne 
czynniki z władzami szkolnemi 
i komitetami rodzicielskimi na 


P a 


Judyta Aronowiczówna 
Sasza Grobman 
zaręczeni 


Łódź— listopad 1931 r, 


W niektórych szkołach śred- 
nich wywieszono wczoraj spe 
cjalne komunikaty, w których 
zabroniono uczniom uczęszczać 
do jakichkolwiek klubów bez 
wyraźnej zgody dyrekcji szkół 
W wypadku "desłosowania się 
do tego zarządzenia uczniowie 
będą wydaleni ze szkoły, 

Rozporządzenie powyższe do- 
tyczyć powinno w pierwszym 
rzędzie t. zw, prywatnych „sała 
aów sportowych“, gdzie panuje 
zazwyczaj atmosfera rajgor- 
Szych spelunek i jaskiń hazar- 
du. Lokale te przez nikogo nie 
nadzorowane i nie kontrolowa- 
ne słają się publicznemi kluha- 

mi młodzieży. Podczas gdy na 
jakąkolwiek placówkę opieki 
nad młodzieżą należy uzyski- 
wać pozwolenia i koncesje, w 
tej dziedzinie dzieją się rzeczy 
wprost nieprawdopodobne. 
Pierwsze łapsze indywiduim, 
nietylko bez żadnych kwalifika 
cji, ale posiadające częsło. cie- 
mną przeszłość, gdzieś w głębo 
kiej aficynie zakłada sobie „sa- 
lon sportowy“, iub „klub ping- 
pongowy“ i koncentruje w nim 
obok wuczn'ów ezęsto najbar- 
dziej wykolejone jednostki, 
Trudno jest oczywiście prowa- 
dzić kontrolę nad tego rodzaju 
lokalami, gdyż wałka z nimi 
i ich wpływami jest równie tru- 
dna, jak z potajemnymi doma- 
mi schadzek. 

Przed naszymi czynnikami 
wychowawczymi sfoi piękne za 
danie nietylko przeprowadza: | 
nia selekcji wszelkich istnieją- 


cych na naszym terenie klubów 


młodzieży, ale i skierowania jej 
przedewszystkiem nie do lokali 
prywatnych, lecz do utrzymy- 
wanych przez organizacje Spe: 
łeczne, gdyż te dają przynajv 
mniej jedną gwarancję, że kie- 
rowniey ich nie bedą wyzyski- 
wali niedoświadczenia i słabej 
woli młodzieży szkolnej dla ni- 
skich celów wyłącznie materjał 
nej natury. 

W klubach prywatnych gnieź 
dzi się zło i szerzy Rię zaraza 
moralna. Kluby prywatne i szu 
mnie zwane „salony gier spor» 
towych“ w rodzaju  lokaliki 
przy ul. Piotrkowskiej 90 po: 
wiuny być nietylko mniedi» 
stępadone dla mlodzieży szkek 
nej, ale wogóle zamknięte. 
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Dźwiękowe Kino 


„APÓLLO” 


Dziś i dni następnych! 
Sensacja, humor i splot naj 
dowcipniejszych sytuacji p. t. 


DOIĘCZN: OD SZCZĘŚCIA 


Niesamowite przygody miłosne dwóch 
starych wyjadaczy morskich, 

W rolach głównych: 
Donżuan mórz Victor Moe Laglen 
przekomieczny El Brendel 
oraz rasowa, pelna temperamentu 

ú IFI DORSAY .. z 
Początele- o'godz;- é- W ebat 
i niedzielę o 12. 


Pożyczka 


dla Lodzi 


i nowy statut K. E. L. będą przedmiotem obrad 
czwartkowego posiedzenia rady miejskiej 


W nadchodzący czwartek odbę- 
dzie się, po dłuższej przerwie, po- 


,|siedzenie plenum rady miejskiej. 


Na porządku dziennym obrad 
znajdą się między innemi następu- 
jące sprawy: Zaciągnięcia pożycz- 
ki z zakłądu ubezpieczeń pracow- 
ników umysołwych w Warszawie 
w sumie 120,000 złotych na zabru- 
kowanie ulic Dygasińskiego i Bed 
narskiej, oraz sprawa zaciągnięcia 
200,000 złotych w banku gospodar 
stwa krajowego na kontynuowanie 
budowy drewnianych domków na 
Mani i Ohojnach. 


Następnie rada miejska  rozpa- 
trzy sprawę przejęcia w posiadanie 
gminy miejskiej części t. zw. Pole 
sia Widzewskiego, przekazanego 
przed 5 laty przez magistrat wła- 
dzom kolejowym. 


Clou posiedzenia będzie naj- 
prawdopodobniej sprawa  zatwier- 
dzęnia nowo opracowanego statu- 
tu łódzkiej kolei elektrycznej. 


Wszystkie powyższe sprawy 
objęte zostały porządkiem dzien- 
nym obrad komisji do spraw ogól- 


nych í finansowo-budżetowej, 
które wnioski swe przedstawią w 
czwartek radzie miejskiej. (g) 


Łodzianie, jadący 
io Wrocławia! 


Najełegantszy í najlepiej po. 
łożony hotel we Wrocławiu -= 
Nord - Hotel — oddał obecnie 
|do (dyspozycji gości wspamia- 
ły, komfortowo urządzony 
gmach, który, pomimo luksusa- 
wego wykonania i wyposażenia 
w najnowocześniejsze zdobvaze 
techniki, daje jednak  przyby: 
szom do dyspozycji eleganckie 
pokoje po bardzo niskich ce- 
nach. Pokój pojedyńczy można 
otrzymać już za 4 i pół marki 
niemieckiej dziennie wraz z u- 
sługą. Nord-Hotel jest położony 
w samem centrum miasta, tuż 
kolo dworca głównego, przy- 
czem ma do dyspozycji gości 
obszerne garaże na miejscu, co 
jest szezególnie ważne dla ød- 
SERC podróż samochedą- 
mi. 


Zamiast feljetomu 
— V 


Przejścia 
p. Wsfeczniekiego 


P. Hieronim  Wstecznicki jest 
konserwatystą nie dla Żadnego 
programu partyjnego ani 
oportunizm, czy dla Karjery. To 
konserwatysta pur sang z natury, 
z całej swojej organizacji umysło- 
wej. 

Nie znosi żadnych „nowinek” i 
to stanowi Jego rys najcharaktery- 
styczniejszy. Cechę tę odziedziczył 
po swoim dziadku, ojcu matki Ś. p. 
Błażeja Zacofalskim, który nie 
uznawał kolej żelaznych. W roku 
1892, mając lat 72, jechał z Hodu- 
ciszek do Wilna końmi, nie rozu- 
miejąc podróży bez  popasów, 
wglądania do przyjaciół, bez przy 
gód i innych tym podobnych roz- 
koszy. 

Pan Wstecznieki z kolejami już 
się pogodził, Nie widział w nich 
wymysłu szatańskiego, bo kiedy 
przyszedł na świat, nietylko w Ho- 
duciszkach, ale nawet w  Głębo- 
kiem, w Smorgoniach ií Paraliano- 
wie gwizdały lokomotywy. Mimo 


to, do poczty np. nie miał zaufania | EH 


i listy wolał wysyłać  okazjami. 
Każdy otrzymany telegram napeł- 
niat go zabobonnym, strachem; á 
kiedy sąsiad p. Hieronima, Samo- 


sławski, właściciel Mądralina i Łeb | 


kowie, dwa folwarki połączył tele- 


fonem — PPOR bardzo mu 
to miał za z 
— Zagraniczne wymysły — mru 


cza} wzruszaiae ramionami, — I 
poco to? Wielkopańskie fanaberje. 
Tylko patrzeć, a elektrycznościa 
dwór sobie oświetli, 

Gdy zaś to nastąpiło istotnie, p. 
Hieronim miał szczerą ochotę ze- 
rwać stosunki z oczywistym wy- 
wrotowcem. 


I żył sobie spokojnie, po staremu | 


w odziedziczonym po przodkach 
modrzewiowym dworku. Czytywał 
kalendarze z lat dawnych, konfe- 
rował z ekonomem, grywał w stu- 
kułkę z żoną, jej ciotką j prakty- 
kantem, a kilka razy do roku urzą 
dzał przyjęcia z polowaniami i H- 
bacjami dla kochanych sąsiadów. 

„Niech na całym świecie wojna, 
byle nasza wieś zaciszna, byle na- 
szą wieś spokojna”. 
ście, nic a nic go nie obchodziło, 
co słychać poza płotkami własnego 
folwarku. 

Ališci Syn p. Hieronima ni stąd 
ni zowąd zaczął wyrastać na mło- 
dzieńca i gdy — po otrzymaniu pro 
mocji do klasy 6-ej — przybył na 
wakacje, jął traktować ojca jakoś 
pobłażliwie, tak — powiedziałbym 
— nietyle z wysoka, ile „z mą- 
dra”, że szanowny rodzic poczuł 
się nieswojo. 

— Opowiadają — zwierzał się Zo 
nie — że w tych szkołach dzisiej- 
szych mniej uczą, niż za naszych 
czasów. Bajiki!.. Posłuchaj tylko, 
ile to nasz Franek ma rozmaitych 
wiadomości. Ja w jego wieku i 
połowy tego nie umiałem. 

— Żeby tylko zapalenia mózgu 
nie dostał. Słyszałem, że głowę 
można tak samo przeładować, jak 
żołądek, Tylko na przeczyszczenie 
dać trudniej, 

— E, o to niema obawy. Gnie- 
wa mnie przecież, że chłopak po- 
zwala sobie gadać ze mną, łakbym 
ja mie miał o niczem pojęcia. 

— A ze mną!.. — machnęła ręką 
pani Hieronimowa — wyobraź so- 
bie, że wczoraj zaczął mnie uczyć 
jak należy drób karmić. Mae, 
mnie, która przecież chyba znam 
się lepiej od niego. 

Z początku rodzice Franka gor- 
szyli się jego  „przemądrzałością” 
j pewnością siebie... Ale kiedy raz 
1 drugi przekonali się, że chłopak 
istotnie więcej wie od nich w tych 
dziedzinach, w któryce uważali się 
za powagę, zaczął ich  ogarniać 
wstyd. Bo jakże tu się nie wsty- 
dzić, kiedy „smarku?” już nietylko 
uczy matkę, jak powinna drób kar 
mić, ale krytykuje dojenie krów 
„przedpotopowym”, jak powiada, 
sposobem, wyśmiewa gospodarkę 
w ogrodzie?, Jak nie miał iryto- 
wać się ojciec, stary gospodarz, 


przez 


I rzeczywi- ph 
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prawione 


łódzkiego : 


. poster. mil. 
f kaprala mil. 


` » 


a " 
. przodownika 


; posterunk. 


1 
2 
3. 
4. 
5. 
6 
T 
8 
9. 


przodownika 
3. posterunk, 
. st. posterunk. 


z n kad 
. posterunk. 
kl 
. st. przodown. 


. posterunk. * 
. st. posterunk, 


Joachimiaka Kazimierza 
Rutkowskiego ignacego 
Pasikowskiego Bolesława 
Stankiewicza Andrzeja 
Morgantiego Stanisława 
Sztorca Wiktora 

Flaka Antoniego 

Kłosa Wojciecha 
Hajduka Stanisława 

z Najmana Aleksandra 
Urbańskiego Stanisława 
Radzikowskiego Hieronima 
Szmidta Wincentego 
Grzywacza Franclszka 
Kubackiogo Konstantego 
Pawłowskiego Michała 
Olszewskiego Wacława 
Woźniaka Jana-Wiktora 
Talarka Kazimierza 
Kusidła Władysława 


. posterunk, 


W dniu 10 listopada r. b. o godz. 10-ej rano w Kościele Katedralnym w Łodzi zostanie od- 


uroczyste nabożeństwo żałobne 


za spokój dusz poległych śmiercią chwalebną w obronie współobywateli policjantów województwa 


Waliszewsklego Waleatego 


Kujawy Jana 


„st. posterunk. 
4. posterunk. 


Ld 


Blicharskiego Stanistawa 
ledzika Jana 
Nagockiego Ignacego 


Dana Józefa 


, St. posterunk. 
, posterunk, 


Chojnackiego Antoniego 
Nowickiego Wacława 


Miazka Edwarda 


. Bt. posterunk. 
„ posterunk. 
. st. posterunk. 
. posterunk. 

kad 


. St. posterunk. 
, posterunk, 


Wapszko Wladysława 
Kwietnia Ludwika 
Kopani Jana 
Woźniaka Pawła 
Antczaka Marjana 
Łaszewskie ego Teofila 
Korzeniows 
Świerczyńskiego Antoniogo 
Widelskiego Michała 


iego Jana 


z Serwy Józefa 


Na nabożeństwo zaprasza wdowy, sieroty, rodziny i społeczeństwo 


Druhowi Bionietawowi PZBS 


z powodu zgonu OJCA J 


b. p. Ferdynanda 


wyrazy głębokiego współczucia składają 


Drukowie X oddz. £. 8.0.6. 


jca 


Członkowi naszego Towarzystwa Panu Feliksowi 
Wodzistawskiemu z powodu zgonu 


Jego 


składa wyrazy szezerego boję yi 


ARZĄD 
Porozumienia składów Górnośląskich Kancernów 


oraz Dąbrowieckich Kopalń 


Nowe wiacize 


q 
Wezoraj odbyło się plenarne 
sprawozdawcze zebranie łódzkiego 
komitetu zwiazku banków w Pol- 
sce. 

Sprawozdanie to obejmowało 
działalność związku banków za rok 
1930. Po gruntownem  rozpatrze- 
niu działalności związku za okres 
sprawozdawczy stwierdzono, iż 
działalność jego była bardzo inten 
sywna i owoena. 

Następnie przystąpiono do wybo 
rów władz związku. Do zarządu 
wybrani zostali panowie: J. Pru- 
sicki — dyrektor Banku dyskonto 
wego warszawskiego, oddział w Ło 
dzi, Władysław Baumgarten 


związku banków w Łodzi 


dyrektor Banku handiowego w 
Warszawie, oddział w Łodzi, 
Edward Turski — dyrektor Banku 
zachodniego, oddział w Łodzi. 


Do komisji rewizyjnej wybrani 
zostali panowie: Adam — wicedy- 
rektor Banku przemysłowców łódz 
kich, Kirpacz — dyrektor Banku 


polskich kupców i przemysłowców |. 


chrześcijan, Jabłkowski — dyrek- 
tor Banku związku spółek zarobko 
wych, oddział w Łodzi. 


Sekretarzem Łódzkiego komite- 
tu związku banków w Polsce zo- 
stał nadal p. Henryk Baumgarten. 

(ag) 


Członkowi zarządu klubu naszego 


Komendant Wojewódzki P. P. w kodzi 


. Broni" 


sławow! Wodzisławskiemu z EA zgonu 


OJCA JEGO 


b. p. Ferdynanda 


wyrasy głębokiego współczucia wyraża 


Zarzad KI. Sport. „Widzewska Manufaktara” 


Niebywałe 


pracownika restauracji „Piccadilly" 


W kuchni, przy restauracji 
„Piccadilly“ (Zawadzka nr, 1) 
miał miejsce następujący wypa 
dek' 

23-letni Szczepaniak Napole- 


on, służący kuchenny restaura- 


brudzącego kota, oblał go gorą- 
cą wodą, zaczerpniętą. z kotła. 

Następnie Szczepaniak kop- 
nięciami usunął wyjące z bólu 
zwierzę poza obręb kuchni i 
wrzucił je do jednej z pobli- 
skich piwnic. 

Oparzone wrzątkiem zwierzę 
przez kilkanaście godzin męczy 
ło się w piwnicy, wydając usta- 
wieznie przerażliwe jęki. 
Dozorca domu, przy ul. Za- 
wadzkiej 1, Szczepan Wesołow- 
ski, chcąc przyjść nieszczęsne 
mu zwierzęciu z pomocą opui- 
ścił do piwnicy drabinę. Jednak 
że oszalały z bólu kot nie po- 
zwolił zbliżyć się do siebie. 


cji, m 2 wypłoszyć z kuchni 


gdy mu szesnastoletni 
tłomaczył, że zupełnie źle przygo- 


dzieciuch | powiedział tajemniczo chłopak. 
nowinek | Teraz dopiero spostrzegł 


Znając wstręt ojca do 


łakiemiś tajemniczemi  śrubkami. 
również 


towuje ziemię pod uprawę bura- |nie chciał wyjawić co ukrywa w|cienki drucik, łączący okno pokoju 
swoim pokoju, w którym zamykał ;syna ze Sstojącem w pobliżu drze- 


ków, a staw marnuje, zamiast ho- 
dować karpie... 


— Wszystkie rozumy zjadłeś, 
mądralo — zbywał go pan Hiero- 
nim kwaśną admonicją. 

— Wszystko to chyba nie, — 
teraz jednak nietrudno  dowiady- 
wać się rozmaitych ciekawych 
rzeczy. 

— Czy was 1 
szkole uczą? 

— Nie. Ale czy tylko w szkole 
człowiek wiadomości zdobywa? 
Można mieć it z powietrza... — od- 


gospodarstwa w 


„maite nauki i 


się każdej niedzieli, a potem roz- 
nowiny opowiadał 
rodzicom mentorskim tonem. 

Zaintrygowało to wkońcu 
Wstecznickiego. 

— Co, u licha! Skąd on ma cd 
raz to inne informacje?! 

Stary rolnik, choć  zacofany, 
orjentował się, że niektóre z nich 
biją w oczy trafnością. Postanowił 
wybadać tajemnicę chłopca. I oto 
podpatrzył go. Przyłapał Franka, 
siedzącego ze słuchawkami na u- 
sząch, przy niewielkiem pudełku z 


wem. 

— Aha! — szepnął — to te Bo- 
we wymysły, o których mi gadano 
w miasteczku. I ktoby się spodzie- 
wał, że z nich taki dzieciuch tyle 
wiadomości mieć może. 

Gdy Franek na następne przy- 
był wakacje, imponować już ro- 
dzicom uczonością nie mógł. Papa 
Wstecznicki posiadał  trzylampo- 
wy aparat odbiorczy i regularnie 
wysłuchiwał wszystkich odczytów 


ł instrukcji, nadawanych przez |M., 
R. 


radio. 


Po kilkunastogodzinnych mę» 
czarniach kot zdechł, 

O wypadku niebywałego 
zdziczenia ze strony służącego 
kuchennego spisał protokuł in- 
spektor Towarzystwa opieki 
nad zwierzętami, p. Wocalew- 
ski kierując sprawę do policji, 
celem pociągnięcia winnego do 
odpowiedzialności sądowej. (p) 
siy maan E eua anans aaa IA 


SZKODA TWOICH ŁEZ... 
GOSPODYNI... 


Ciężki kryzys, jaki owładnął na- 
szem miastem, wyrył swoje piętno 
na twarzach wszystkich gospodyń. 
Na progu zimy troski ich wyolbrzy 
miały niezmiernie. Trzeba dziec 
ciepło odziać, trzeba porobić różne 
zapasy żywnościowe i uzupełnić 
sprzęt gospodarczy. 

Nie trzeba się jednak zbytnio 
martwić, bo dyrekcja jedynego w 
naszem mieście domu towarowsgo 
„Konsum” przy W. M., Roklcińską 
54, (dojazd tramwajami 10 i 18), 
uwzględniając ciężką sytuację fi- 
nansową olbrzymiej większości ło- 
dzian, obniżyła ceny towarów o 
50 proc. W  Konsumie przy W. M. 
nabyć możną wszelkiego  rodzuju 
towary  kolonjałne, galanteryjne, 
łokciowe, konfekcję damską, mę- 
ską i dziecinną, naczynia kuchenne 
itp. po cenach niżej konkurencyj- 
nych. Szczególną okazją do sporzą 
dzenią taniego i niezbędnego przy 
odziewku, to resztki i braki wyre- 
bów  Widzewskiej Manufaktury, 
które sprzedaje jedynie Konsum 
przy W. M. po cenach ściśle fa- 
brycznych. 

A zatem szkoda Twoich łez Go- 
spodyni... bo w Konsumie przy W. 
Rokicińska 54, wszystko nabyć 
możesz prawie za bezcen 
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Sensacyjny zwrof w aferze kolejowej 


Nie Schiermer, lecz 


Głośnem już echem odbiła 
się, zarówno w Łodzi, jak i w 
całym kraju wielka afera kole- 
jowa w Łodzi. 

Jak wiadome, w dniu 22 lip- 
ca r. b. władze śled€Żć wpadły 
na trop dobrze zorganizowanej 
bandy falszerskiej, która ma 
wielką skalę fabrykowała i pu- 
szczała w obieg 15-dniowe o- 
kręgowe, bilety kolejowe, 

Działalność swoją  aferzyści 
prowadzili nrzez dłuższy czas, 
albowiem mieli ułatwione azia- 
łanie przez urzędników biura 
„Orbis“, 26-letniego : Morawea 
mózefa i 25-letniego Śpiewaka 
Antoniego. W toku dochodze- 
nia władze śledcze wpadły na 
trop oszustw, jakich niezależ- 
nie od udziału w szajce fałszer- 
skiej dopuszczali się obaj wy- 
mienieni na terenie biura „Or- 
bis" w Łodzi. 

W toku dalszych dociekań, 
prowadzonych przez specjalną 
komisję ministerjalną stwierdzo 
no w łódzkim oddziale biura 
„Orbis“, przy ul. Andrzeja 5, 
poważne nadużycia, wobec cze 
ko wydany został nakaz przer- 
wania natychmiastowych czyn- 
ności urzędowych i aresztowa- 
nia ówczesnego dyrektora Kazi- 
mierza Schiermera. Aresztowa- 
ny dyr. Schiermer nie przyzna- 
wał się do zarzuconych mu czy 
PRESTWET ET ZYWO TF TOYOTA 


Tomaszów 


KURS DLA KOMISARZY SPISO- 
WYCH. 

Dnia 20 bm. rozpoczyna się kurs 
teoretyczno - praktyczny dla ko- 
misarzy  spisowych, Dotychczas 
zgłoszono 200 kandydatów, notrze 
ba zatem jeszcze 20. 


ECHA ZAJŚĆ W WILANOWIE” 
Stan zdrowia policjanta, postrze- 
łonego w dniu 30 b. m. podczas 
masówki komunistycznej w Wila- 
nowie, jest naogół zadawalniający. 
Śledztwo w sprawie zaburzeń pro- 
wadzone jest w dalszym ciągu, wy 
niki jednak trzymane są w tajemni 
cy. Wyznaczono nagrodę 500 zł. 
za ujęcie sprawców postrzelenia po 
sterunkowego Kiełbaski. 


DNI PRZECIWGRUŹLICZE 

Celem przeprowadzenia akcji 
„Dni przeciwgruźliczych” utworzo 
no komitet. W skłąd ścisłego komi- 
tetu weszli dr, Szyszkowski, dyr. 
Kokułar, sędzia A. Miernik, dr. 
Kon i dr. Wojcikowski. Następnie 
ustalono skład komisji propagando 
wej i finansowej. Do tej ostatniej 
dokooptowano oprócz zarządu 
wszystkie prawie doktorowe. Ze- 
branie wypowiedziaig się w tym du 
chu, że imprezy dla  najbiedniej- 
szych pochłonęly wysiłek i wszyst 
kie jednostki, potrzebne gę prowa- 
dzenia akcji Z tego powodu, jak 
również i dlatego, że z zebranych 
funduszów korzystać mają najbied 
niejsi, należy zwrócić się do komi- 
tetu dla spraw bezrobocia, ażeby 
w czasie dni przeciwgruźliczych 
przenaczył| on 40 proc. ze swych 
imprez, 


SESJA SĄDU OKRĘGOWEGO 
Na poczatku grudnia wyznaczo- 
no posiedzenie sesji wyjazdowej, 
sądu okręgowego w Piotrkowie. 
Na wokandzie kilka spraw karf- 
nych. Z ramienia tutejszego sądu 
grodzkiego wyznaczono sędziego 
Grygosińskiego. 


ZAWODY „STRZELECKIE 
Z okazji święta patrona myśli- 
wych św. Huberta odbyły się zawo 
dy strzeleckie w Spale w obecności 
p. Prezydenta. Nagrodę z rąk Gło- 


wy Państya otrzymał leśni 
Wróblewski, z 
PRZEDŁUŻENIE ROBÓT PU- 
BLICZNYCH 


Wobec ciepłych pogód roboty pu 
bliczne przedłążone zostały da 21 
bież, miesiąca. 


jego żona zasiądzie na ławie oskarżonych 


nów, a jedynie stwierdził, iż 
machinacje Morawca i Śpiewa- 
ka mogły istnieć wskutek nie- 
dopatrzenia. 

Wobec tego, że „Orbisem* 
kierował zarówne  Schiermer, 
jak i jego żona, władze szeze: 
gólną uwagę zwróciły ną zezna- 
nie p. Schiermerowej. P. Schier 
merowa wzięła ca'kowitą winę 
na siebie, stwierdzając, iż ona 
jest odpowiedzialna za przekro- 
czenia, które nastąpiły z jej 
winy. 

Przejęcie odpowiedzialności 
przez p. Schiermerową spowa- 
dowało, iż dyr. Schiermer zna 
lazł się na wolności a natomiast 
wdrożono energiczne dochodze- 
nie przeciwko jego żonie. W 
konsekwencji pociągnięto 
Schiermerową do odpowiedzial 
ności karnej. 

Jak zdołaliśmy obecnie usta- 


Hé, sprawa przeciwko Schierme 
rowi Kazimierzowi zosta'a umo 
rzona, a natomiast urząd pre- 
kuratorski przesłał do sądu akt 
oskarżenia przeciwko jego żo- 
nie. 

Jak nas informują sprawa 
Schiermerowej znajdzie się w 
dniach najbliższych na wokan- 
dzie. Należy zaznaczyć, że šledz 
twe przeciwko aferzystom- fał- 
szerzom 15-dniowych biletów 
okręgowych nie zostało do O- 
beenej pory jeszcze zakończone, 
jednak dobiega końca, poczem 
sprawą zostanie przekazana u- 
rzędowi prokuratorskiemu, któ- 
ry zajmie się opracowaniem a- 
Etu oskarżenia. 

Sprawa przeciwko szajce fał 
szerskiej znajdzie się najpraw- 
dopodobniej na forum sądu do- 
piero w początkach roku T 

(a 


W związku z aferą maślarską 
ogłoszoną w dziennikach, wyjaśniamy, że sprawa 
fałszowania masła Opatowskiego została całkowi- 
sie zlikwidowana, a winni pociągnięci do odpowie- 


dzialności. Stwierdzamy, 


że na rynku łódzkim 


znajduje się obecnie jedynie 


Oryginalne masło Opaiowskie 


powszochnie znanej jakości. 


Masło opatowskie 


znakiem ochronnym „M. S 


„pasteuryzowane", ze 


0.“ jest do nabycia 


w pierwszorzędnych sklepach spożywczych i ma: 


Mleczarnia Spółdzielcza Opatów. 


Slarskich. 


rwie 1A0994 6 13.904 10% 


Zniżka oplat za telefon 


w miastach i miasteczkach okolicznych 


Jak się dowiadujemy ze źródeł 
miarodajnych, projektowane jest 
obniżenie opłat za obonament tele- 
foniczny w łódzkim okręgu konce- 


r) zeprowadzone będzie w dnfu 1 
stycznia 1932 roku i obowiązywać 
będzie w małych miasteczkach pod 
' miejskich. 


Zbrodnie ma (e zawięedzionej miłości 


mnożą się w sposób zastraszający! 


Czy należy uniewinniać za- 
bójców? 

Problem ten rozstrzyga 

emocjonujący film p. t. 


Już wkrółce 


Na bawię Hañliy 


w kinie „PALACE. 


Zabił dwoje dzieci 


tetóre kochał, a poźem sam życie sobie odebrat... 
Niepoczytalny stan kupca -bydgoskiego, Biernackiego 


Bydgoszez, 7 listopada. 
Na maleńkiej połanie krew 
jeszcze świeża, nie zaskrzepła. 
Opodal 


dziecięca. Na rozłożonem wło- 


chatem palcie dwa sztywne tru- 
py dzieci nieletnich. O dwa kro 
ki dalej — trup mężczyzny, 
lat około 50, w schludnem cie- 
mnem żakietiwem ubraniu, ko 
szula czysta biała, krawat jed- 
wabny nowiuteńki, prawa no- 
ga troche skrrczcaa w drgaw- 
kach przedśmie"lnyca, na pra- 
wej ręce obrączka śiubna złota. 
We mchu, tuż obok — krwia 
splamiony browning. Twarz 
mężczyz y starannie wygolona. 
na czole z lewej strcay jakby 
guz jąkiś, usta szeroko rozwar- 
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| te, w szezece 


yraa 


rząd złotych zę- 
bów, Uzaszka przestrzelona ska 
śnie, kulę ienat wpakował s0- 


włóczkowa czapeczka | bie w prawą skroń. Na głowie 


z lewej strony jakaś szrams, 
jakby od zadraśnięcia, Twarz 
martwa, jak z alabastru, zimna. 
Był to kupiec bydgoski Czesław 
Biernacki. Mal dwoje dziatek 
z drugą żoną (poprzednio był 
wdowcem, drugi raz ożenił się 
w Nakle przed pieciu laty). On 
giś zamożny kupiec popadł w 
kłopoty pieniężne... 4 był 
przykladny małżonsk. ojciec 
kochający Swe dzieci nad ży 
cie... Wierzyć się nie chce, abv 
mógł coś podobnego uczynić. 
Chłopczyk, dwuletni, Jerzy. 
nie męczył się długo. Ojciec eel 


r EC 
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Cielęce trojaczki 


ujrzaly światło dzienne na jednej z wielkich farm amerykańskich 


nie strzelał—w sam środek cz0- 
ła synka. Drugie dziecko, mo: 
gące mieć cztery lata, dostało 
nie jeden, lecz już awa strzą- 
ły, bo zapewne ręka ojcu z3- 
drżala,.. 


Małżeństwo Biernackiego by- 
ła szczęśliwe, 
małżeńskich nigdy nie było 
Biernacki chorował od stycz- 
nia, spadł w sklepie z drabinki 
na głowę, leżał kilka tygodni w 
szpitalu. Lekarz stwierdził u 
pacjenta lekki udar mózgowy. 
Kiedy wstał z łóżka kilkanaście 
dni temu i udał się do związku 
kupców, tutaj został drugi raz 
porażony i nieprzytomny od- 
wieziony do domu. W czwartek 
rano wstał Biernacki i poże- 

!gnawszy się czule z żoną, po- 
szedł z dziećmi na przechadzkę 
do lasu... 


syjnym PAST-y. Obniżenie opłat 
porozumień 


Z przechadzki już nie wró- 
cił. š 


Chwilowem zaćmicniem umy 
słu i zanikiem uczucia wytłoma 
czyć sobie jedynie można tra- 
gedję w lesie pod Bydgnazczą. 
rj * 


| Š. p Czestaw Biernacki był 
'właścicielem hurtowni wyro- 
lbów tytoniowych przy ulicy 
| Dworcowej, prezesem sekcji ty- 
toniowej przy związku kupców, 
[członkiem kurkowego hractwa 
i strzeleckiego i innych stowa- 
jrzyszeń, miał wielu przyjaciół i! 
lcieszył się opinją solidnego 
kupca. j 

Do cierpień fizycznych Kier- 
nackiego w ostatnim czasie 
przyłączyły się troski materja!- 
ne. Koncesja jego mon«polowa 


stale była zagrożon8:= 
a 


Opłaty te wynosić beda: W PA» 
BJANICACH i ZGIERZU: Abona- 
ment I kategorji 48 zł, kwartalnie, 
zamiast 60 zł.; obonament II kate- 
gorji 69 zł. kwartalnie zamiast 84 
zł. i abonament HI kategorji za- 
miast 108 zł. — zł. 90. 


W ALEKSANDROWIE, STRY- 
KOWIE, LUTOMIERSKU, TUSZY- 
NIE, KONSTANTYNOWIE i RU- 
DZIE PABJANICKIEJ abonenci 
I kategorji płacić będą 39 zł. kwar 
talnie zamiast 60 zł, II kategorji 
zł. 54, zamiast 84 zł. i wreszcie III 
kategorji 69 zł. zamiast 108 zł. 


Obniżenie opiat nastąpiło z po 
wodu znacznego Tozwoju i rozbu- 
dowy sieci te'efonicznej, Dyrek- 
cja PAST-y kietfowałą się również 
tem, aby w dzi ych czasach 
kryzysu udestępnić jałttna?szerszym 
warstwom społeczeństwa korzysta- 


nie z teleTonn, bez Którezą w dwu 
dziestym wichu obejść się wprost 
nie można. 


Dia oczyszczenia krwl pijcie rano 
przez kilka dn 'zędu szklank 
naturalnej wody tara kial 
„Franelszka-jórsia* `Zadsé w apt. 


Wóczyty 
ODCZYT DR. HENDRIKA JANA 
DE LANGE. 


W najbliższy ezwartek, dnią 14 
b. m. odbędzie się w sali tów, śpie- 
waczego (Piotrkowska 248) bez. 
platny odczyt, urządzony przes 
zjednoczenie wiedzy  chrześcijań. 
skiej w Łodzi na temat „Wiedza 
chrześcijańska, „wiedza boskiego 
opanowania”. Odczyt wygłosi dr, 
Hendrik Jan de Lange z Hagi, 
członek rady lektorów kościoła ma 
eierzystego. Początek o godz. 19 
i pół. Odczyt wygłoszony będzie 
w języku niemieckim i polskim, 


=> — 


POCZĄTEK NOWEJ EPOKI W 
DZIEJACH LECZNICTWA—to utrwae 
łone preparaty roślinne, Takim utrwa- 
lonym preparatem jest Mutabor-Rawe 
ski, złożony wyciąg w postaci kropel. 
Leczy radykalnie: biegunkę, uporczy- 
we rozwolnienia, katar kiszek oraz 
nerwicą narządów trawienia. Skład 
łówny: Apteka Magistra J. Rawskiego, 

arszawa, Marjańska 12 (róg Twarde 


— 


Dr. Georg Senffner 


kę 


chemik berliński, który znalazł 
sposób fabrykowania sztucznych 
brylsntów, 


oT 
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BXI — „GŁOS PORANNY“ — 1931 _ 


Operetka „Geisza“ 


Poniedziaikowa transmisja roz- 
głośni łódzkiej P, R. (godz, 20,15 
— 22,15) ze Studja stacji warszaw- 
skiej to prześliczna operetka an- 
gielskiego kompozytora S, Jonesa 
p. t. „Gejsza”. 

Treść operetki rozgrywa się w 
Japonji, gdzie do epeejalnych 058- 
bliwości należą herbaełarnie, w 
których role kelnerek pełnią piek- 
te śpiewaczki, gejszę. 

Do herbaciarni, uirzymywanej 
praez chińczyka Wun-Haja zaglą- 
dał często oficer marynarki angie: 
skiej, Reginalq Fairfax, który chęt 
nie siuchał śpiewu Mimozy, najpiek 
niejszej gejszy w całym zakładzie, 
Zhyt częste jego wizyty nie podo- 
bały się jednak dwum osobom: 
markizowi Imari, wielkorządcy 
owej prowincji, który piękną gej- 
szę chciał zdobyć dla siebie — i 
duninej angielskiej lady . Konstan- 
cji, która przybylą wlasnyjn yach- 
tem Wraz z przyjaciólką swą Mol- 
ly, a narzeczoną Reginalda. 

Markiz Imari podał prośbę do 
tesarza o pozwolenie zaślubięnią 
Mimozy, a gdy owo pozwolenie ti- 
zyskał, mzybył do kerhaciarni aby 
zabrać ukochaną. Mimoza jednak 
ani sluchać nie cheiala o starym i 
szpelnym ruarkizie, wobec  czega 
dygnitarz wpadł w straszny gniew 
i całą herbaciarnie wraz g gejsza- 
mi wystawił na licytację. 

Inaczej prowadziła grę lady Kon 
stancja, sprowadziła bowiem Mol- 
ly, aby ta była świadkiem niewier 
ności narzeczonego, Ale wesoła 
miss angielska była zbyt pewna 
serca swego Reginalda i nie zwa- 
żając na niego poczeła się bacz- 
niej przypatrywać życłą gejsz W 
ikerbaciarni, a nawet zapragnęła 
hodaj przez chwilę zostąć taką 
gejszą. Przebrałą się w suknie ja- 
pońskie przy pomocy Mimozy i.. tu 
dopiero zaczął Się dramat, bo mar- 
kiz Imari w tym czasie rozpoczął 


dząc, że to gejsza. Mimozy mimo 
najszczerszych chęci kupić nie 
móg/, przelicytowala go bowiem 
bogeta lady Konstancja, wzruszo- 
ną prośbami japońskiej dziewczy- 
ny. 

Wielki dygnitarz był wściekły: 
w dniu tym sPotykały go same nie 
powodzenia; sprząinięto mu Z 
przed nesa śliczną Mimooze, z któ- 
ra ślub jego edbyë Się miał naza- 
jutez W dodatku inna gejsza, kü- 
piona przez niego, okazałą się an- 
gieiką i to narzeczoną owego ofi- 
cera angielskiego, który tak czę- 
sto pii herbatę z Mimozą. 

Markiz mar postanowi! się 
zemścić, Zamierzał skorzystać Z 
prawa, pozwalającego mu  rozpa- 
rządzać każdą istotą ubraną w suk 
nie japońskie i ożenić się z prze- 

raną za gełszę Molly. Otęczył ją 
„silną strażą, aby nikt nie mógł 
przeszkodzić jego zamiarom, ale 
Mimoza, Wun - Haj i pewną spryt- 
na frareuzka, Zoe, tak się spraw- 
nie wzięli do rzeczy, że dostarczy- 
li Molly sukien europelskich i za- 
miar markiza Spelz} na niczem, 


W dodatku zaślubił on ukrytą 
pad gęstym woałem Zoe, która 
dawno maszyja a zostaniu żoną 
wielkiego dygniłarza, W ten spo- 
sób nod koniec sztuki na ślubnym 


kobiercu oprócz markiza 1 Zoe 
staną Reginald Faicfax z Molly, 
oraz Mimoza ze swym  narzeczo- 


nym oficerem japońskim, którego 
kochala naprawdę, 

W „Polskiem Radjo” rolę Mimo- 
zy wykona p. Wanda Poraj-Wer- 
mińska. Partnerem jej będzie Ale- 
ksander Wasiel. Raie -dygniiarza | 
japońskiego odtworzy Piotr Hry- 
niewicz. Dalszą ebsadę tworzyć 
będą pp. Dorota Gutowska, Broni- 
sław Nietyszką i Tadeusz Fren- 
kiel, 


Operetkę zradjofonizowałą Mi- 


licytację i kupił Sobie Molly, są- | chalina Makowiecka. 


DZISIEJSZY KONCERT SYMPO- 
NICZNY. 


Dziś ʻo godz. 3,30 po poł. odhę- 
dzie się w sali filharmonji wielki 
koncert symfoniezny w zwiekszo- 
nym składzie łódzkiej orkiestry fil 
harmonieznej pod dyr. p. T. Ry- 
dera z udziałem solisty, znakomite- 
go Skrzypka, laureatą konkursu 
muzyeznego m, Berlina, Romana 
Totenherga: 


MIEJSKA GALERJĄ W PARKU 
SIENKIEWICZA 


Nieodwołalnie ostatnie trzy dni 
wystawy  modernistów polskich. 
Zamknięcie wystawy nastąpi we 
wtorek wieczorem. 


OQODOACECZHMAŁYJ 


DZISIEJSZY ODCZYT © TE- 
ATRZE 

Dzisiaj o godz. 11 min. 45 w te- 
atrze Kameralnym odbędzie się od 
czyt p. Henryka Szletyńskiego pt. 
„Dokoła kryzysu teatralnego”. U- 
dziuł w dyskusji zapowiedzieli: 
dyr. Karol Borowski oraz liczni 
„przedstawiciele świata 'publicysty- 
ki i widowni teatralnej. 


HERBATKA TANECZNA 

Br. Pom. przy Konserwatorjum 
Muz, H. Kijeńskiej w Łodzi urzą- 
dza dziś, dnia 8-bm. o godz. 5 pop. 
w lokalu „Lutni” (Karola 4) her- 
batkę taneczną. Całkowity dochód 
przeznacza się na wpisy za nieza- 
możnych uczniów konserwatorjum. 


WIECZÓR TOWARZYSKI 
Staraniem Klubu Szachowego 
Polskiej YMCA w Łodzi dziś, t. ji. 
w niedzielę, od gadz. 16,30 w sali 
przy ul. Piotrkowskiej 89 odbędzie 
się wieczór towarzyski z tancami. 


ORJDADUOOC OWEJ 


w najlepszych gatunkach 
wykwintnego wykonania, 
poleca po cenach zniżo- 
nych pracownia Okryć 
Damskich 


AWADZKA Nr. 8. 


3 Telefsn 165-342, 
Nigdzie taniei nie kupicie 


Łóżka metalowe, Materace 
rodzaju, Wózki dzieciące w największym 
wyborze i t. p. poleca 


najstarsza fabryka mebli żelaznych 


wszelkiego 


J. B. Wołkowyski 


Istnieje od 1896 r, 
UWAGA; Łóżka dziecięce z siatkami i materacami drucianemi od zł. 40,— 


Łódź, Narutowieza 11, tel. 187-70. 


Łódzki Żydowski Tt Kameralny 


AL I Maja 2. Dyr, D. Celmajster 
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Dziś og. 9 `w. wystąpią znakomici 
artyści Dina Haipeęrn I 5, Bro- 
nęcki w świetnej komedji pelnej 
humoru, śpiewu i tańca 


„Wielki Spadek" 
Dziś o godz. t2-ej w pol. odczyt 


znak. literata 


z. SEGAŁOWICZĄ 


p. t. „Moje wrażenia z podru- 
ży po Francji | Anglii" 


Bilety sprzedaje kasa Tentru. 


TEATR MIEJSKI 

Dziś o godz. 4iwe 
„Bpódniczka ezy toga". 

Dziś i jutro wieczorem 
wa”, 

Wkrótce będzie miała publicz- 
ność możność ujrzenia w nowej kre 
acji ulubieńca Łodzi Michata Zni- 
cza, który grać będzie tytułową ro 
lj w arcywesołej komedjj „Dr, 
Stieglitz”. 


TEATR KAMERALNY 
Dziś Gwukrotnie: o goda. 5 pop. 
i9 wiecz. oraz w poniedziałek i 
wtorek cieszące się rekordowem 
powodzeniem „Han Hau” z Micha- 
iem Zniczem'. 


wtorek 


„Śledz- 


TEATR POPULARNY 
Dziś o gadz. 4 i 8,15 operetką 
„„Wiktorja i jej huzar”. Dziś wiecze 
Yem p. Wawrzkowicz po skończo- 
nem widowisku ódśpiewa ną poże- 
gnanie dwie arje z operetki „Cara- 
wiez”, 


TEATR W SALI GEYERA. 
Dziś, w niedzielę, dnia 8 listopa- 
da o godz. 4.15 i o gedz. 8,15 ode- 
glany bedzie arey-wesbly wodewil 
ze śpiewatni i tańcami pt. „Mąż 
w zalotach”. Bilety wcześniej na- 
bywać można w kasie teatry od 

godz. 11 da 1 i od 2 do 9 wiecz. 


ŻYDOWSKI TEATR KAME- 
RALNY 
Występy Diny Halpern i S. Bro- 
neckiego wybitnych artystów sce- 
ny żydowskiej cieszą się zasłużo- 
nem powodzeniem. Doborowa pu- 
bliczność, zapełniająca salę teatru 
Kameralnego entuzjastycznie da- 
rzy brawami te sympatyczną parę 
kochanków, występującą, w dosko- 
nalej komedji piórą Ez-be pt. „Wieł 
ki spadek”. Dziś, w niedzielę, o 
godzinie 9 wiecz. w dalszym ciągu 
„Wielki spadek”. Pozostałe bilety 
sprzedaje kasa teatru. 


Dziś o godz. 12 w południe zna- 
ny literat p. Z. Segałowicz wygłosi 
w teatrze Kameralnym odczyt p. t. 
„Moje wrażenia z podróży po Fran 
cji i Anglji”. Odezyt wzbudził wiel 
kie zainteresowanie. 


DZIŚ — LEO BELMONT W ŁODZI 

Dziś, punktualnie o godz. 12 w 
południe rozpocznie się w sali fil- 
harmonji rewelacyjay poranek dy- 
skusyjny „Małżeństwo czy prosty- 
tueja2” oczekiwany przez calą 
inteligentną Łódź w  niezwykłem 
napięciu, 

Leo Belmont, jeden z najznako- 
mitszych polskich  powieściopisa- 
rzy współczesnych autor „„Messali- 
ny”, świetny prelegent, poraszy w 
potywającem ujęciu najbardziej 
sensacyjne zagadnienia z dziedziny 
małżeństwa i prostytucji. 

Kasa filharmonji, formalnie oble 
żona od trzech dni, sprzedaje pozo- 
stałe bilety w cenie od 1 zł. w dniu 
dzisiejszym od godz. 10 rano. 

A zatem o godz. 12 w poł. spoty 
kamy się wszyscy w filharmonji na 
niebywale interesującym poranku 
dyskusyjnym „Małżeństwo czy pro 
stytucja?” z udziałem Leo Belmon- 
a i szeregu czołowych przedstawi- 
cieli łódzkiej palestry i medycyny. 

Q godz. 19 w filharmonii... 


-eg 


Z estrady koncertowej 


Nr. 306 


wystep kwartetu drezdeńtkiego 


Zespół ten, w skład którego 
wchodzą PP. Gustaw Fritsche (T 
skrzypce), Fryderyk Schneider (T. 
Skrz), Jan Riphan (altówka) i 
Aleks, Kropholler. (wiolonczela) 
ad SzešCiu lat rok rocZnie zjeżdża- 
ją do naszegę miasta, Tym razem 
ną Program Złożyły Się kwartety 
smyczkowę Mendelssohna, Schu- 
manna i Beethovena. 

Kameralne utwory Mendelsaoh- 
na należą do młodzieńczego okresu 
jego twórczości. Jeśli prawdą jest, 
że tylko wstrząsy i hóle mają 

oiężny twórczy głoS, jo Sztuka 
Mendelssohna, którego życie piy- 
nęło bez trosk, i kłopotów nie mo- 
że mieć owej wieszczej mocy, jak 
np. muzyką Schuberta, Beethove- 
na i innych wielkich duchów. Był 
on jednak mistrzem formy, a wir- 
tuozowSkie opanowanie techniki 
kompozytorskiej przyczyniło sie 
do zrealizowania  najlotniejszych 
idei w iego utworach. Z „kwartetu 
Es-dur” największą popularnością 
cieszy sie „Canzonetta”, grywana 
częstą oddzielnie, 

Następnie uSłyszeliśny kwartet 
A-moit Schumanna, mający faktu- 
rę fortepianową, a pod względem 
kontemPlacyjnego charakteru ce- 


chy kwartetów hbeethovenowskich. 
Utwór ten grany był u nas przez 
tenże zespół w 1926. roku, 

Wreszcie trzeci kwartet, jeden z 
ostatnich osobistych dokumentów 
Beethovena, w środkowej części 
którego figuruje anegdotyczny ko- 
mentarz, wskazujący na poprawe 
zdrowią twórcy; „Święta pieśń 
dziękczynną ozdrowieńca do Bó- 
swta w tanacji lidyjskiej”. Wybór 
starej tonacji kościelnej ma przypo 
minąć Pierwotne ofiary, składana 
bogom w  dziękczynnej pokorze. 
Całe dzieło jest Pełne bogactwa 
treści uczuciowej, Zwierzeą i Spo- 
wiedzi, dla których forma orkie- 
stralna była zbyt hutzna, a Torte- 
PianOwą za Ciasna, Czworogłos 
smyczkowy okazał się najgodniej- 
Szym wykonawcą ostatniej woli 
mistrza z Bonn. 

A wykonanie! 

Zespół drezdeński ukochał Swą 
pracę i dzieła, które tłumaczy i 
które w jego wykonaniu tętnią ty. 
ciem, F. HALPERN 

* + 


W onegdajszym númerze w spra 
wozdania z inauguracyjnego kon: 
certu L. O. F. omyłkowo opuszczo: 
ny został podpis: F. Halpern. 


„COCTAIL” 


Ostatnie trzy razy świetne wido- 
wisko „Jak się bawić, to się bawić” 
W tych trzech dniach publiczność 
lódzka pożegna znakomitą pare Zi- 
zi Halamę i Feliksą Parnella, ha- 
jecznego komika Józefa Orwida i 
świetnego barytonistę opary Iwow- 
skiej Stanisława Znicza, Udział cą- 
lego zespołu. Bilety dla zrzeszeń 
(za okazaniem legitymacji) ważne 
ze zniżką 50 proc. 

Bilety do nabycia w kasie zama- 
wiań Grand - Cafe (Piotrkowska 
12) od godz. 7 wiecz, w kasię te- 
atru „Ooctail”, Przejazd 34. 


é x * 

Dzisiaj o godz. 12 w południe 
przedstawienie dla dzieci; pełna 
fantazji bajka K, Tatarkiewicza 
„Złotą rybka”, obfitująca w cały 
szereg atrakcji: balet Taejanny 
Wysockiej i wiele innych  niespo- 
dzianek. 


| 


KONCERT CLAUDIO ARRAU 

Niezrównany artysta i interesują 
cy interpretator Clandio Arrau 
przyjeżdża do Łodzi tylko na jeden 
koncert. który odbędzie się w 
czwartek, dnia 12 bm. o godz. 8.30 
wiecz. w sali Filharmonji: Jego gra 


pełna żywiołowego temperamenti 
technika, znajdującą się 


u szczytu doskonałości, a przytem 
słodycz tonu zjednały artyście u- 
znanie eałej Europy zachodniej, 
Claudio Arrau uświetni 6 koncert 


mistrzowski. 


WYSTAWA KSIĄŻKI 
w gimnazjum  żeńskiem Tow. 
żyd. szkół średnich w Łodzi otwar- 
ta tylko jeszcze dzisiaj, w niedzie- 
lẹ 8. XI. Wstęp 30 groszy. 


TERMOMETRY 


MAKSYMALNE 


KĄPIELOWE 
ŚCIENNE 


ZAOKIENNE 


w wielkim wyborze po cenach przystępnych. ` 
TERMOMETRY POKOJOWE OD ZŁ. 1.20 poleca 
ISTN. OD 1894 R 


Magazyn Opiyczny SZYMON URBĄCH, Sp. Z 0. 0. 


PIOTRKOWSKA 33 


TELEF. 222-32 


RENIT" 


PIOTRKOWSKA NR. 89. ;; TELEF. 223.38. 


TŁUMACZENIA 
PRZEPISYWANIE 
NA MASZYNIE 


POWIELANIE 
D RU K Ó W kama 
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Nr. 306 


&XI — „GŁOS PORANNY” — 1981 r. 


WIADOMOŚCI SPORTOWE 


Niemcy zmienily skład 


reprezemiacyjmy ma mecz bokserski z Polska 
Dzisiejsze zawody transmitowane będą przez Polskie Radjo 


Dziś, w niedzielę, dnia 8-go 
fistopada, spolkają się w hali 
reprezentacyjnej  iargów po- 
znańskich dsużyny Polski 1 Nie 
miec, aby rozegrać trzecią z 
rzędu walkę bokserską. Mecz 
ten jest tem większą sensacją, 
że biorą w nim udział niemcy, 


którzy niedawnem -"wycię- 
<łwem nad zespołem amator- 
skim Stanów Zjednoczonych 


dowiedli, że są pierwsżurzędną 
potega bokserską. 

Radjó poznańskie zamierza 
zainstalować w sali spotkania 
dwa mikrofony, z których je- 
den znajdowałby się nad rin- 
giem i oddawał odg!osy walki i 
uwagi sędziego w ringu, drugi 
raś służyłby do objeklywnego 
referowaria poszczególnych 


PANIE 


thcące zaahować świeżą, młodą bez 
zmarszczek 


CERĘ 


powinny stosować krem, puder iofrąbki 
A B 


HREM ABARID, przygotowany na 

wyciągu z cebulek lilji białej (Lilium 

Candidum) ! miodzie, odżywia i po- 

pełnia tkankę, zapoblega tworzeniu się 

zmarszczek i wygładza szmarszczki, 
juź istniejące. 

Pozatem KREM ABARID na- 
daja skórze matową białość, delikat- 
ność i gładkość. Fa Pon 

Na noc wymy warz i szyj 
STRĄBKAMI ABARIDOWEMI 
w ciepłej wodzie, następnie po wytaz- 
ciu, wstrzeć cokolwiek KREMU ABA- 
RIDOWEGO I przypudrować PUDREM 
ABARIDOWYM | s wok, 

Rano wym wary Ci 
OTRASKANI ABARI DOWEMI, które 
doskonale afaa pory skóry i 

obudzaja transpiracje, 

ls tia podróży, w drodze, lub 
tam, gdzie niema odpowiedniej wody 
do mycia, lepiej twarzy nie myć, ara- 
no i wieczorem wytrzeć twarz wata 
zmoezoną płynnym GOL-CREMEM 
BBANIDOWYA R WSCHODNIM 
PŁYNEM MIM s 

Stosując wyroby ABARIDOWE, 
utrzymamy cerę czystą, gładką, 
bez pryszczy | plam, © świetnym, 
młodzieńczym wyglądzie. 4 

Wyroby ABARIDOWE nabywać 
można w perfumerjach, drogerjach 1 
składach aptecznych. 

kład główny: 
Perfumerja „PERFECTION“, Warszawa 
510 , Marszałkowska 109 


18-letni piłkarz 
w l drużynie „Arsenal“ 
W pierwszej drużynie „Arsenal” 


słynnego klubu angielskiego, gra 
obecnie  trzynastoletni piłkarz, 
uczeń szkoły średniej, Norman 
Catlin. 


Catlinaą zauważono na meczu 
międzyszkolnym, na którym mło- 
dziutki piłkarz sam strzelił nie- 
mniej niż 17 bramek, Po takim 
występie „Arsenal” ściągnął Catli- 
La do swej pierwszej drużyny. 


Świafowy rekord 
Konopnickiej pobity! 


Młodziutka amerykańska lekko- 
atletka, Ditrickson, która na wio- | 
snę pokonała Walasiewiczównę na 
100 metrów w czasie 12 sekund, 
rzuciła na zawodach w  Kalifornji 
dyskiem 42,67 mtr. a zatem lepiej 
od rekordu Konopackiej o niecałe 
8 metry. Pozatem Ditrickson mia- 
łą 40,66 w rzucie oszczepem il 
czas 12,5 sek. w płotkach, 


faz walki. Przy mikrofonie tym 
zasiądzie znany sprawozdawca 
«nortowy, red, Herniczek, któ- 
ry osłałnio speakerował pad- 
czas transmisji meczv lekkostle 
tycznego Włochy — Polska. 

Transmisja meczu wpraw 
dzie rozpocznie się już o godz 
20.00, lecz da godz., 22.00 nada- 
wana będzie jedynie w żasiegn 
radja poznańskiego, natomiasł 
od godz. 22.00 do zakończenia 
meczu, t. j. do godz. 22.30 trans 
misja ta przekazana  7rostewie 
na wszystkie stacje polskie, a 
wiee i na antenę rozgłośni 
ćl”kiej Polskiego Radja. 

* = * 


Bokserskie władza niemiec- 
kie już na kilka tygodni przed 
meczem powyższym zawiadomi 
ły Polskę o ustłalenin swej re 
prezentacji, w ostatniej jednak 
chwi, jak to już w dniu wcze 
rajszym podaliśmy, poczyniły 
bardzo poważne zmiany. 

Według tych ostatnich wia 
domości, skład reprezentacji bo 
kserskiej Niemiec będzie przed 
stawis. się następująco: Ball. 
Pierenz, Jakubowski, Donner 
Berensmcier, Renner, Lang i 
Polter, 

W ten sposób z poprzednie 
zapowiedzianego przez zwią- 
zek nr.oniecki skladu, pozosta: 
ło w reprezentacji raptem trzech 
pięściarzy, pozostsli natomiast 
to nowe nazwiska, 

Prasa miemiecka nie omie- 
2 Niemcy zmieniły Usju 
szkuje zaznaczyć, że Niemcy 
wysyłają do Poznanie swój Arv 
gi garnitur. (Lansowanie poda- 
nych wiadomości przez prase 
niemiecką o drugim garuitutze 
uważać należy jako zahezpiecze 
nie się Niemiec przez ewentnal 
ną porażką. Zdają oni sobit 
sprawę z tego, że porażka na- 
wet ich najsilniejszego sklav 
jest zupełnie możliwa i dlata 
go tym wybiegiem chcą rato- 
wać prestige swego państwa 

Ostoją maszej drużyny będą 
w tym wypadku zawodnicy pe- 
znańscy i śląscy. 

W półciężkiej — Wiśniewski 
Stefan stoczył już 75 walk, r 
czego wygrał 60, w wadze Śre- 
dniej Majchrzycki Witold 
czył dotąd 


ata. |przegrywając ją nieznacznie 
115 walk, z czegn dziesięciu rundach na punkty. 


przegrał tylko 10, Arski Jan w 
wadze półśredniej stoczył 110 
walk, z ezego wygrał 95, w 
lem okolo 40 przez k.-o., Rud 
ki Jerzy w wadze piórkowej 
stoczył 60 walk, z czego prze 
grał zaledwie tylko 2 i wres7 
cie Wocka Jerzy w wadze cięż 
kiej na stoczonych ogółem 65 
walk przegrał 15. 

Karjera zawodnika Każmier- 
skiego z Warszawy jest jeszczę 
zbyt skąpą, umiejętności ło 
dzianina Seweryniaka i jepo 
karjera pięściarska znana jest 
łódzkim sportowcom aż nazbyt 
dobrze, a Forlański, wice - 
tmistrz Europy w wadze kogu. 
ciej, napewno i tym razem we 
zrobi nam zawodu. 

Polska reprezentacja walczy 
ła dotąd ogółem 11 razy, £ cze 
go 7 spotkań odbyło się w kta 
ju, a 4 zagranicą. W ramach 
tych rozegrano ogółem 88 walk 
a udział w nich brało 30 zawo- 
«mików, w tem z Górnego Ślą- 
ska 12, z Poznania 10, z Łodzi 
i Warszawy po 4-ch. 

Ślązacy stoczyli 35 watk, po- 
znaniacy 37, łodzianie bl, a 
warszawiacy 4, Bilans spotkań 
wyraża się punktowo 12:10 na 
korzyść Polski. Bilans walk — 
94:82 również dla Polski. Za- 
wodnicy poznańscy zdobyli dla 
Polski 37 punktów,  ślązacy 
36, łodzianie 15 i warszawia- 
cy 4 punkty. (r) 


PEER II zi "ROSEN 
N. ROZ EN 


choroby zębów. szczęk, dziąseł, podnie- 
bienla, języka i t. d. Regulacja zębów 
Roentgenodjagnostyka. 
Andrzeja 7. :-: Telefon 210-57. 
Godz. przyj, od 3—7. 


Ran przegrał 
na punkty 
Jeden z najlepszych zawodowych 
bokserów Polski, Edward Ran, 
przebywający ostatnio w Nowym 
Jorku rozegrał przed kilku dniami 
walkę z jednym z najlepszych ame 
rykanów, Towsend'em z Kalifornji, 
po 


— 


Stadjon plywacki w Los Angeles 


przygotowuje sie do przyjęcia olimpijczyków z całego świata. | 
— == FJ zs zs 


Co usłyszymy dziś przez radjo? 


z  filharmonji 


12,15 Poranek 
warszawskiej, 

15,55 Program dla dzieci. 

16,20 Audycja z okazji 
korpusu ochrony pogranicza. 

17,00 Płyty gramofonowe z War 
szawy. 

1715 Odczyt z Krakowa p. t. 
„Barwy zwierząt” — wygł. prof, 
Michał Siedlecki. 

17,80 Dr. Stanisław Skalski, 
członek miejskiej komisji spisowej 
w Łodzi, wygłosi odczyt na temat 
„Spis ludności, jako konieczność 
państwowa”. 

17,45 Koncert popularny. Wyk. 
Orkiestra P. R. pod dyr. J. Ozimiń- 
skiego, oraz chór Dana. 

19,20 Komunikat sportowy łódz- 


19,40 Odczytanie programu na 
dzień następny. 

19,45 Słuchowisko p. t. „Znajo- 
me z Fiesole” — B. Winawera. 

20.15 Koncert popularny. Wyk: 
Ork. P. R. pod dyr. J. Ozimińskie- 
go, B. Crawford (sopr.) i L. Urstein 
(akomp.), 

21.55 Kwadrans literacki: „Wy- 
słannik opatrzności”. Rozdział z 
Murgera „Sceny z życia cygane- 
rji? w przekładzie Boya-Żeleńskie- 
go. 

22,10 Recital skrzypcowy Fr. 
Macmillen (akomp. L. Urstein). 

22.40 Wiadomości sportowe 
z Warszawy. 

23,00 Muzyka lekka i taneczna 


z Warszawy. 


WYSTAWA 


w Gimnazjum Żeńskiem 
Towarzystwa 
żydowskich szkół 
średnich w Łodzi 


otwarta = at jeszoze dzisiaj, w nie- 
dsielę 8.XI od g. 4-ej do 10 wiecx. 


WSTĘP: 30 GROSZY. 


ODCZYT 0 SPISIE LUDNOŚCI. 


Celem zapoznania społeczeństwa 
łódzkiego z celami zbliżającego Bię 
spisu ludności, nadany zostanie 
przed mikrofonem rozgłośni łódz- 
kiej P. R. dziś, w niedzielę o godz. 
17,80 — 17.45 odczyt P. t. „Spis 
ludności, jako konieczność pań- 
stwowa”. 

Odczyt ten wygłosi dr. Stani- 
sław Skalski, ozłonek miejskiej 
komisji spisowej w Łodzi. (r) 


AUDYCJE ZAGRANICZNE. 
Langenberg (472) 


20,00 Opera Wagnera  „Złotó 


Święta | Renu”. 


Wiedeń (516) 
17,80 Septet z klarnetem Uhla 
19,35 Recital wiolonczelowy. 


Szczytowy wyczyn... 


REX-DOMO 


cztero-lampowy odbiornik 
(piąta prostownicza) 


zł. 590.— 


wraz z lampami 


Radjo-Reicher 


Piotrkowska 142. 


Londyn (365) 

22,05 Utwory J. S. Bacha (Uwef- 
tura z oratorjum, Koncert E-dur 
Suita C-dur, Koncert A-moll). 


Medjolan (501) 


20,35 Opera Pucciniego „Ma 
dame Butterfly”, 

Bukareszt (394) 

20,00 Operetka Borgovana „Ku 


cik w raju”, 


lat „Monada” 
” 
uznana za najlepszą ĉo 15 


minut świeżo palona oraa 
—— herbata i kokao —— 


2 Przejazd 2 


Na wzór wiedeński 


PRACOWNIA 
ORTOPEDYCZNA 


pod kierunkiem 
D-ra Lubicza 


wykonuje podług odlewów 
gipsowych: wkładki na zbo- 
lałe stopy, gorsety na schorza- 
łe kręgosłupy, aparaty orto- 
pedyczne na gruźlicę stawów, 
oraz sztuezne nogi, ręce ete 


NAJ 


poleca BOY i S-ka, 


fasony [liwy 


tańsze ceny JWUW 


Piotrkowska 154, telefon 160-22, 


Król piosenkarzy 
światowych 


już wkrótce 


ukaże się w swej naj. 
nowszej kreacji jako 


„WESOŁY 
Porucznik“ 


już jutro 
na ekranie 


'CHEVALIED UIN 


Dziś I dni następnych! Potężne areydzieło dźwiękowe reżyserji LEONA POIRIER. 


„CA 


Muzykę wykonała orkiestra Opery Paryskiej 


makomity 


miejsca po 50 gr. i 1 zł. 
„Klangfilm *, 


Wzruszający dr. obrazujący bunt duszy ludzkiej przeciw cywiliz. 
oras premjowana piękność 
wysp polinezyjskich 
Nad program: Dziennik aktualny „Foxa*, — Na pierwszy seans wszystkie 
— Aparatura dźwiękowa najnowszego modelu 
Dziś początek o g. 12-ej w poł. 


Thamy Bourdelle 


W rol. gł: 


Rama Tahé 


Łód z, 8 listopada 1931 r. 


GŁOS HANDLOWY 


Łódź, 8 B listopsda 1931 r. 


Podwyższenie cia na „Visire” 


jest szkodliwe dla krajowej produkcji włókienniczej 


również udział przedstawiciele 
zainteresowanych przemysłów, 
t. i tych, które surowców wło- 
kienniczych używają, Tymcza- 
sem przeszło dziesięciokrotna 
zwyżka cła ma „Vistrę* odbyła 
się bez wysłuchania zdania za- 
| interesowanych. 
Podwyższenie cła na „Vi 
strę* nie może znależć uśpia- 
wiedliwienia w ochronie pio- 
dukcji polskiej, gdyż próby czy 
nione przez jedną z fabryk 
sztucznego jedwabiu są jeszcze 
w zarodku i zupełnie co do ga 
tunku nie odpowiadają żapo- 
trzebowaniu, a nawet gdyby te 
próby uwieńczone zostały pó: 
myślnym skutkiem, to tembar- 
dziej okoliczność ta nie nspra- 
wiedliwiałaby „podwyżki cła, 
gdyż produkce cja krajówa nie 
żatajduje się pod żadhym wzglę 
«eii w gorszych warunkach, 
niż zagranńicą i ochrona celna 
w wysokości 39 zł 6d 100 kë. 
byłaby zupełnie  dostateczitą, 
zwiększenie zaś jej byłoby ofia 
ra ze strony konstunenta krajn* 
wego. Przykłady państw ph- 
cych dostatecznie usprawiedli- 
wiają tezę o dostatecznej wysô- 
kości cła 39 zł. od 100 kg. Na- 
stępujace państwa, traktujące 
a Visto" jako surowiec, zczwa- 


Do lipca roku bieżącego © 
Vistrze widziały lub intereso- | 
wały sie nią nieliczne jednostki 
ze Świata przemysłowego. Do: 
piero niespodziewane podwyó* 
szenie cła w lipcu z 39 zł. mm 
100 kg. na 400 zł. wywołało ma 
interesowanie się Vistrą i zaga- 
dnienie to z konferencji w in 
stylucjach przemysłowych i rzą 
dowych wyplynęło na szpalty 
prasy. Zagadnienie to abecnie 
wymaga beżstrońnego oświetle- 
nia ze wzgłędu ma chęć niektó- 
cych, prawdopodobnie bezpośre 
dnio zainteresowanych czynni- 
ków, wprowadzenia opinji w 
biąd przez posługiwanie się af- 
gumentami nie odpowiedający 
mi rzeczywistości. Jaskrawy 
przykład tego znajduje się. w 
nr. 236 „Gazety Handlowej" z 
dnia 14 października r. b. + ar- 
tykuliku p. t. „Konieczność o- 
chrony krajowej produkcji Vi- 
sry”. 

Zanim jednak  brzejdziemy 
do świadomie, czy też nieśwla- 
domie błędnych informacji, za- 
wastych we wspomnianym ar- 
tykuliku, musimy zwrócić rwa 
gę na pewne momenty, bez któ 
rych całe zagadnienie byłoby 
*lejasnem. 


s Vistira ° fest typowyłn šu- i s Y 
towcem włókienniczym, cho- lają na jej przywóż — zupełnie 
ciaż wytworzonym sposobem bez cła, a więc Gżechosłowacja 


(pozycja taryfy celnej 240), Au- 
strja (póz. t. c. 194), Niemcy 
(poz. t. €. 396), Belaja (por. t, c. 
11), Jugósła% ja (póź. t e. 396), 
Norwegia (poz. t c. 662). Inne 


sztneżnym. i otrzymanie tkani- 
ny z „Vistry* musi "p 
przejść podstawowe procesy, t 
j. szarpanie, przędzenie i tka- 


nie. zupełnie tak samo, jak i 1 1 x 
priy bawelnie lub wełnie, Ideh ra ję: osiadają ap na „Vi- 
tyfikowanie lub porównywanie |Site zup w nieżnacznej 

jedwa- | mierze, a więc: „Szwajcarja, 


„Vistry* ze sztucznym 
biem, albo też twierdzenie, że 
„Vistra'* może zastąpić sztucz- 
ny jedwab lub odwrotnie jest 
ita niczem nieoparte, gdyż w 
procesie wytwarzania sztuczne- 
go jedwabiu, efektem do które- 
go się dąży, jest otrzyrnanie nit 
ki, przy fabrykacji zaś „Vistry** 
celem jest otrzymanie włókna o 
zaletach przędziwa, gdyż z „Vi- 
stry' dopiero po poszarpaniu i 
przędzeniu otrzymiuje się pfżę- 
dzę, przy sztucznym żaś jedwa 
bin zalety dla przedziwa nie po 
siadaja żadnego _ znaczenła, 
Bdyż w procesie otrzymania 
przędzy ze s#lucznenBo awan ja moie Się Fokwijać bez delito- 


stosownie do pozycji ćelnej 434 
pobiera cło w wysokości 0.50 
franków za 100 kg, Francja 
R t. c. 381 bis 72,20 za 1 kg., 
Włochy poż. t. é. 2504) 0,25 
lit. zł ża 1 kg, Anglja 1 sh pro 
1 b. ale w charakterze podat- 
ki, przyczem Opódatkowaniu 
w połowie tej wysokości podle: 
ta takżć produkt krajowy. Jak 
ż powyższego widać nawet kra: 
je, produkujące „Vistrę*, nie 
pobierają ztpełnie cła, a jeżeli 
pobiefają tö wynóśi e jak 
np. we Francji 70 gr. za 1 kg. 
To oczywiście dowodzi, że firo- 
dukcja ,Vistry' w każdym kra- 


niema wzałe przędżenia. 
wzgledu na właściwości „Vi: |py celnej Rówiież winno śię 
stry“ jej odbiorcą mogą być io odnosić ze względii na kensu 


mehtów i dô Polski. 


„Vistra* w Polsce do wyro- 
bów materjałów  włókieńni- 
«zych została wprowadzońa dó 
piero od kilku lat. Dotychczas 
przez przemysł nie mogły być 
wyżyskańe wszelkie możliwo- 
Śri, jakie daje „Vistra* zarów- 
no w wyfobie Hinin iak i cks- 
65rr]e, ñ już że względu na wy 
sókie clo żapołrzebowanie Vi- 
stty” MUSI ipaść beż żadnej ko 
fzyści, gdyż blednemi jest mnie 
manie. że materjaty z ¿Vistry“ 
kifisument zastąpi ihhymi ma- 
terjałami. Przy tozwofii zaś 
frodukeji # „Vistry* i więkśze- 
üb zapofrzebówania na nin, Bro 
Uukcja krajowa żijdzie file 
ta ryfikci krajowyńi i bez othfo 
ny celzej, gdyż źwięksźająca 
si; ilość zapdirzeków hñih da 
spożność i rozbili: dody i zysku. 


przędzalnie bawełniane, Długo- 
letnie doświadczenia z „Vistrą* 
doptówadźiły do tego. że ótrzy- 
mane włókno  tafisże jest od 
szticznego jedwabiu i w dotat- 
ku włókno o załetach bawełny, 
nadające sa do przerobu pa 
wszystkich miaszynach, służą- 
evch dö przerobu bawełny. 
Łe względu na śwE zalety 
cenę wyroby z „Vistry* stano- 
wią przedmiot żespokojczia pa- 
lrzeb szerokiego ogółu, a nie 
jest wykltuezonem, łe wyroby 
polskie ż „Vistrę* z €zasem zda 
będą sobie i możliwości ekspor- 
towe, gdyż czymiońe w tej dzie- 
dzinie próby daly dobre rezili 
taty. Zwiększenie jerlnak cią ña 
„Vistrę* cdrażn ztiakdmicie pa: 
dróżyto wY.Jbę 2? legó produk: 
tu, a ze względu na swą cent 
pozbawił 3zefoki ogó! można: 


. 
` 


-eem "TE P'UPFOWUS IE J T — RESORY <— KA O POD i "1 O IO I EEG V A Z A OZ ZZO Z U U. U J U O l... 


P n ia YE 255 a Wprowadzenie węsokiego elà 
ste znbilo ałriośc: (kspófto. ną vistrę" już w bliskiej przy: 
> aki go nóż saleśćci pa wwezerpanih Się nie: 
Te sanoznych zapasów musi w kon 

Surowce włókiennicze do |erkweneji doprowadzić do tego. 
tychcżós nie hviy  chciążonejfe przęczalnie i (kaliie zajęte | 
ciem, bo nawel welna, w kreti | zróutoliemt „Vismy będa zmir 
naszym produkowana w dość |-<rane do wybił nego zmizejsze- 
znacznych ilościach, jest prze- ua lut asikowileg6 zaprzesta- 


wożoną hez cła. Omaw'atie ss] aà prodtłkeji i żwiększettiń 


«a się przędzy bawełńlanej. 
welniianej i ze sztucznego jed- 
wabiu —= zaprzestanie więć pro 
dukei z „Vistry* pozbawiłoby 
pracy kiika tysiecy robótników. 
Ubecnie właściwie u nas w 
krafa produkcji „Vistry* wogó- 
le nioma, o czem najlepiej wie- 
dzą pszęćzalnie, które że Wwzglę 
du ns kleme jednej z fabryk 
szłucznegó (fedwabiv a wyrobie 
PTŻEz mia „.Vistry', zgłosiły do 
niej śwe zapóńłrzbowanie nle w 
odpowiedzi albó wcale „Vistry” 
nie otrzymały, albo też otrzyma 
ły ja w ilościach zaledwie wy- 
siąrczających na przeprowadze 
nie prób. Aditorowi artykwiku 
w „Gazecie Handlowri*" może: 
saç żdradzić, że próby te wypa- 
diy niepomyślnie, jak również 
badania zakładu przy szkole 
włókienniczej wykazały, że pod 
wieloma względami „Vistra" 
krajów» ustepuje zagranicznej. 
Móńże wzamian autor zechec 
nam zdradzić tajemnice komu 
żostały dostarezonć te 6 006 
ká, miesięcznie produkcji ktn- 
jowei. bo wśród konsumeńtów 
w Łódżi w ciągu kilku miesi 
åy możetny się doliczyć zaled- 
wie kilkuset kg. „Vistry** otrzę 
manej z prodiikcji krajowej. 
Zgadzamy śię z tem, źe progik 
ĉia krajowa może być znakofni- 
cie zwiększona, ale na to ttzë 
ha. by konśstmient ktajowy go 
dził się hA odbiór gorszego, ali 
+a to znakofńicie droższego pro 
dikti, * by tym sposobeń zrA 
pieniądze Biednego końsumeh- 


R a If: NEMO = 0 A I IEE EEEIEE 


la polskiego powstały prywat 
ne przedsiębiorstwa. A przecież 
chvbe orgańówi ekonomiczne 
mu, jakim jest „Gazeta Handle 
wa“ winno być wiadomóm, że 
zyski należy czerpać z włóżóne 
go własnego kapitału j ge na: 
kładanie prohlbicyjnego ta ne 
obojelne z punktu widzenia 
państwowego produkty, nigdy 
nie przyeżyni się dö eh ułepsze 
nia ani rozpowszechnienia, 

Odpowiedzi na pytaite. «ży 
żądanie „grup Przeraysłuwyći: 
ò obniżenie cła na „Vistre“ nd: 
powiada intertesóm przemysłu 
krajowego i skarbu państwa 
pragnęlibyśmy nie udzielać, 
chociaż się od niej nie uchyli- 
my, gdy zajdzie tegó potrzeba. 
Eo wtedy będziemy inuśsieli si- 
nalizować. który to przemysł 
jest więcej krajowy, czy ten, 
który żąda obniżenia cła, ¿zy 
też ten, który uważa i ¿nwa,t 
wważał „że na jego istnienie mu 
szą składać się korsteneńici kra 
jowi, gdyż nie meże on isinicć 
bez wysokich prohibicyjliych 
ceł, a tównież wtedy bedziemy 
musisli zańalizować  kabiłałv 
zaangażowane w tych pizemy- 
słąch.  Tróskę zaś o inferesy 
$karbu radzimy pozostawić 
czyńnikom do tego nowółabyńii, 
bo ptzy ele uńiemożliwiającein 
przywóz „Wistry* skarb wogóle 
żadnych wpływów nie bąńzie 
atrzymywał, a róśnien w cenie 
powsłałą ż podwyższcii ñls yh 
garnie kto inny. 


Nadzory i 


W dniu oóńegdajszym ogłoszono 
upadłość fifmie Samuej Buchwajc, 
sprzedaż pertumetji i galantefji 
przy ul. Piotrkowskiej 22, na żąda- 
nie adw. Kleinermana, pein: Ludwi 
ka Dziwińskiego. 

Upadły Buchwaje nabywał od 
pewnego czasu perfumerję od wie- 
rzyciela Dziwińskiego i ostatnio 
masowo likwiduje skłaq,  częścio: 
wo sprzedając aftfkiły perfuma: 

ryjne po cenach niżej Kosźbi, = 
CZĘŚCIOWO ukrył swoje towary; 

Wobec likwidowania składu i 
wobec tego; iż w 1924 r. Buchwaje 
miał już raz ogłoszoną upadłość; 
zakończońą następnie kladem, u- 
padły złośliwie zawiesił wypłaty: 
chcąc wykwitować wierzycieli, 

Z tego tytułu Dziwiński żądał 
Gsadźeńia itpadłego w areszcie ala 
dłużników, do czego sądsnie przy- 
chylił się, oddając nupudłego pod 
dozór policji. 

Kuratorem 


mianowany został 


adwokat Iwiński, a sędzią komisa- 
rżem sędzia handlowy Peters. 

Chwilę otwarcia upadłości ozna- 
czohó tymczasowo na dzień 22 paź 
dziernika 1981 r. 


upadłości 


Również w Ki ez 
adw. Obuchowicz złożył do wydżia 
X Sos „podanie w imieniu 

Hugo Giittef', wytwórnia 
4 łoaletowych oras wyrobów 
kosmetycznych w Łodzi przy uliey 
Wólczańskiej Nr. 117 o udzielenie 
odroczenia wypłat na 3 miesiące. 

Dołączony do podania bilans fir- 
my na dzień 31 października 1981 
roku zamknięty jest sumą 15,758 
zł, z czego nadwyżka aktywów 
nad pasywami wynosi 57:087 zł, 
eo w związku z poniżej przedsta- 
wionym stanem aktywów dowodzi 
żywotności przedsiębiorstwa, 

W planie sanacji fitma petentka 
przewiduje, iż wobec nadehodżące- 
go okresu przedświąteczhiego uda 
się jej źreałżować skład towarów. 
a energiczne ściąganie należności 
od dłużników ptzycżyńi się do usa 
nowania przedsiębiorstwa. 

Na uwagę zasługuje fakt; iż fir- 
ma posiada własnych długów dko- 
ło 100.000 zL, na okrycie któ- 
rych posiada aktywów na sume 
157,759 zł 


RUNER PIENINY 


Ceduła giełdy w Łodzi 


Dolary St. Zjedn. sprzedaż 8,38 
kupno 8,875 x 

4 proc. pożyczka inwestycyjna 
sprzedaż 77.— kupno 76.— 

8 proc. Tow. kred. m. Łodzi 
sprzedaż 62,25 kupno 62,00 

Bank Polski Sprzedaż 
kupno 109,— 

Tendencja nieco mocniejsza. 


Warszawska giełda 
pieniężna 
GOTÓWKA 

Dolary 8,87 

CZEKI 

Belgja 124,60 

Londyn 33,82,50 — š 

Nowy Jórk — czeki ' 

Nowy Jork = kab 

Patyż 36,06 

Praga 26,40 

Szwajcarja 174,35 

Włochy 46.30 

AKCJE 
Polski 110.— 
Ostrówieckie ser. B. 00 — 
PAPIERY PAŃSTWOWE | Li 
ZASTAWNE 

4 proc. poż: inw. seryjna 51T 

5 proc. konwersyjną 41,— 

7 proc.  stabilizacyjna 

56.50 57,75 

8 proc. BGR 94— 

4 i pół proc. ziemskie gł. 43 — 

8 proc. Warszawy 65— üt 

60,50 


NOTOWANIA BAWEŁNY 
LIVERPOOL 

Bawełna amerykańska, zamk) 
cie: 

Listopad 4.68 grudzióń 4,67 
czeń 4,69 luty 4,70 marżeć n [ 
kwiecień 4756 maj 480, òžerwi 
_ skm | 4,83 lipiec 4.86 sierpień 4.88 wr 
sień 4,90 paździetnik 4,93 loco 14 

ALEKSANDRIA, 

Bawełna egipska, zamkniecie: 

Bakellaridis: listopad 18.11 ; 
czeń 13,86 mafzec 14,38 maj 141 
lipiec 1522. 

Asnmouni: paździeftik — gr 
dzień 9;86 luty 10,20 kwiecie: 
10,50 czerwiec 10479 pażdziernik 
11,42. 


110.— 


BIEŃ 


NOWY JORK 

Bawełna ameryknńska, zamknię 
tie: 

Listopdd 6,59 gtudzień 6.67 słi 
czeń 6.75 luty 6,85 marżce 6.91 
kwiecień 6,99 maj 7.39  czerwieć 
445 lipiec T,24 sierpień 731 wrze- 
sień 7,32 październik 7,45 loco 6;75 


s 
— 


Magazyny 


z bocznicą kolejową 


murowans i budowane da 


wynajęcia 


Oferty sub „Magazyny do biura 
ogł. 5. Fuchsa Łódź, Piotrków: 


ks iR 


Trudności włoskiego kolosa 


panca Commerciale lialiana — ofiara lGGźżyjsu 


"Sfrawa trudności przeżywanych 
przez półsżną iństytucję fifiansówa 
Wiech „Bahea Ceimiereiaie Ha: 
liana” jest jedtym z ffżejawów 
światowego kfyżySi binańnsowego. 

Akeja rzadu włoskiego komen: 
y wana jest przez sfery oficjalne 

italii jako mostlnięcie 6 charakte: 
| rze SARACYTHYM. 

Świadzzy 6 teni komyniket efi 
cjalny agencji „Stelani”, podany 
da pilasy za pośfedfiictwem afiibaśa 
sA y Watszawić. 


besnie projekty w Prow adáhig wahe bezrobotnych onia tylko komunikacie tyf okteślon6 
cła na bawełnę i wene pochs | y Wo, de czysto vistrowyni. sls) ME = cię postadźtych przéš 
rely już bardzo wiele p;acy ni : Binęch. gdyż batdzo gztsta | bank akcji przemyslowych jaka 


konferencjach, w którich biorą larzy tkaninach z „V.stry* uz; 


iwo niwe przystósówanie kraj dd 


polityki pieniężnej — prowadzonej 
przez rząd. W ien Sposób stwier- 
dza kotńynikat, uniknie się wszel- 
kiego niebezpieczeństwa presji ta 
rynek. Akcja ta ma być przeprewa 
dzońa przy pelnej autonoinji środ 
ków. . R, r 

W rzeczywistośći jednak Cała te 
gozracja THñaneewa Wall oraes 
wą pfdbą ratowania wielkiej insty 
tucji bankowej Włoch, która zua- 
ii się w spłaci niezwykle cię} 
I kiej. 

rasa zagranieźna, szczególnie 
zaś dobiże zazwyczaj e6 do spraw 
gospodarczych Woch, 


utją (ranzakcję tę do krachu Kre- 
ditaństaiwi, Coprawda, porlteśla 
pfasa wiedeńska, ratunek kolosa 
iińdńsowego Alistřji odbył sie 
przy glośnym udziale fimeńsjefy 
zagraniczyaj podczu+ gdy saqacia 
Bańca Comefciate lfsliana ma być 
uskuteczńżofa przez fźąd Mirss9li- 
KIEF, UysKrALHE,  ZSREUSOWEMI 
przesuńięcijami, oznaczezzcemi pier 
wszy krok do etatyzaeji banków 
we WłeSżEch: 

dak widzimy System faszystów 
ski tie ucHroni itstytuejł finanso- 
wych Wiech  orzed  ślebokierił 


potliiormo= wsłrżż5mi i giani 
wane dzieńniki Wtede6s kie; porey- | 


< 306 
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ŁĄCZY W SOBIE OSTATNIE 
UDOSKONALENIA 
NAJDROŻSZYCH 
ODBIORNIKÓW 
PO BARDZO 
PRZYSTEPNEJ CENIE 


w ses Ya pw'uuaypa Guy q-aapow ans, 


LECZNICA | SILE 


II NI | T powrócił 


ZIELONA 11 
ze stałemi łóżkami 


In Ponenina 


Choroby skórne, waneryczne 

I moczopłełowe 
Leczenie Łampq Kwavcową. 

ul. Piotrkowska 90, 

tel. 221-72 0546 

Prsyjmuje się chorych wyma- 


Prsyjmuje od 5 do 8 p. p 
' Panle od 4—£. Niedziela od 9—f 
dających przebywania w lecani- 
cy (operacje atc.), a także cho- 


Dla niezamożnych ceny lecznice. 
Dla pań oddzielna pocz ekalnia. 

rych prsychodzących. Godz. 

przyjęć od 9 1 i od 4— P/a 


. med. 


HELLER 


Specjalista chorób skór- 
nych i wenerycznyeh 


Dr. rz UL NAWROT 2 
TELEFON 179-89 
| | Epsyftnuja do 10 r. i od 4—6 wiar 
w uiedstelę od 11 —2 po połałnin 
( | I! ||: Dla pań spec. od godz. 46 pp. 
Stomatolog-=chirurg 


I. wi. A. Goflib 


Akuszer-Ginekolog 


choroby ząbów, smouęk, iee h 
set, podniablenia, Jazyka I 
regulacje zębów 
Rentgen elekiroterapja 
Qrdynuje 5—7 


PIOYRKOWSKA 164 Tal. 144-20 przyjmuje od 4—7 po poł. 


k. 
Dr. med. MIKOŁAJ mę A 4 
B. ABOWA 
powróciła 
Piotrkowska 85, tel, 178-21 


Przyjmuje od 91/2—101/8 
i od 3—6 p. p. 


ord. w chor. kobie- 
cych i akuszerii 


Dr. med. 


L. NITECKI 


Specjalista chorób skórnych, wene- 
rycznych I moczopiciowych 
Nawrot 32 tel. 213-18 
przyjmuje od 8—10 r. i od 4 — 8 w. 


w niedziele i święta od 9—13 w poł. 
zB pań oddzielna poczekalnia. 


Trauguffa 9 tol. 223-06 


od 3 — 5-ej po poł. 


Doktór 


W. Łagunowski 


Piotrkowska 70 
(róg Traugutta) tel. 181-88 


Specjalieta SOA skórnych, we- Lekarz-denty 
nerycznych ! moczopłelowych. ¿£ B I k k 
Leczenie światłsm: promieniami u ie 3 0WS a 
Roentgena | lampą kwarcową. powróciła 


Przyjmuje od 8,60 do 10.60 rano, od 

J-aj do 2.60 pp, od 6 do 8.50 włeas 

w niedatele i świąta ód 10 do 1-aj 
Dla pań oddzielna poazekalnia. 


Kilińskiego 113, róg Nawrot 
Winda— telefon 148-27 - 
od godz. 10—1 i od 4—7 w. 


PORADNIA E 
VENEROLOGCN sr, PRAPORT 
"Zawadzka 1 - © CHOROBY KOBIECE 

TEL, 205-38 i DRÓG MOCZOWYGH 


czynna od 8 rano do 9 wiedz, 
11— 1 à przyjmuje 
2— 3 ) kobieta—lekarz 
w miedzielęiświęta od 9—2 pp, 
leczenie chorób 
wenerycznych i skórnych 


POREDA 3 ZŁ. | 


Dr. med. 


Jerzy Sudya 


Choroby kobiece i akuszerja 
Zielona 30, tel. 115-27 
przyjmuje od 5—7 


Gdańska 77a, tel. 208-90. 
Przyjmuje cd 6—8 w. 


Zakład Kuśnierski 


Dr. Med. 


D.Waiskopf 


Piotrkowska 104-b, tel. 114-82 
Choroby wewnętrzne. 
Spec, peen kiszek 

y 
 ROENTGEN. 
Godz. przyjęć: 4—7 po poł. 


8X1 = 


zem | Plofrkowska 26, fel. 177-350 +. 215-23 


Tel. 215-23 


„GŁOS PORANNY” — Iwi x. 


Pierwszorzędny pensional „Zdrowie“ 


wł. JAKUBOwICZ 
Miasto LAS — KOLUMNA, ul. Zakopiańska 


poleca się na nadchodzący sezon zimowy. 
Willa komfortowo urządzona i skanalizo- 

wana. Woda bleżąca, pokoje i korytarze 
— ogrzewane. Taras do werandowania. — 


Ceny niskie, Informacje, Piotrkowska 117, Korn. 


Szczęście | powodzenie ży- 
alowe, Duże ofiary msterjalna 
zależne są od jakości towaru. Nie każdy dowolnie 


Wasze zdrowie, 


zachwalany towar, lecz w ciągu dziesiątków lat 
w całym świecie wypróbowana jakość zasługuje na 
Wasze zaufanie. 


TYLKO „OLLA“ 
lawodowe Kursy Kierowców Sam chodowych 


FR. GRĘTKIEWICZA ` 


w Łodzi, Piotrkowska 111. Tel. 175-35. 
garaże i warsztaty Aleja Kościuszki 68, tel. 122-90. 


s ë 3 WERE dawna Y. M. C. A. 
SE AE WRZ et. Nowy kurs rozpoczyna się dnia 11 listopada rb. 
— W Informacji udziela i zapisy przyjmuje kancelarja 
25 X e szkoły od godz. 9 rano do 8 wieczór. 
24 KW A Wynajem garaży. — Remont samoc hodów. — Orze- 
ai y 4 czenia techniczne. 
POCOaPeP TI TYT YY SV `=_SQ ——— S s i BI" k TOOK EEE 
x z TÍ f Swieży 
Poranek Dziecięcy! AN 
WODE TATTOO CR STEED 
leczniczy 
Teatr dla Dzieci | Młodzieży kaw a o raw 


Łódź, Główna 60, tel. 218-61 
— ODCZYT ORO EE 


urządza w niedzielę dnia 15 listopada 
o godz. 11.45 


w Sali Filharmonji (Narutowicza 20) 


WIELKA RLWJĘ DZIECIĘCĄ 


=="ph = 
ZIMA IDZIE a 
ŚPIEWY SALA FILF TARMONJI 
EE W [MU Ce ee uen, 
Grać będzie 


- NIESPODZIANKI. 


Pianista światowej sławy 


CLAUDIO 


ARERU 


Prasa zagraniczna wyraża się o tym wiel- 
kim artyście z zachwytem i entuzjazmem 
nazywając go 


„PAGANINI HHN 


"Bilety już nabywać można w Kasie Jysk 


Tel. 215-23 


Niniejszem podaję do wiadomości Sz. Klijenteli, 
iż p. KURT, dłogoletni pracownik f. Fr. Bittner, 
Andrzeja 15 oraz Zjednocz. Fryzjerów, Al. Ko- 
ściuszki Nr. 41 — objął kierownictwo Salonu 
damskiego w moim Zakładzie. 
Polecam się nadal łaskawym względom i po- 
zostaję 


z poważaniem 


R SCHIELKE 
Piotrkowska 12, Grand-Hotel 
Tel. 215-23 

Tel. 218- 23 


“paui 


J WDBRQVIYSEI 


Cegielniana 4, tel. 216-90 
Speojallata chorób skórnych 
i wenerycanych, 


leczenie djatermią 
i elektroterapją 
łampą kwarcowe) 


DENNY APARAT A PAD gyo 


Trójka Sachsenwerk 
skupia wszystkie zalety nowoczesnej 
radjotechniki. Tanio i na dogod- 
nych warunkach poleca 


H. DRUTOWSKI Łódź, Kilińskiego 78, tel. 180-59. 


Bmyjmuje od 9—39 š oå 5—9, 
Dr. Med. F: kaw sir wy- w dale. święta od Q0—1, 
rze, całe urzę- pań ad 5 do 6 po poł. 
F. BORNSTEIN Safije oraz po- a poonoHainis. 
akuszer-ginekolog jedyńcze sztuki 


po cenach CERON Dr. med. 


M. FLAKOWICZ J. PiK 


Piotrko LA KO dwó 
wasa w Po WO Żeromekiego 36, Tel. 175-60, 


Choroby nerwowe 
W. Tygier 


Spee. nerwice | cierpienia 
dawniej Traugutta 5 


seksuaine 
przeniesiony został na ul. 
telefon 


. er Przyjmuje od 5 do 7 w. 
H. Kajzer - itiu O = 


przeprowadziła się -3 
konywa wszelkie rob kre 
na ul. Gdañska 26-a. parter kuínierstwa, wehodzaee po cenach naak 


godz. przyjęć od 10—2 i 4—7. | przystępnych. 


Do wydrieriawienia 


do 140 krosien angielskich 
36“ 66“ wraz z lokalem. 


Wiadomość: telefon 126-29. 


Śródmiejska 29 
(dawna Cegielniana 4) 
tel. 134-9 


Gods. przyjęć 10—12 i 3—7 pp. 


LEKARZ-DENTYSTA 


Homeopata 


Dr. MICHEL GELLER 


przeprowadził się 


na ul. Ropemika 49 tel, 245-50 


Doktór 


M. Wolfson 


przeprowadził się na 


NARUTOWICZA 2 


tel. 128 83 
przyjmuje od 5—7. 


przyjmuje we wszystkich chorobach 
od 9—1 i od 4—7 


AL 


Jan! 


w wielkim wy- 
borze wezelkie 
go rodzaju w 
surowym i go- 
Å towym stanie 
PFRN. 


Na sezon obecny 


Bzywanki, tornistry, puszki do śniadań, gry towarzyskie Ora. 


ro Ubrania Ucznłowske 


8.XT — 


nikt wam nie da, ale taniaj niź 
gdzieindźziej to napewno dosta: 
niecie w pierwssorzędn. pracowni 


ubiorów dzieclnnych 
uczniówskich — 


„aamczatka 


po cenach bardzo niskich poleg 
w wielkim w orze robótki, wi a 
mnóstwo najrożm 


itszych zabawek, które stosowane są dó każdego wieku dziecka. UWAGA: Szko 
ły SOWA otrzymują speejalny rabat. 


3) Rai GQ z 7 et i a € y” Narutowicza 3%, Telef, 108-52. 


Uwaga Na miejscu wzorowa kę dod la*ek 


FA ATAR, CHRYPKĘ I GRYPE 


PINOMETHYLII 


CENA Zł. 1.75. 


LECZY, CHRONI i USUWA 


PINOMETHYL otrzymaś można we Wszystkich aptekach. 
Ptzedsławiciel na Województwo Łódzkie 


Apteka J, GYMERA w Łodzi, Wólczańska 37, róg 6-go Słatpnia. Tel. 1399:47, 


aaa | 


DZI % niedzielę, dn. 8 b, hi 
| W SALI FILHARMONII 
z okazji „BNIA MUZYKA” 


| | Wielki 
M 


f awiąkszonej 
Łódzkiej Orkiestry Filhkarmonićznej 


| Dyrygent: Teollor Ryder 


laureat konkursu muzycznego m. Berlina 

Y W programie: 

| KALINNIKOW: Symfonfa g-iholl 

J CZAJKOWSKI: Koncert skrzyptowy 

| oraz utwory skrzypcowe £ tów. fortepianu. 
a 


j Bilety w cenie öd 1 žl. do 4 zł, dó ñaby: 
cia w kasia Filharmonii. 


KINO-TEATR 


„RAKIETĄ 


Sienkiewicza 40. 
Orkiestra symf, pod dyr, 


ledtralny Zwiążek Muzyków Zawodowych 


g 6 godz. 8:80 odbędzie się 


niort Symfoniczny | 


Solista: RÓMań TOteñberg (krzysecj B 


Do skt. 
Nr. E. 394 | 31 
Ogloszeni 
Komornik 8 
Grodzkiego 
w Łodzi Leonard 
Nabdtowski; 
zamieszkały w 
Łodźi, przy m. 
Głównej 17, ma 
zasadzie att. 1080 
Ust. Post. Cyw. 
ogłagńa, że w dn. 
17 listopada 


1951 
od ef) 10 nó, |, 
przy u 
Dąbrowskiej 63 
odbęądzieBię sprze- 
di š przez licytację 
rtichomości, nale- 
żących do 
i deryka Wenske 
jpipaarsha Sten- 


WI Te BiĘ 


i | stany Cn Ca 


ośżacowanych na 
sumę zł. 4150,— 
Łódź, 41131 +. 

Komornik 
L. Naborówski 


Dë akt. 
Ne. E. 1395/51 +. 
Oploszsma 
omornik Sądu 
Grodzkiego 
w Lodsi 
Leonard 
maści, 
zamieszka 
w Łódz! przy ul, 
Głównej 17; na 
zasadzie art. 1030 
UPC. ogłasza, że 
49 listopada 
1931 r 6 godź. 10 
rano w 
Łodzi przy ul. 
Rzgowskiej 28 
odbędzie się 
3 £a ät 2 piit: 
kg publicznefjó 
ruchomości, hale: 
żących do 
Herc Laniisbet: 
gera 
i składających je 
z Wagi, Póżnych 
mebli, w Rt iż 


pa 
odikco Pay |na 
sumę zł. 713,— 


Łódź, $.11.31 
Komóyrnik 
L. Nabórówski| _ 


Do akt. Nr. E. 
E, 2901 | 29 r. 


; | Ogłoszenie. 


Komornik 
Sądu drodzkiego 
w Łodzi, Stanisław 
Bulkotęski, zarnie 
szkały w koai, 


przy ul. Al. IM 
HA 34 na py 
U. P. C. ogłasza, 
że w dniu 10-go 
sę: 1931 
dz. 10 rano 
odzi przy ul, 
ŹŻerofaskiego 36 
odbędzie się 
sprzedaż z prze- 
targa 8 pac a 
andio nale- 
2 aaah do 
Joachima Arono- 


wieza 
i "= YIN się 


Gidas ch na 
sumę 250.— 
Łódź, 23. 9.31 r. 


o 16835 ie. 
pas Bida 
Grodzkiego w s 
dzi, St. Dulkowski 


zam. w Łodzi, 
pfży tl. Przejazd 


j fa 
asadsie art. 1080 
Ust. Post. Cyw. 
Mir $é w dniu 
12 listopada 
1931 roku od go- 
dziny 10-6j rano 
w Łodzi, przy ul, 
Senatorskiej 4 
odbędźie się 
sprzedaż przeł 
licytację rucho* 
mości, AA 


Masy upadłości 
firmy „Emanuel 
Krauskopf* 

i składających się 
z 28 krosien me* 
chanicznych wąs- 
kich i szerokich 
i snowśdła më- 
chanicżnegó 
OSżkcowAnych nå 
sumę Zt. 8225-= 
Łódź, PORY, 

Kom 
St. oDulkówiki 


Dr. med. 


„GŁOS PORANNY“ — 


pal. 


H. Hammer 


Akusser diñëkdlog 
Piłsudskiego 98, tel. 125-39 


pnyin od jg do 5-2) popół, 


_1531 


—— 


zate = 


£ rahiujem 
Z obvla uena: ë 
Z ‘a wszystkie! 
Ałych opiękn 
-=A zabrv 


Fi] 


*dnserwująca emai 
sbów i nadająca je 
nieżpą białość. 


' Rama“ Parnań 
pr”, 


a) szem 


Tania! 
FET 
Już 


24 6024. łóżka dziecięce 


w firmie 


— 
Z| 
Sk 
F 
A 
= 


„WALFISZ” 


| — — 


D-ra med. Marji LE okarskia! 


ul. Śródmiejska 27 tel. 148.88 
(dawniej Cegielniana 6) 


Godz. przyj. Sa > i i panów 


1 EO alats, as 


3 Ku Koreji odmładzających, 
4. Mabńfu (ogólny i oząństowy). 
B, Bpilaoji (ełaotrodoagulacja 
#iektsousabit (ła RY 

6, Blektrote: tefmja, d'At- 

sonynitnnoja, gałyanofaradysacja, 

1. Hełtotetapji (Roentgen, Kwarto, 

sollux, kąpiełe świetlno). 

8, Chirurgji estatjoznej (blts- 
ny, żylaki, anieltszłółósnią, 
nowotwory i t. p. Leczenie 
odmzośeń. 


goń kterank. Ehirurga szgcjali Nasty 
ozdynującego ooda, oá goda. 


SZKÓŁA KOSMETYCZNA 


zetwierdz. przes władse państw. 


Uwadze Pań! 


Wsżelką damską garderobę wy: 
kónuję z materjałów własnych 
lub powierzonych podług naj- 
nowszych modeli paryskich. 
Speejalność roboty futrzańe 
Franio, solidnie i punktualnie; 
Warunki dogodne, 


M. Rozenberg, Łódź 


Cegielńiana 4, (dawń. 36) 
tel. 16397. ` 


WEGIEL 


w plombowónyćh w workach z z dów 
do mieszkań. Telefony; 


105512: 15106 


SKŁĄD. ŻEROMSKIEGO 61 


TRKIWSKA 


telef, 162-23 


4 zain śrosowańie... 


£ š PAS 


Nr. 306. — 


L ŁEJZEROWICZA 
ZRWĄDZ SA 4, 


" 40 mo 


kl się wszelką Gin 
"POR 


w podwórzu. lawa oficyna 
sze piętro, === 


19 Ceny 


Dźwiękowe ZBIERA. 


KILINSKIEGO 178 


Dziś i dni następnych! 
ey | uwierzył, że ta para wcale nie 
jest do sieble czule usposobiona Il 
Dlaczego? Odpowie në to pytaniś 

t 


Postrach Salonów 


„Ww każdej scenie — nowa podnieta, 
postać zaś dzielnego detektywa za: 

ca nas i wzbudza niesłabnące 
(Times) 


W rolach głównych: 
Muriel! Angaluś, Frank Perfitt, 
Jack Ralne, Eve ray, Jameńsoń 
AT) Thomas 


Nastepny program: 
ore nad Rio — 


zniżone 


MIKÓZA 


Po 20 gr | 


DAE CIASTKA 


SAWA 1 DMI 


PRZEJAZD 1. TEL, 139- ik i 209-87 


Do | akt. Nr. 
25—1931 r. 


Ogłotzenie, 


Komotnik Sądu 
Grodzkiego w Ło- 
dzi, K. Fużln. zam. 
pray ul, Mielerar- 

skiepo 
Nr. 14, na zacnadzie 
ark. 1080 UPO, o- 
głósza, że dnia 

17 listopada 
8 r, wą g. 10 r. 
w Łodki, przy nl. 

Rokicińskiej 126 
odbę- 

dsie się sprzedaż 

2 p.zetargu publi- 

é#nego ruehoíne- 

ści należących do 

fi SPO A:s toi 


i Sis się 
z urządzenia biu- 
rówego. piły, gate- 
ru] transmisji i 2 
wożów 
ośskcówhhiych na 
sumę £ł. 1535. 
Łódź, d. 10.31 r. 
Kómornik 
— m Susin 


my 


4 | sposjalieta chozób 
stórnpab í wanę- 
tystnych 
NAWROT 7, 
TEL 195-0% 

dd 10-191 oli 5= 


 SANATO” 


l dl Połażnicze = Milroe 


Ogrodowa 10, tel, 3418-67 


li H klasa 
Oddźiał 
połośńiczo-gińekolopicźny 


, Dr. med. Sz. Bigerowa 
Dr. Reitler Kurjańska 
Dr. med. J. Baum 
Dr. med. W. Eychner 


Cena porodu na H kl. wraz 
z zabiegami 200 zł. 


Opieka nad dslechiam 
p i j. Pol | 


r. med. 
Oddsieł chiru can 

Dr. M. Kantor, 
syjąć 1-3 pb, 


gode. 

Oddalët 6 
S pe J, Krauże, 
ds. pr źyjąć 11—18 w 


HYGIENA” 


Łódź, Andrtaja 1. 


Przyjfnuje wssblkie roboty, wchodśą: 
oë w zakres czyszczenia svyb, frote- 
rowańia, cplilinowanik i drutowańta 
posadzek. Sprzątania biur i mieszkań, 
oras czyszczenie olien fabrycznych w 
budyńkach piętrowych i pałarowy cb 
(t. zw, Szedowych) oraz pakowanie 
drzwi I okien na zimą, 
Tel. 1058-47 (pryw.) 


0d dnia $ listopada i Ri. NaStĘBNYCH I j 


i święta o g. 2 


„NOČ UPOJEN” 


Dramat donšuana, który po raz pierwszy poznał miłość. — W rolach głównych: Iwan Petrowicz, Agnes hr, 
Esterhazy, Brita Appelgreen. 


Początek seahsów eodziennie © godź. 4 po poł, w soboty, niedziele 
0 A gr. i 


p. R. KANTORA 


Ne. 306 


Wobec wielkiej frekwencji 
Emu nadzwyczajnej tam 
wełen, jedwabi, trykotaży oraz artyk. dekoracyjnych 


„/OIERIE/ 4 


00000060 OGLOSZENIA DROBNE ve 


| — mw a = a 


B Nauha i wychowanie a 


BERLITZA 
met, prawdziwa 7 rok szkolny. Kur 
sy języków obcych uznane przez 
państwo. Konwórsacja, literatura, 
korespondencja handlowa. Wykła- 
dają rodowici Anglicy, Franeuzi, 
Niemcy, Włosi. Zapisy codziennie 
od 12 do 1 i pół i od 6 do S-ej 
Piotrkowska 86, m. 9, front. 
9633—3 


NAUCZYCIELKA 
Ł wyźszem wykształceniem, ze zna 
jomością języków, przygotowuje 
dzieci do szkół i udziela Korepety- 
eji w zakresie szkoły  średnieł. 
Zgłaszać sę pomiedzy 3 a 6 telef. 
150—353 nE 


PIANISTKA 
Marja Trentowius powróciła ze 
swojej podróży i udziela nadal 
lekcji. Zastać można od godz. 
4212—1 ppłd. i od 6—7. Wél- 
czańską 222, telef, 109-68. 
059—3 


NAUCZYCIELKA 
z wvższem wykształceniem, ze 
znajomością języków, przygota 
wuje dzieci do szkół i wdziela 
korepetycji w zakresie szkoły 
średniej. Zglaszać się pomiędzy 
3 a 6, telef. 150-53. 756-7 


STUDENT 
wyższego semestru udziela lek- 
cji i korepetycji. Zapóźnionym 
metodą skróconą. Przygotowu- 
je do egzaminów. Specjalność: 
matematyka, polski. Aleje I 
Maja, 5 m. 8, front, HI piętro. 
3096-1 

MATURZYSTKA 
udziela lekcji i korepetycji. 
niskie. Zawadzka 52, m. 
201-81. 


Ceny 
7, tel. 
3077—1 


W 30 WYKŁADACH 
pod gwarancją wykluczającą wszel 
kie ryzyko wyucza praktycznie na 
samodzielnego buchaltera, — Tze- 
czozn. z wyższem wykształceniem 
i kontrol. syndyk, przemysł. — 
Niesamodzielnym porady w spra- 
wach buchałteryjno - podatkowych 
Informacje 7—9 w. Piotrkowska 
183, ofic. I p. 3093—1 


SZYBKIE POSTĘPY 
w nauce zapewnia pomoc studenta 
praw U. W. Korepetycje w zakre- 
sie 8-miu kl. gimn. hum. Śródmiej- 
ska 28, m. 10, 3088—1 


POSZUKUJĘ 
nauczyciela do języka esperanckie- 
go. Oferty do „Głosu Porannego” 
sub „Sonny”, 3091—1 

S. FUKSÓWNA 
udziela lekcji jęz. niemieckiego. 
Narutowicza 30, m. 4, tel. 214-75. 


KORESPONDENCJĘ 

i tiomaczenia w angie:skim, 
niemieckim, francuskim, pol- 
skim i rosyjskim wykonywa na 
uczyciel angielskiego, konwer- 
sacji i literatury: Markowicz, 
Cegielniana 38 (dawniej nr. 66) 
097- 


1lte. 144-46 od 34. 


8.XI — „GŁOS PORANNY” — 1952 


iej WYPRZEDAŻY 


sprzedaż irwa dalej | 
UL. PIOTRKOWSKA 


RESZTKI w wielkim wyborze bardzo tanio! w wielkim wyborze bardzo aje! 


po cenach niebywale niskich, 


á 
Każdy 


przed kupnem radja powinien 


KOMPLET 
przygotowawczy (kl. ABC I-sza) 
i Przedszkole P. Domanowiczów 
ny, dla dzieci od lat 4 — 9. Za- 
pisy codziennie od 3 — 6 pop. 
Zakątna 85 m. 3 (przy Andrze- 
ja) tel. 147-94. 116-1 


BUCHATERJI 
podwójnej naucza gruntownie (me- 
todą praktyczną) w ciągu miesiąca 
z gwarancją za samodzielność. Ce- 
na niska. Udzielam również ko- 
respondencji handlowej i nauki 
pisania ną maszynie. Informacje 
nie obowiązują. Wólczańska 41, 


231 Coś niebywałego Z 251 


uchać no 
powy odbiornik prądowy Z 231 (120 i 220 w. 


„Natawis”” tii, Pioirkowska 132. 


a przekona się, że to jest faktycznie szczyt poskonałości. 


lv 


90 


>< mna 


MIÓD PSZCZELNY 

pod gwarancją prawdziwy pszczel- 
ny, tegoroczny, desorowo-kuracyj- 
ny z własnej pasieki brutto 3 kg. 
9 zL, 5 kg. 14 zł, 10 kg. 24 zł, 
15 kg. 85 zł, 20 kg. 44 zł. Prze- 
wóz koleją 30 kg. 60 zł, 60 kg. 
je od1—8 110.— zł. wraz z blaszankami i o- 
przyjawie 10—12. 2. | lata pocztową lub kolejową wysy- 

ła za zaliczką ku zupełnemu zado- 

*oleniu Frida Rozenbaum, Podwo- 


TERE '-"kyska nr. 17 (Mpk). 10688 
A Kopno I sprzedaż, 
xa STE 


POCO ŚPICIE NA SŁOMIE. 
gdy od 5 zł. tygońniowo każ- 
dv może dostać: materace, ólo- 
WAŻNE DLA WSZYSTKICH | many, tapczany i krzesła. So- 
Nie sprzedajcie Swych me- | lidnie wykonane. Tylko u tapi- 
bli, dywanów, futer, garde- 
roby, maszyn do pisania i 
różnych sprzętów domo- 


Lekars - Dentysta 
ZOFJA 


tykocińska 


3-lam- 
marki 


cera P. Wajsa. Uważać na adres 
Łódź, Sienkiewicza 18. 100-1 


mieszk. 32. 3081—1 KORESPONDENTKA wych, zanim się nie prze- P 
— polska, biegła maszynistka z dzie | konacie u mme, Eoi pła= | Seilera banie” jka okazyjnie 
BUCHALTERJI sięcioletnią praktyką w banky bu- ce najwyższe do sprzedania. Kilińskiego 47, 
gruntownie wyucza za 80 zł. Ko-|dowlanej, obeznana z wszelkiemi|Ą, WAJCMAN, “SIENKIEWI- m. 10. 108-1 
respondeneja handlowa. Pisanie |czynnościami biurowemi poszukuje CZA 23, TELEFON 191-00 == 
na maszynie — wyncza w oəiagu|zajecis na kilka godzin dziennie. |(przy sklepie mleszkanie PLACE 
miesiąca za 10 zł. Biuro „Kodeks- | Oferty do administracji (Piotrkow- tn do mabycia, wiadomość: admi- 


pol”, Cegielniana 25. 8084—1 |ska 70) sub „Energiczna”. 2963 


Do akt. 
Nr. 1207— 1031 
| Ogłoszenie 
3 rnik Sądu 
prowadzi na Grodzkiego 


w Łodzi, Ignacy 

Hermanowski, za- 

ią" w Łodzi 
rzy ul. 

11 Listopada 37a 
na zasadzie art. 
1030 U. P. C. 
ogłasza, że w dn. 
1 grudnia 
1931 r. od godz. 
10 rano 
w Łodzi przy ul. 
Piotrkowskiej 66 
odbędzie się sprze 
dat z przetargu 
publicznego 
ruchomości, 
nalężących do 
Lajzera Grynsz- 


Wielki wybór 
MEBLI 


od najskrom- 


pana 
i składających się 
s maszyny Aa szy- 
cia „Singer”, zze 


niejszych do | garu, fortepianu i 
najwykwintniej- | maszyny kuśnier- 
szych skiej s 

osracowanyeh na 
Ceny NISKIE | sume s. 620— 


Łódź, 30.10. 31. 
Komornik 


L Hermanowski 


LM Terkelfauha `f 


GIMNAZJALNI NAUCZYCIELE KOMPLET 

udzielają pomocy maturzystom, 'freblowski i przygotowawczy 
zagrożonym w matematyce, fi- N, Rangiewicz. Aleja 1 Maja 3, 
zyce, łacinie, obcych językach, m. 1.  Gimnastykę rytmiczną 
literaturze, konwersacji. Przy- prowadzi p. Tamara Góralska. 
gotowują do matury, wszelkich 09y-1 
egzaminów, umieszczają, oprta- į ——————— 
cowują referaty, wypracowe- DOROSŁYCH UCZY 
nia. Ceny przystępne. Piotrkow polonistka, absolwentka  Uni- 
ska 71, m. 18. A19-1| werbytetu Warszawskiego, ru- 


RUTYNOWANA tynowana nauczycielka. Ceny 
nauczycielka matematyki, fizy- m. 18. Gr 


ki, łaciny ma godziny wolne. 
6 Sierpnia 43, dozorca wskaże 


— 66: pp, med. URBACH 


ehor. nerwowe i wewnętrzne 
przyjmuje 4—6. 


Piotrkowska 6. IL 148-09. 


ENG ESU a i 
conversation, literature, corres- | 
pondence uiziela Z. Fajnberżan | 
ką (dypl. Tiensin) Lipowa 48, 
098.3 4 


prywatne 
UWAGA: U mnie są do na- 
bycia różne meble modne 
i staroświeckie po cenach 
konkurencyjnych. 661—8 


A. MEBLE 
sypialnie brzoza, orzech, 
sion, węgierski dąb, garderoby, 
Bzafy, łóżka, kredensy sprzedaje 
tanio na raty, zamienia. Stolarnia, 
ulica Warszawską 16, przy Na- 
piórkowskiego. 3092—1 


nistrator Sz. Zylberberg, Zgier- 
ska 38. Telef. 140-19. 110-1 


TANIO SPRZEDAM 
pianino światowej marki Hup- 
felt - Rónig, Leipzig, grające ta- 
kże elektrycznie. Zawadzka 49. 
m. 6 112-1 


róża, je- 


FUTRO 

mało noszone, prawie nowe, ta- 
nio do sprzedania. Piotrkowska 
74, m. 13. 118-1 
ERA ayaman. ZB W -—-—> = x O I Z awama + —s 

MIÓD 
pszczelny naturalny, 
wany przez analizę, 
Piotrkowska 18, 
sklep kolonjalny. 


KANAPKA — ŁOZKO 
fotel-łóżko, jedyne źró- 
dło. Otomanv. Tapczany. Le- 
żanki. Klubowe garnitury. 
Zakład Tapicerski Szczepan 
Sztencel, Ewangielicka 2. 


gwaranło- 
2 zł kg, 
II podwórze, 
995-2 


Z POWODU WYJAZDU 
do sprzedania ik Po" gabi- 
netu, pianino llthnera, 


KUPIĘ DYWAN 
używany pluszowy lub wełnia- 
ny do stołowego, w dobrym sta- 


Electrolux, pojedyńcze meble, | nie. Oferty sub. „Dywan“, 
rozmaite drobiazgi, szkło, ser- 104- 
wis, kryształy, lampy, zegar, 

firanki. Komfortowe mieszkanie WÓZEK 


nowy dziecięcy Kon — Kon da 


do odstąpienia. Piotrkowska 181 
sprzedania. Józef  Reitberger, ul, 


m, 4, tel. 224-53, godz. 3—8. 


599—3 | Piotrkowska 107/10. 3078—1 
Okazja dla filatelistów ! Ñ Posay  H 
Sprzedam okazyjnie b. tanio | |Ë W U Posady a 
kolekcję znaczków pocztowych. | as 
Dzwonić od 5 do 7 178-95. ,  WYKWALIFIKOWANA 
0560—2 | biuralistka, z dobrą znajomo- 


ścią niemieckiego i francuskie- 
go, prędko pisząca na maszy- 
nie, przyjmie posadę lub kilku- 
godzinne zajęcie. Oferty pod 
„Zdolna*. 110-1 


BIŻUTERJĄ 
zegarki na 1aty. Ceny gotówko- 
we poleca „Preciosa“, Piotrkow 
ska 123, w podwórzu. 2 


"POSZUKUJE 
się zdolną podręczną do szycia. 
Wiadomość: Sienkiewicza 39. 
m. 6. 114-1 


SAMOCHODY 
i motocykle używane. Kupno, 
Sprzedaż. Komis. Zamiana. 
Auto-Agencja, Gdańska Nr. 82, 
tel. 189-28. 289—15 


DYWANY 
perskie, krajowe, ręczne i maszy- 
nowe reperuje artystycznie H. Mil- 


PIANINO DO SPRZEDANIA 


Rzgowska 25, m. 22. 105-1 | grom, Kilińskiego 18, 3071—1 
SZKŁO I PORCELANA ; CZYSZCZĘ 

po cenach bardzo niskich do |sśufity, tapety i ściany malowane 

nabycia detalicznie w Hurtowni |nie kurząc, sposobem amerykań- 

Dykmana, Nowomiejska 19. skim, tanio. Sienkiewicza 102, m. 

8351-10/11, tel. 126-68. 3069—1 


16 


Bo tkaie H 


— > zase 
BIURO ,POLRUCH” 
AL Kościuszki 27 telefony 141-01 
132-01, poleca 
DOM 

mur. parterowy, 3 pokojowe miesz 
kanie Zł. 18,000— dom murowany 
w pobliżu skarbowców, 5-pokoje- 
we wolne mieszkanie Zł. 20,000.— 
w pobliżu placu Reymonta, muro- 
wany piętrowy Zł. 40,000— jak 
również piętrowy 6 8 pokojach Zł. 


80,000— 10543—1 


DOM 
murowany 3 morgi ziemi w Kon- 
stantynowie cena ZL 30,000.— na- 
rożny Zł. 35,000.— w Zgierzy mur. 
piętrowy 30,000— oraz zł. 15,000 
w Aleksandrowie murowany ZLQ 
16.000.— w Rudzie Pabjanickiej 
willa mur. piętrowa ZŁ. 16,000— 
w Poddębiu o 20 pokojach ZI. 


40,000— wille w  Kolumnie Zł. 
25,000.— 35.000.— 60,000.— 
10744—1 
ww “u WA M EE 
PLACE 


przy ul. Cegielnianej narożny Zł 
12,090— przy ul. Franciszkańskiej 
Zł. 5,000.— oraz 6,500— przy 
dwereu Kaliskim ZŁ 11,000. przy 
ul. Pomorskiej Zł. 16.000.— w Ju- 


ww CY... UU ZZO. JU UU RZ 


ljanowie 730 m, kw. Z. 4,200— wi 


kolonji skarbowęów Zł. 6,000— 
w Rudzie Pabjanickiej, Zgierzu, w 
Uhojnąch od Zł. 8,000.— 

10145—1 
— —— RONA 

6-CIO POKOJOWE 

luksusowe mieszkanie, fr, k-e 
pietro, przy Al. Kościuszki. nie- 
ciopokojowe, Andrzeji przy 
Piotrkowskiej, fr. I piętro, 5-cio 
pokojowe przy Sródmiejskiej, 
fr. I piętro, komorne tanie, 4-ro 
pokojowe, przy w. Zamenho- 
fa w pobliżu Piotrkowskiej, fr. 
I piętro, 4-ro pokojowe tanio 
na wl. Piotrkowskiej, 4-ro po 
kojawe, słaneczne, przy ulic 
Nawroł, z ladnym rozkiadem 
koryłarzowym, 4 pokojowe we 
willi w ogfódku. 748-1 


3 POKOJOWE 
centralne ogrzewanie. ciepla, 
zimna woda, przy ul. Sienkie- 
wicza, również przy Południo- 
wej, wyjatkowo ładne, przy ul 
Sienkiewicza, w pałacyku w o 
grodzie, za komorne w różnych 
punktach miasta w nowych da: 
mach, w starym domu ul. Kiliń 
skiego, Gdańska, Zeromskiego 
zł. 2.000, 3 pokojowe frontowe 
rzy ul. Nowomiejskiej. _ 74%:7 


2 POKOJOWE 
kapielowy, sużbowy, razkiąd 
korytarzowy przy w. Przejazd, 
również przy ul. Wodnej. w 
nowych domach w różnych 
punktąch z wszelkiemi wygoda 
mi. służhowy, słoneczne, ko 
morne roczne począwszy od zł 
1.200, w starych domach po: 
cząwszy od zł. 1.200. 750-1 


EE ——— 


1 POKOJOWE ` 
z kuchnią, przy ul. Kilińskiega, 
Ahramowskiego fr. I piętro, łą 
dne; Śródmiejskiej, Przędzalnia 
nej, Ogrodowej, 6-go Sierpnia. 
Głównej, Piotrkowskiej. Skwe 
rowej, Składowej i wielu in 
nych punktach, jak również w 
nowych domach pokoje poje 
dyńcze na prawach |okatora. 


751-1 


„buna“, ,, 


Prenumerata 


| I S . 


wykonywa biuro techniezne Inż. J. Reicher 
i S-ka Łódź, Południową 28. Tel. 21-000. 
Wykonane instalacje: „Głos Poranny“, 


== Jesteśmy za hiedni =; 


aby kupować lichy towar, tembardziej, że wyso- 
kogatunkowe wyroby marki „Femmina“ są tanie, 
dla każdego dostępne 


PANIE NA ZACHODZIE 


już dawno o tem wiedzą, że jedynie tyłko trykot jedwabny 
Milanaise nie puszcza oczek 


Tylko bielizna ze złofą etykietą 


„F EMINA” 


jest wyrabiana z prawdziwej Milanaise. 

Jedyną wytwórnią w kraju produkującą þÞielizme 

damska Milamaise, jest fabryka wyrobów 
trykotowych 


Stanisław Margules 


ŁÓDŹ, 
ul. Juijusza 5, telefon 170-69. 


Lratamy uwage. na HÑ etylielę „FEMINA *. 


LOKALE 
reprezentacyjne przy ul. Piotr- 
kowskiej, parterawe, front, I-e” 
piętro, odpowiednie ną instytu 
cje bankowe, asekuracyjne 
przedstawicielstwa całe gma 
chy I, H, HI piętra na szkoły, 
stowarzyszenia, þiura, w róż: 
nych punktach miasta za ko. 
morne, lokale fabryczne ną 
wszelkiego rodzaju wyroby, me 


tirów kw. 100, 200, 300, 500, 
1.000. 751-1 
= m4 ——— c+ 


SKLEPY 

przy uliey Piotrkowskiej, çen- 
Iralne ogrzewanię, wygody, skle 
py kolonjalno - spożywcze, fry- 
zjerskie, galanteryjne, masar- 
skię, piwiarnie, restapracje, 
składy apteczne, sklepy w stą- 
rych domach od zł. 800, w nn- 
wych damach za komorne. 


SŁONECZNY, 
frontowy, ładny pokój z  umeblo- 
niem lub bez — od zarąz do wyna- 
jęcia, ewentualnie z całodziennem 
utrzymaniem. Piłsudskiego 37, m. 
7. Igb Południowa 12, od 2 — 4 i 
ad 8 — 10. 8095—1 


mielów“, „Wedel'' i inne. 


miesięczna „Głosu Porannego* ze wszystkiemi do- 
datkami wynosi. w Łodsi zł. 4.60, za adnoszenie — 


40groazy, z praesylką pocztową w kraju — al G—* zagranicą = a Q- 


kopidów redakcja nie ZYZAGA. 
Radaktor: Eugenjusz Kronman 
+ | DAŁ 


8XI — „GŁOS PORANNY” — 1931 


"m wydawalo „Eramet. 


Do akt. 
Nr. 1944—31 
Ogłoszenie 
Komornik Sądu 
Grodzkiego 
w Łodzi Ignacy 
Hermanowski ga- 
mieszkały w Łodzi 
przy ul, 
11 Listopada 37a 
na zasadzie. art. 
1030 Ust. Post, 
Cywiln. ogłasza 
"że w dniu 
1 grudnia 
1931 r. od godz, 
10-ej rano w 
Łodzi, przy ul. 
Tramwajowej 3 
odbędzie się sprze 
daż z przetargu 
publicznego 
ruchomości, nale” 
żących do 
dauar iro 
i składających się 
s mebli 
osuacowanych na 
sumę zł. 705.— 
Łódź, 4.11.31 r. 
Komornik 


Do akt. 
Ogło pok 
oszenie. 
Komornik Sądu 
Grodzkiego 


w Lodsi, 
Rafał Sakkiłari 
aamieszkały w Ło- 
def, przy ul. Ka- 
Karola 30, na 
zasadzie art. 1030 
U.P.O. ogłasza 
że w u 
18 listopada 
1931 r. 
od godr. 10 rano 
w Łodzi przy ul. 
Piotrkowskiej 295 
odbędzie się sprze- 
dat z przetargu 
publicznego 
ruchomości 
nalesnegch do 
t. „Zakłady Przem. 
Bawełn. Ludwik: 
Geyer” Sp. Akc. 
składających się 
z 2-ch samocho- 
dów ciężarowych 
Jj. „Biłssing” i 2-ch 
przyczepek 
oaaacowąnych na 
sumę Zł, 10000,— 
Łódź, 29/10 1931 


R. Sakkiłari 
Qari Gss 


DOM LUB DOMEK, 
willę, budynek fabryczny, plac, 
parcelę, majątek lub gospodar- 
stwo rolne można najszybenej i 
naikorzystniej sprzedać, nabyć 
lub wydzierżawić za paśrednic- 
twem biura „Lokum“, Piotrkow 
ska 62, front. II piętro, telefon 
166-15. : 791-1 


Z KLATKI SCHODOWEJ 


pokoje w pałacyku, w ogrodzie 
w śródmieściu, przy ul. Piotr- 


kowskiej, Cegielnianej, AL I 
Maja, Al. Kościuszki, Nawrot i 
t. d. pokoje umeblowane, bez 
mebli, dla małżeństw, pokoje 
komfortowe, pokoje biurowe z 
telefonem, dla lekarzy, pokoje 
dla adwokatów poleca “Biuro 
„Połruch*, Al. Kościuszki 27. 
telefony 141-01, 132-01. Biuro 
czynne hez przerwy od 8 rano 
do 8 í pół rwiecz. 753-1 


SZOPA MUROWANA 
z rampą na skład fabryczny do 
wynajęcia, Poludniowa nr, 28. 
789-1 


BUDKĄ Z WĘGLEM 
tanio od zaraz do wynajęcia. 
elegancko umeblowany ewentu- | Wiadomość: Grambor, Andrzeja 
alnie 8 pokoje od zaraz do od-| 22, w składzie opału. 115-1 
dania przy ulicy Sienkiewicza. - 
Telefon 214-12. 3074-2 


POKÓJ 


POKÓJ 

łądnie umeblowany o  oddzielnem 
wejściu, z telefonem do wynaję: 
cja. Śródmiejska 60, m. 2. 3089 


—-——v .> ——n— 
4ro POKOJOWE MIESZKANIE 
z wszelkierał wygodami, nowocze- 


DO WYNAJĘCIA 
pokój słoneczny umeblowany dla 
jednej osoby (izr.). Gdańska 28, 
m. 15. Zgłaszać się: 9—11; 2—4 i 
wieczorem. 3072—2 
s= = = ZEE: IM WRZE = —s 

NAJSZYBCIEJ 
i najkorzystniej znajdziesz lub 
oddasz mieszkanie, pokój ume- 
blowany, lokał fabryczny - biu- 
rowy - handlowy Jub sklep, za 
pośrednictwem biura „Lokum“ 
Piotrkowska 62, front, II piętra, 
telefon 166-15. 790-1 


snę, słoneczne, w centrum do odda 
nia. Oferty sub 
admin. pisma. 


„Nowoczesne”* do 
8082—1 


| SZKOŁA CHEMICZNA 


j Kuro trwa 2 lata. Teoret. i prakt. 
H wykaztałcenie chemików(czak-la- 
h borantów(tek) dla zakładów ba- 
dań produktów, laboratorjów przy 
urzędach celnych, wytwórni chem. 
przemysł, kosmetycznych i t. p. 


ELEGANCKO 
umeblowany pokój z niekrępu- 
jącem wejściem (telefon, winda 
łazienka) do oddania. Tamże 
skromnie umeblowany. Naruto: 
wieza 56, m. 13. 107-1 


Ogłoszenia 


za wyraz; najmniejsze ał. 1,80 gr. Ogłoszenia zirączyąowe 
cgane en o 50 proc..drożej, firm gagraniosnych a 100 prac. 


"Wydawnicza sp. z oge. odp. Bagenjusz Kronman. 


| 


Tow. Wiedzy Tec 
Gdańska 


Zapisy kandydatów(ek) przyjmuje i informacyj udziela Sekretarjnt 
zkoły, Gdańska 45 w dni powsz. od 9—2 pp. i od 1—9 wiecz. 


za wiersz milimetrowy i-szpaltowy (atrana 5 szpak): Faga strona 1 sh 
w tekáoie 30 gr. nadesłane po tekście 40 grz 


(str. 10 szpalt) 18 gr. Drobne 15 ga. za wyraz; najmniejsze ogłogeenie sł. 4.50 gr. 
zaślubinowe 12 ał, Ogłoszenia zamiejsą 
łoassnia tabslar 


W drukarni właanoj Piotrkowska 101 


Nr. 306 


ELEGANCKI 
pokój frontowy, umeblowany ewent 
z przylegającym pokojem, teiefon, 
lazienka, tylko solidnemu panu wy 


najmę. Wiad.: Piotrkowska 189 
m. 4. 3088 
— —c 

POKÓJ 


dla pana ew. 2-ch w czystem mie- 


szkaniu, łazienka, telefon. Gdań- 
ska 35 m., 8. 3086—1 

; POKÓJ - 
odnajmę tanio pracującej. Piotr- 


kowska 123, m. 29. Ogłądać: 4 — 6 


„GEGUZ” 
Piotrkowska 81, tel. 105-39, poleca 
na Traugutta, I p. 3 pokoje, służ- 
bowy, wszelkie wygody, komòrne 
kwartalne 290 zł. 10686—1 


POKÓJ 
umeblowany przy rodzinie dla jed 
nej osoby lub 2 uczniów. Złota 7, 
m. 1. 5061 


3 POKOJE 
z kuchnią — dobry rozkład — od 
zaraz do oddania, Dzwonić od 5 
do 7: 178-95. 10559—3 
POKÓJ 
umeblowany słoneczny, telefon 


do wynajęcia: Żeromskiego 41, 
m. 5, front. 162-1 


POKÓJ 
umeblowany, niekrępujący, fe- 
lefon, wygody, ewent. utrzy- 
manie. Piotrkowska 275, m. 32, 
tel. 145-36. 83090-1 


Różne 


10 — 30.000 ZŁ, 
do wypożyczenia na I nr, hipo- 
teki. Wiadomość:  Słenkiewi- 
cza 85, m. 2, I p. 8044-2 


REKURSY, ODWOŁANIA, 
petycje, podania do wszelkich 
władz miejscowych i eentral- 
nych, memorjały, umowy, sta- 
tuty, tłomaczenia we wszyst- 
kich językach. „Powszechne 
Biuro“, Sp. z o. 0., Piotrkowska 
90. Telf. 190-90, 3049-38 


SŁYNNA CHIROMANTKRA 
z Galicji udziela cennej porady, 
odkrywa tajemnice duszy łudz- 
kiej Skwerowa 3—1. 3094-1 


DYSKONTUJĘ 
pierwszorzędne weksle na niski 
procent. Oferty do admin. sub 
„Dyskonto”. 8080— 


PROSTOWNIK PHILIPSA 
do akumulątorów anodowych 
i katodowych prawie nowy oka 
zyjnie do sprzedania. Sienkie 
wicza 69 m. 10 od 2—4. 117-1 


BATERJE 
anodowe „Maksima“ z gwaran- 
cją, najświeższe i najtańsze. Fa- 
bryka w Łodzi, Abramowskiego 
7. Telefon 124-27, 109-1 


: 


ZGUBIONO 

kwit kaucyjny Elektrowni Łódz 
kiej, na nazwisko Józefa Oze- 
chawskiego, zam. w Rudzie Pa 
bjaniekiej. 108-1 


n. w łodzi 
Półroczna 


Ur aa DU ünum| 
NTI TUNU | 


Dylaly dla kreślarzy(rek): budow- 
lanych, kanalizacyjnych, maszy: gf 
nowych i elektryków. i 


Zwyczajne 


krologi 40 gr. j 
e. 
i . 


ogsuutwanie pracy 10 


we ob 
osne lab fanta», dodat. 500 


IZ 


GLOS PORANNY zzz 


DODATEK SPOŁECZNO -LITERACKI 


Łódź a 
8 listopada 1931 roku 


MAURICE ROSTAND 


Na scenach zagranicznych 
ma być wkrótce wystawiona 
sztuka Rostanda p. tyt. „Czło 
wiek, którego pogania sumie 


nie“, Sztukę poprzedza pro- 
log, według którego można 
się zorientować eo do tenden 
cji utworu. Zaś o tem, jak ta 
tendencja ma być ujęta pisze 
autor w słowaeh:: „Napisa- 
łem ten ntwór w tej samej 
mierze dla ciebie, kraju nie- 
miecki, jak į dla mojei ojczy 
zny, Francji. Włożyłem w tę 
sztukę wszystkie me ludzkie 
uczucia, cały mój rozsądek, 
całą mą miłość ku obu wiel- 
kim narodom, które tak czę- 
sto ze soba wojowały, a mię 
dzy którymi w przyszłości 
nie powinna mieć miejsca 
woma. Dzień nas tyle 
kłamstw. We wszystkich kra 
jach Europy panoszy się mor 
dercza, żarłoczna chęć zy- 
sku, któraby Się chciała utu- 
czyć na rzezi. A my, poeci, 
nigdy dość nie potrafimy 
sdziałać dla sprawy pokoju, 
która jest jedyną rozsądną 
lndzką sprawą. Francja po- 
siada Brianda, który całe 
swe życie poświęcił temu 
wielkiemu marzeniu. Niemey 
posiadała Stresemanna, który 
poprzez grób opromienia ży 
ciodajnie tę jedynie żywą 
ideę. Nie myśl, ludu niemiec- 
ki, że my, francuzi, nie sza- 
nujemy ciebie podobnie 
nie możemy pomyśleć, że ty 
nas nie szanujesz. Posiadam 
tego dowód: przyjęcie mej 
sztuki we Francji. Widziałem 
jak matki francuskie we 
francuskim teatrze płakały 
nad śmiercią młodego niem- 
ea. Czy można jeszcze. my- 
śleć o nienawiści? Czy fakt, 
łe francuz płacze na widok 
śmierci niemca nie ozmacza 
końca wojny?“ 

Prolog rozpoczyna siłę we 
wnętrzu  francusklego ko- 
ścinłka rozmową księdza ze 
spowiadającą stę młodą 
dziewczyną, poczem rozgry- 
wa się następująca scena: 

(W chwili, gdy ksiądz chce a 
puścić komfesjonał, występuje 
nagle z cieni kolumn Marceli i 
szybkimi krokami zbliża stę do 
konfesjonału. Ksiądz spo¿ñada 
nań ze zdumieniem). 
Marceli; Proszę księdza. 


hardzo 


Ksiądz (poznaje go, 
zaskoczony): To ty? 

Marceli: Prosze mnie wysłu- 
chać. Spowiadałem się księdzu, 
iako chłopiec, x moich pierw- 
szych grzechów. Pragnę księ- 
dzu powierzyć male ostatnie 
siemskie wyznanie. 


K8.: OOstafnie... (zasiada w 
konfesjonale), Mów, słucham. 


M. (klęka:: Czcigodny ojcze, 
wyznałem przed tobą me nie- 
winne, chłopięce grzechy, tobie 
też chcę wyjawić moje okropne 
przestępstwo, z którem się nie 
mogę pogodzić! 


Ks.: Synu, miłosierdzie Pana 
jest bezgraniczne i niema takie 
go grzechu. któregoby ci nie 
wybaczył, 

M.: Nie, nie. Dla mego prze: 
stępstwa niema przebaczenia. 
(Namiętniej: Niechże wielebny 
ksiadz na mnie spojrzy. 
mnie ksiądz poznaje? To te sa- 
me oczy, ta sama twarz. A jed- 
nak widzi ksiądz zmazę, która 
przyciemnia spojrzenie i kazi 
rysy mej twarzy. (Twardo) Nie 
przyszedłem, proszę księdza, a- 
by wyżebrać odpuszczenie wi- 
ny. Przyszedłem, aby mnie 
ksiądz widział w całej mojej ne 
dzy į wstydzie. Zabiłem czło- 
wieka. 

Ks.: Boże milošciwy! 


M:: Czy z dźwięku słów mo- 
ich poznaje ksiądz, co mnie od 
suwa od spraw ziemskich í co 
mnie odtrąca od spraw niebie 
skich? Czy pojmuje ksiądz, jak 
ten trup zapełnia sobą prze- 
strzeń czasu pomiędzy prze- 
szłością a przyszłością? „Nie 
zabijaj!“ — powiedział Pan. A 
ja zabiłem ezłowieka. 

KS.: Musisz mł ćpowiedzieć 
wszystko. Nie zapominaj © 
szczegółach, nawet gdyby ci sie 
wydawały podrzędne. Być mo- 
że znajdzie się przebaczenie 
dla twego czynu. 


M. (gorzko): Przebaczenie! 
Czy świadomy swej winy, miał 
by się targować o łagodne wa- 
runki? 

KS.: Kiedyż to się stało, :nóji 
synu? 

M.* 22 października r, 1915. 
Pod Tilloy. 

Ks, (powoli i z namysłem:: 
22 października 1915 pod 
Tilloy? Czy wiesz jak się nazy 
wał człowiek, którego zabiłeś? 

M.: Tak. Nazywał się Her- 
man von Holderlin. 

Ks.: Ale przecież to jest nasz- 
wisko niemca? 

M.: Jest to nazbwisko człowie 
ka, a ja tego człowieka zamor 
dawałem. (Ksiądz chce ćoś po- 
wiedzieć): Proszę jeszcze nic 
nie mówić, proszę mi się naj- 


i 


pierw pozwolić wypowiedzieć. | 


Jestem tak pomieszany — za- 
pomnriałem księdzu powiedzieć, 
że byłem wtedy żołnierzem i że 


mój pułk stal pod Tiiloy. (Gwa? 


Czy; 


townie sobie przypominając). 


Był taki zwykły dzień. Po nie- 
bie mknęły lekkie szare obłocz 
ki. Poczta polowa przyniosła 
nam listy. Nie nie przemawia- 
ło 7a zbliżającą się bitwą, I na- 
gle nastąpiło szalone rozstrzy- 
gające pół godziny: rozkaz do 
ataku, wypad z naszych oka- 
pów, walka, a potem chwila, 
gdy go ujrzałem i zabiłem. Crv 
widział ksiądz kiedyś, akrop- 
ny ruch rozczarowania į bez- 
silności, gdy człowiek pędzi na 
przód ; nagle pada. Zbliżyłem 
się j ujrzałem go leżącego pod 
drzewem, sam, jak drzewo, z0- 
stał podcięty u korzenia. 


KS.: Umierał walcząc? 


.: Nie tak, jak ksiądz my- 
śli, Nie wiem, jak się to zrobi- 
ło — byliśmy sami, walka to- 
czyła się dalej od nas — ujrzał 
mnie! O to właśnie chodzi! Za- 
biła go nie bezimienna kula, po 
słana morderczą dłonią; zabił 
go człowiek, który stał w pro- 
mieniu jego spojrzenia. Zoba- 
czył i przejrzał. Dlatego trafilo 
mie jego spojrzenie, niby bez 
dźwięczny okrzyk į zawsze 
tkwić będzie we mnie, (Spokoj- 
niej, potem powoli coraz go- 
ręcej), Nie wiedziałem o tem 
jeszcze wówczas, nie przeczu- 
wałem nawet tego. Na leśnej 
polanie, we mchu, zabłysnął mi 
jego zegarek. Zdjąłem go i za- 
piąłem ma swojej ręce — nie 
wiem w jaki sposób to zrobi- 
łem. Ruch ten należy jeszcze do 
mego poprzedniego życia, do 
którego już żaden most nie 
orowadzi. Na zegarku było wy- 
ryte jego imię. Wkrótce potem 
zostałem raniony 4 straciłem 
przytomność. Ale już w pierw- 
szych przytomnych chwilach, 
w lazarecie w Amiens, musia- 
łem o nim myśleć. Widziałem 
zmowu jego twarz, jak w ehwilt 
śmierci, í tak wyraźnie, jak- 


SPOWIEDŹ 


gdyby mi był najdroższym ma 
świecie. 

KS: I nie możesz się wyzwo- 
lé z widoku tego nieboszczy- 
ka? 


M.: Ojcze, on żyje we mnie. 
Nawet głos jego zrodził się 
dźwiękiem we mnie, Imię jego 
pokryło wszystkie dawniejsze 
poufne mi imiona į słowa pie- 
szczotliwe, imię jego, pełne skar 
gi, jest mi obecnie wszyst: 
kiem na świecie. Herman von 
Holderlin. 


Ks. (znowu z namysłem, wa- 
¿ac słowa): Herman von Hol- 
derlin, (Po chwili mocno auto 
rytatywnie): Udzielam ci abso- 
lucji, mój synu, 


M.: Ksiądz nie może mi u- 
dzielić absolucji. Sam wiesz a 
tem, przewielebny ojcze. 

Ks.: Nie wiesz, <o mówisz 
W mprawowitej walce zabiłeś 
wroga, niemca. Byliście na wei 


nie, To nie jest zbrodnia. 
M.: I to mówi ksiądz?! W 
cieniu tego, który kazał: „Nie 


zabijaj!*. Nie chcę absolucji oi 
cal Jakto? Ksiądz, sługa boży, 
uznaje różnice narodów i ras, 
bezczynnie uznaje wojnę, jako 
coś zesłanego?! 

Ka:  Wyniosły człowieku! 
Chcesz być lepszym od miljo 
nów twoich rodaków? Stawia%7 
powyżej wiedzy kościoła wła 
sne sumienie! 

M.: Wiedza i sumienie i- 
jakże być może wiedza bez su- 
mienia.  Wyniosłym nazyw9 
mnie ksiądz, a któż szuka po- 
korniej odemnie. Możliwe fest 
przecież, że wola Pana budzi w 
duszy jednego człowieka to, en 
w sercach miljonów drzemie 
nierozbudzone? 

Ks. (spokojnie): Nie do mnie 
należy, młody człowieku, dy: 
sputować z tobą. Niejasne po- 
mieszanie nsychiczne prowadzi 


Nowoczesna architektura kościelna 


cię na błędne drogi. Moim obo- 
wiązkiem jest odpuścić ci winy 
i wyzwolić z zamętu, Udzielam 


ci absolucji nietylko za twój 
czym, ale i za twoje złe nałogi. 


M.: A ja powtarzam, że swo- 
jem oświadczeniem, ksiądz nie 
może mnie zwolnić z winv! 
Odrzucam po wsze czasy abso- 
lucję księdza! (Spokojnie). Prze 
wielebny ojcze,  wysłuchałeś 
mnie, to już wiele. Proszę jesz- 
cze, byś nie godwracał się ode- 
mnie. Czy nie rozumiesz, ojcze, 
że nie moge tutaj pozostać i żyć 
dalej! Wiem przecież, co uczy- 
niłem, i nie jstnieje dla mnie 
nieświadomość tego! (Namię- 
tnie). Na rany Chrystusa! niech 
że mnie ksiądz zrozumie! 
Ksiądz jest moją ostatnią na- 
dzieją. Nikt mrýe nie rozumie, 
Mówiłem z moimi stryjami; po 
wiedzieli mi, że uczyniliby to 
samo. Siostry moje wzruszyły 
ramionami a gdy mówiły, mia 
łem wrażenie, że to ja jestem 
szalony — — ! 


KS, (miękko i zmienłonym to 
nem): Biedny chłopczel Co 
poczniesz teraz? 


M. (powstaje zdecydowany): 
Udam się do Niemiec. Odnala- 
złem miejsce, gdzie go zabiłem. 
Nie nie zdradza przechodniom, 
że w tem miejscu- exłowiek za- 
bił człowieka. Wiatr dął łago- 
dnie pełen nieświadomej nie- 
winności. Chłopiec biegł obok 
z piosenką na ustach. Miejsce 
jego Śmierci było wobec mnie 
głuche. Być może odezwie się ' 
do mnie miejsce jego narodzin 


KS.: A w jaki sposób ie od- 
najdziesz? 


M.: Znam jego nazwisko. O: 
no mnie poprowadzi na ślad. 
Być może pozostawił matkę, 
siostrę, lub kochankę. Przy- 
mam się do swego czynu Í 
przyjmę ich wyrok. Ksiądz mie 
szkał wśród ludzi i zapomnial 
słowa bożego; zadawals sie 
ksłądz ziemskimi miernikami. 
Ale ksiądz wie, jak i ja, że wo- 
bec Boga wszystko jest jedno, 
czy się człowiek nazywa franeu 
zem, czy niemcem. Że Chrystus 
jest zarówno francuzem, jak i 
niemcem, i że zakazał się mor- 
dować nawzajem, Proszę księ- 
dza o radę. Zrobię, co ksiądz 
każe. Jeżeli mi ksiądz każe 
póiść tam, dokąd mnie serce 
wzywa, będę wiedział, że ksiądz 
mnie zrozumiał — zrozumiał 
pom'mo przeszkód, które mv, 
ludzie, ustawiliśmy pomiędzy 
sobą. Proszę © odpowiedź, 

Ks.: Tak, 
Niemiec! 


(Marceli oddała cię powoli). 


synu. Udaj się dó 


| GŁOS PORANNY | 


Bzy zęby są wrażliwe 

Jedni mówię — tak, dru- 

dzy— nie, a tymczasem 
nas one bolą 

Czy zęby są wrażliwa? Na, pyta- 
nie to wcale nie jest łatwe odpo- 
wiedzieć. Codzienne doświadczenie 
cierpiącego człowieka przemawia 
bardzo za tem; o zagadnienie to 
jednak ciągle toczą Się w świecie 
maukowym walki, Wielka liczba 
badaczy jest zdania, że zęby 68% 
wrażliwe na ucisk, ciepło, zimno 
i ból, inne zato powagi twierdzą, 
że ząb przekazuje nam tylko uczu 
cie bólu, 

Te przeciwstawienia  nasunęły 
myśl, że część wrażeń, przypisywa- 
nych zębom, polega na fałszywem 
ich umiescowieniu przez przewo- 
dzone wrażenia, Jest rzeczą zna- 
ną, że wrażenia dotyku, jak np. 
twardość, miękkość,  szorstkość, 
gładkość, spoistość, elastyczność 
itd. odbierany nie dotkniętą po- 
wierzchnią, ciała, ale również zapo- 
mocą narzędzi, ubrań, laski, Przy- 
czem wrażenie nie jest zlokalizowa 
ne w miejscu zetknięcia ręki z na- 
rzędziem, ale tam, gdzie styka się 
ono z gładka, lub szorstką po- 
wierzchnią, Przenosi ię wrażenie, 
jeśli się tak można wyrazić, z cia- 
ła na końce martwych przedmio- 
tów. Można więc mieć podejrzenie 
Że zęby przewodzą wrażenia, same 
ich nie przyjmując, podobnie jak 
martwe uzupełnienia naszego cia- 
ła: paznokcie i włosy. Wydaje się 
tw tem prawdopodobniejsze, że 
martwe zęby (po usunięcin nerwn) 
przewodzą jeszcze wrażenie doty- 
kowe. 

Niektóre próby wykazały, że ży- 
we i martwe zęby mają tę samą 
wrażliwość dotykową. Nie jest 
więg zbyt prawdopodobnem, żeby 
zęby same odbferały wrażenia do- 
tykowe, 
re Badanie na wrażliwość cieplna 
przyniosła również odpowiednie 
rezultaty. Ząb nie odczuwał ciepła 
nawet w wysokości 95—96 st., ale 
zimno juź przy 25 st. 

Jedynym rodzajem wrażeń, dla 
których zęby same mogą być uwa- 
žana za organa odczuwające, jest 
ból. Nierozstrzygniętem jest, jaki 
rodzaj bólu zęby odczuwają. Ostą- 
tecznie przypuszcza sie, że w zębie 
znajdują się nerwy  „bólonośne”. 
Kwestja pozostaje jednak nadal 
otwarta. 


Pływająca elektrownia 


Statek „Jacom”, należący do 
towarzystwa — elsktrylikacyjnego 

ew England Publio Service Co, 
został przebudowany na pływają» 
oa elektrownię o mocy 20,000 kw. 

Projekt urząizena okrętu tego 
rodzaju powstał w roku 1928, 
lecz dopiero niedawno pewien 
wypadek sprawił, że zaczęto uwa» 
żać go za dojrzały do zrealizował 
nia: W mieście Tacoma (stan Wa- 
szyngton) wskutek niezwykłej po- 
suchy została unieruchomiona tam 
tejsza elektrownia i całe miasto 
zasilane było prądem elektrycz» 
nym w ciąsu 90 dni z okrętu + 
lotniska „Lexington”, 

Koszta tej pływającej elektrow* 
ni wyniosły przeszło 9,200,000 zł, 
jednakże czas użytkowania nowej 
elektrowni jest dwa razy 
większy, niż jakiejkolwiek stałej. 
a pozatem odpadają koszta prze- 
wodniotwa, gdyż „Jacoma” może 
podptynąć do jakiegokolwiek miej- 
sca na wybrzeżu, odcziuwającego 
brak prądu. Przybycie statku, za- 
łóżenie odpowiednich połączeń 
trwa wszystkiego parę dni, pod- 


czas gdy na budowę nowej linji 
przewodzącej trzeba tygodni, a 
nowcj, elektrowni — miesięcy. 


NAUKA I ŻYCIE 


Otto Warburg 


_Teśoroczny laurcat Nobla z dziedziny 
fiziologji š medycyny 


Jest osobliwe, ale z pewnością 
nie przypadkowe, że tegoroczna 
nagroda za pracę z dziedziny me- 
dycyny przypadła badaczowi, który 
publicznie znany jest w pierwszym 
rzędzie, jako chemik, w poprzed 
nim zaś roku nagroda za chemję 
przyznana została... lekarzowi. W 
obecnym czasie, gdy wstrząśnięta 
zostały podstawy wszystkich nauk 
i zatarte ich granice, fakt taki już 
nie dziwi, Tegoroczny laureat na- 
grody Nobla z dziedziny medycyny 
i fizjologji prof. dr. Otto Warburg. 
jest kierownikiem instytutu dla fi- 
zjologji komórkowej w wielkiej fun 
dacji Wilhelmowskiej, Popiera go 
ona jednak w nieznacznym stop- 
niu, Większą część kosztów czer- 
pie wspomniany instytu z wielomi- 
ljonowego zapisu zmarłej na raka 
córki pewnego nadzwyczaj bogata 
go kupca. Za pieniądze te wybndo: 
wano wspaniały gmach, gdzie pra- 
cuje prof, Warburg, jego dziesięciu 
współpracowników, kilku asysten- 
tów lekarskich (reszta to przeważ- 
nie chemicy) i wielka ilość labo 
rantów, 

Jak się przedstawia praca i od- 
krycie prof. Warburga? 

Wykrył on, że fermentacja eu- 
kru w komórkach ma wielkie zna- 
czenie dla ich wzrostu. W komór- 
kach rakowych odbywa Się to w 
specjalnie zmieniony sposób, Ko. 
mórki te bowiem mogą fermento 


wać cukier nietylko przy braku ë 


tlenu, jak normalne komórki, ale 
i przy jego dopływie. W wyniku 
przeszkód w oddychaniu (dopływie 
tlenu) komórek rakowych nie łą- 
czy Się powstały w wielkich 
ściach kwas mlekowy z tlenem lecz 
podtrzymuje złośliwy rozwój Ko- 
mórek rakowych. 

Badania Warburga wykazały, 
że t. zw. bodziec rakowy, t. j, bo- 


dziec, który pozwała powstać ra- Í 


kowi w normalnej tkance, związa- 
ny jest z brakiem tlenu, Przypu- 
szczenie to znalazło potwierdzenie 
w przemianie embrjonalnych komó 
rek śledziony w komórki rakowe 
pod wpywem kwasu arszenikowe 


go, który wywołuje zaburzenia od 
dechowe w komórkach. Warburg 
przyjmuje, że normalne tkanki 
składają się z komórek o normal- 
nem spalaniu, t, j. komórek, które 
nie mają przeszkód w  oddycha- 
niu; pozatem z komórek o charak- 
terze embrjonalnym, które są w 
stanie rosnąć i rozwijać się nawet 
przy zaburzeniach oddechowych 
kosztem fermentacji cukru, To 
właśnie mogą być przyszłe komór- 
ki rakowe. Gdy bowiem występują 
gdzieś w ciele tylko przy normal- 
nych warunkach tlenowych, nie 
mogą się dalej rozwijać; w niejed- 
nakowym materjale komórkowym 
uaktywniają się przy tej sposobno- 
ści te komórki, które mogą rosnąć 
i przy nienormalnem oddychaniu. 

Warburg wiąże więc powstanie 
komórek rakowych z zaburzenia- 
mi oddechowemi, Ponieważ ko- 
mórka. rakowa żle oddycha, wymia 
na tlenu, jedna z najważniejszych 
funkcji, odbywa się bardzo żle. 
Również działanie tak zwanych 
fermentów, które przenoszą tlen, 
jest w komórkach rakowych w 
przeciwieństwie do normalnych za- 
kłócone, tak że nawet pod tym 


DEMEZ TEPEE TEZA TRZA 
Jan Kórkiger 


ilo- © 


wybitny fizyk i astronom, twór 
ca teorji o lodowych meteorach 
zmarł w 71 roku życia. 


względem zmieniona jest wymią- 
na materji, 

Nasze wiadomości o normalnych 
komórkach w stosunku do tych, 
jakie posiadamy o rakowych, są 
bardzo niewielkie, tak, że badanie 
wymiany materji w komorce rako- 
wej jest bardziej rozwinięte, czemu 
Warburg dał wyraz, mówiąc: „O 
żadnej komórce w organiźmie nie 
wiemy tyle, co o komórce rako- 
wej”. Znaczenie odkryć Warburga 
nie ogranicza się do wyjaśnienia 
ważnych biologicznych  właściwo: 
ści komórki rakowej i związku bra- 
ku tlenu ewent. zaburzeń oddecho 
wych z powstaniem raka, ale daje 
widoki na leczenie raka. Obecnie 
usiłuje się usunąć zaburzenią w 
wymianie tlenu i oddychaniu przez 
uaktywnienie tlenu w organizmie, 

Nasuwają się tn trzy drogi: bez- 
pośrednie dostarczenie tlenu, pod- 
niecenie oddychania, wprowadze- 
nie do organizmu ciał, która łat- 
wo oddają tlen. Tdała Się przez 
doprowadzenie tlenu pod ciśnie- 
niem zniszczyć kultury rakowe, W 
instytucie rakowym Charite daje 
się chorym na raka wdychać w ka- 
merze pneumatycznej tlen pod ci- 
śnieniem. Nadzwyczaj kosztowne 
próby można prowadzić tylko bar 
dzo powoli, Widać bylo po wdycha 
nin gazowej mieszaniny tlenu i 
dwutlenku węgla, co służy rów- 
nież do podniecenia oddychania, 
pomyślne rezultaty u chorych, 
zwłaszcza, jeżeli poddano ich jedno 
cześnie kuracji promieniami. Rów- 
nież wprowadzono bogate w tlen 
związki do krwi chorego i następ- 
nie uwalniano w układzie krwio- 
nośnym tlen zapomocą odszczepia- 
jacych go związków, aby pozwolić 
mu działać. 

Zapomocą tych wszystkich me- 
tod osiągnięto już pewne rezulta- 
ty; nie można jednak już obecnie 
zawyrokować, czy okażą się one 
pożyteczne w przyszłości. Ale fak- 
tem jest, że prace Warburga, otwo 
rzyły nowe możliwości leczenia 
raka, tej największej zmory wspó 
czesnego pokolenia, (mh.) 


Nowe cizieio Eimsicima 


Ujędmosłajmioma icerja pól 


Fundacja Macky oświadcza, 
we dzieło Einsteina „Ujednos t 
się w Pasadenie (Kalifornja). 


Najnowsze dzieła Einsteina 
które niebawem ukaże się w 
Kalifornji, jest wynikiem wy: 
tężonej pracy wielu lat; prowa- 
dzi ono dzieło życia Einsteina 
tam. gdzie kończy Sie teoria 
względności i oznacza dalsze p 
jednostajnienie fizykalnego po- 
glądu na świat: sprowadzenie 
zjawisk przyrody do jeszcze 
bardziej ogólhiych zasad i wzo 
rów, niż tc dotychczas zanomo: 
cą teorji względności bvło nw 
żliwe. 

Przed dwoma taty zanowie 
dział Albert Einstein to dzieło, | 
które wvwczus dojrzało już i, 
skrystalizowało się w jego umy 
śle. Do dzisiaj wykańczał on tę 
podstawową pracę i dopiero 
podczas swego pobytu w Ame- 
ryce zdecydował się oddać swe 
dzieło ogółowi. Wielki uczony 
sądzi, że udało mu się znaieźć 
wzór dla połączenia pola grawi 
tacyjnego i elektromagnetyczne 
go. To jedno zdanie zawiera 
istotę nowej teorji Einsteina. 

Dzisiejszy światopogląd fizy- 
kalny zna dwie siły, Jedna to 


że opublikuje w tych dniach no- 
ajnioną teorję pół”. Dzieło ukaże 
( Redakcja). 


siła przyciągająca, grawitacja. 
Wszelka materja we wszech: 
Świecie jest jej poddana, gdyż 
masy muszą się wzajemnie 
przyciągać, według zasad, któ- 
re znamy, nie znając jednakże 
ich ostatecznych przyczyn, 
Cały wszechświat jest nie- 
zmierzonem polem — grawil;- 
cyjnem poruszających się w 
niem ciał: polein grawitacyj- 
nem gwiazd, Obck przyciąga- 
nia działa druga, nieraniej uni- 
wersalna siła:  elektromagne- 
tyzm. Wszechświat jest zara- 
zem ogromnem polem elektro- 
magnetycznem, Siły elektrycz- 
ne, które przeszywają powie- 
trze w postaci błyskawice, roz- 
szerzają swe barwie zasłony na 
niebie dalekiej pómoty, jako 
zorza polarna, lub też biegną 
po drutach  telegraficznych, 
działają powszechnie we 
wszechświecie i objawiaja ja- 
sno swą obecność np, również 
w świecących ogonach komet 
zarówno jak i wokoło słońca, 
tak i wokoło wszystkich 
gwiazd we wszechświecie zarzu 


ca elektromagnetyzm swe sieci 
Gdy każdy punkt wszechświa- 
ta uchodzi za cząstkę bezkres 
nego pola cieżkości, to ucho- 
dzi on jednocześnie i za cząst- 
kę elektromagnetycznego, W 
ten sposób opanowany jest 
świat przez dwie siły, różne w 
swej istocie i w swych działa- 
niach, gdyż praw, które okre- 
ślają zachowanie się pola gra- 
witacyjnego, dnie można prze- 
nieść na działające w polu elek 
tromagnetycznem siły, Tutaj 
znajduje się nasuwający się 
Einsteinowi problem, który usi 
łuje on rozwiazać w swej naj 
nowszej książce: znaleźć: wzory 
matematyczne, które wystanczz 
Iyby dla sił, działających w o: 
bu polach. Dwie potęgi wszech 
świata mają się połączyć w 
wyższem, ogólniejszem prawie, 
które wyraża się w równa- 
niach ujednostajnionej teorii 
pól. W tem sposób teorja ta jest 
mmagicznem  zwierciadłom, w 
którem podwójne oblicze natury 
ykaznje się jako jedna i tviko 
jedna wizja, Nowe dzieło Ein- 
stajna obejmuje, jak jega wszy 
stkie dzieła, tylko kilka stro- 


niczek. 
HOM. 


ŁÓDŹ, S.XT 1921. 


Franciszek Anderle 


Nowe wynalazki 


Wynalazki ostatniej doby są tak 
liczne, że szerszym warstwcm jest 


znana tylko znikomn ich część 
i to tylko tych, które nasze życie 
upiększają i uprzyjemniają, Z tych 
znów większość jest tego rodzaju, 
że nie stanowią one bynajmniej 
jakiejś epoki, lecz ich znaczenie 
dla ludzkości będzie świetnie scha- 
rakteryzowane, gdy powiemy, że 
zostały wynalezione tylko i wy- 
łącznie dla interesu, zaś prawdzi- ` 
wie praktycznego znaczenia nie po 
siadają, Mało z nich wniosło coś 
nowego do naszego życia i cieszy 
się naprawdę poważnemi zaletami. 

Jako przykłady niechaj posłuży 
następujących kilka danych: elek- 
tryczny odkurzacz, zapalniczka do 
papierosów, wieczne pióro, pompka 
do wiecznych piór i w, in. 

Dla ludzi już przesadnie oszczęd 
nych wynaleziono wieczny kalen- 
darz, który tylko wtedy staje się 
nieużyteczny, gdy poszczególne 
kurtki jego są podarte, a pismo 
tak przez starość zamazane, że nie 
kompletnie odczytać nie można. 

Pozatem istnieją dla ludzi ósz- 
czędnych jeszcze takie wynalazki. 
jak np. t. zw. kalendarz oszczęd” 
nościowy, Konstrukcja tego „wy 
nalazku” przedstawia się, jak na- 
stępuje: znajduje się tam skarbon- 
ka, po wrzuceniu do niej jakiejś 
monęty wyskakuje dana data i w 
ten sposób z biegiem czasu można 
sobie uciułać poważny kapital. 
Gdy wkłada sie nieregularnie mo- 
nety, daty nie ukazują Się i trzeba 
potem wrzucić „za Karę” kilka. 
aby pożądana data wyskoczyła. 

Wielu ludziom, którzy  przesad- 
nie dbają o swe zdrowie, noszenie 
pończoch obcisłych nastręcza wiela 
zastrzeżeń, mianowicie, że nosząc 
je tamuje się normalny obieg 
krwi. Dla tych więc wynaleziono 
pończochy gumowe, zrobione ż tak 
delikatnej gumy, że noszenie ich 
bynajmniej nie tamuje  rozszerze- 
nia się naczyń krwionośnych. 

, Dla noszących spodnie wynale- 
zono znów nowy sposób umioco- 
wywania ich na sobie: zapomocą 
guzików przyczepia się je do 
spodniej garderoby, wobec czego 
szelki, względnie paź, tracą rację 
bytu. Jest to podobne do „stanicz- 
ków z guziczkami” małych chłop- 
ców, ale zato, jak utrzymują zwo- 
lennicy, bardzo praktyczne. 

„ Bospodynie z pewnością ucieszy 
niezmiernie fakt, że istnieją jud 
szczotki do szorowanią z rączkę 
do trzymania, czego brak dawał 
się dawniej dotkliwie we znaki 
W ten sposób unika się niepotrzeh 
nego schylania, przez co można 
zaoszczędzić wiele pracy, 

Są to coprawda niewielkie wy: 
nalazki, ale zato swym twórcom 
przynoszą wiele korzyści, przede- 
wszystkiiem materjalnych, P-z, 


Nie WSZYSCY wiedzą 


ATH 
„. La Fontaine zasnął na premjx 
rze własnej sztuki. 


* 
„kukurydza rośnie prędzej w 
nooy, szczególnie, gdy noc jest 
gorąca 
* 
„James W. Marshall, 
odkrywea pokladów zlota 
lifornji, zmarł w nędzy, 
* 
„Buchy piasek 
mokry. 


pierwszy 
w Ko 


jest cięższy, niż 


* 

«papierosy „egipskie” są roz- 

powszechnione na całym świecie; 

podczas gdy w Egipcie uprawa ty- 
tonin jest zabronioną, 


* 


sa” jest pierwszą literą wszy. 
stkich alfabetów z wyjątkiem sta- 
ro-niemieckiego, runowego i «tjop- 
skiego. 
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m RANEY Wysługująca się sztuka 


Dzieje artystów i protekcii przed rewoluciaą francuską 


„$karżono mi się, że nie ma- 
my literatury. To wina mini- 
stra spraw wewnetrznych“, pO- 
wiedział kiedyś Napoleon. Nie 
jest to przenośnia, uni aforyzm: 
Napoleon zarzucał poprostu je 
dnemu ze swych ministrów, że 
nie opiekuje się artystanii Pro 
tekcja taka wyrażała się regu- 
Jarną pensją,  umoźliwie;ącą 
swobodną twóręzość, a prakty- 
kowana była na dużą skalę 
przed rewolucją francuską Cie 
kawe to były czasy i warto na 
mie rzucić okiem. 

Od najdawniejszych lat byi: 
artyści nieuzbrojćm w walce z 
życiem, Ci mistrzowie słowa 1 
farby, awantujący się Luń- 
czucznie po czwartym wymią- 
rze, byli najzupełniej niczarad: 
ni, gdy chodziło o zarobienie 
na chleb codzienny. By unik- 
nąć śmierci głodowej, musieli 
służyć możnym tego Świata, I 
Bd wczesnej chwili klerkowie 
zaczęli zdradzać. Śpiewali na 
chwałę swych panów i żywi- 
cieli, poświęcali im swe zgrab- 
ne rymy. Wypróbowanym spo- 
sobem była tu dedykacja utwo- 
nu. Panowie dawali pieniądze, 
a wzamian za to ich nazwiskę 
trzymają się po dziś ćzień pier- 
wszych stronie arcydzieł. Szcze 
gólnie było to modne w epoce 
Ludwika XIV, jak świadczą 
szumne i pompatyczne dedyka 
cje Moliera i Rasyna. 


Z czasem wytworzyła się cie- 
kawa psychologja: Książęta i 
władcy chcieli być otoczeni pe- 
wnym wiewem nieśmiertelności 
i angażowali przybocznego poe- 
te. Dawati mu utrzymanie, trak 
towali narówni z innymi dwo- 
rakami, czasem nawet gorzej i 
wymagali chwainych ód, boha- 
terskich poematów na swą 
cześć. I tak kiedy Horacjusz 
staje się znany, zwraca się da 
niego Oktawjan August z proś 
ba a poświęcenie mu jakiegoś 
utworu. Poeta uczynił to tak 
zręcznie, że odtąd stał się ofi 
ciulnym piewcą reżymu i za 
szczyconńny był regularną pensją 
i przyjaźnią monarchy. Naogół 
'w Rzymie szlakiem Maecenusa 
szło wiele osób, ale rezułtoty 
tej opieki niezawsze były podzi 
wu godne, I tak poeta Stacjnsz 
poświęca długi poemat śmierci 
ukochanej papugi swego pana: 


Psitauce, dux volucrum, do. 


mini facunda voluptas... 


Inni opiewają w kunszto 
wnveh rvmach nawet piesków 
swych panów. 


I cv gorsza, obyczaje tu przyj 
mują się i zostają przekazane 
późniejszym pokoleniom. Pa- 
pieże i książęta małych państe- 
wek włoskich popierają sztukę, 
ale w ten sposób, Że osobista 
godność twórcy zatraca się naj- 
częściej. Nawet dumny » nieza- 
leznv Michał Anioł mnsi wiele 
raży nugiąć czoło. Jeden z Me- 
dyceuszów poleca Filippowi 
Lippi udesorowanie swego pa- 
facu i zamyka go w nim, wa- 
żając, że na wolności malarz 
traci zbyt dużo czasu; traktuje 
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go, jak więźnia, I zmusza do 
nocnej ucieczki przez okno, 

Papież Leon X popiera poc- 
tów i rozdaje hojnie dukaty i 
biskupstwa za wiersze, które 
mu przypadają do smaku; ale 
każe oćwiczyć innych  rvmo- 
twórców, którzy nie mają tego 
szczęścia. Ulubieaiec papieża, 
Camillo Querno, dostąpił za- 
szczytu jedzenia przy jego sia 
le, ale musi każdą potrawę i 
każden puhar wina opłacać im 
prowizowanemi poezjami. Jeśli 
wiersze mie zyskują aplauzu, 
zdejmują jego nakrycie, a 
szklankę napełniają wodą. W 
ten sposób poeta staje się już 
rodzajem błazna. 

Królewie francuscy lubili się 
również bawić w opiekunów 
sztuki, Tradycję stworzy! Fran- 
ciszek I. sprowadzając z Włoch 
malarzy: Primatice, Leonarda 
da Vinci, Andrea del Sarto i 
szczodrze ich obdarowując, Zaś 
Henryk IV mia? już przyboczne 
go poetę, Malherbe'a, który go 
sławił w patetycznych edach. 
Zdarzyło się, że król wpadł w 
trudności finansowe i kompre- 


sja budżetowa okazała się nie- 
zbędną. Oczywiście, że zaczął 
od poety, który go drogo koszto 
wał Umówił się więc że swym 
szambelanem, że mu go odstą- 
pi do czasu, kiedy znów będzie 
w stanie wypłacać mu pensję. 
Malherbe się zresztą tem mała 
przejął, szczególnie, że hojny 
szambelan, prócz catkowitego 
utrzymania, obdarował go loka 
jem i koniem, Jakiż ciekawy 
wypadek: król odstępuje poetę, 
jak dorn, lub zwierzę domowe! 

Kardynał Richelieu mecena- 
sował również, ale wykorzysty 
wał to dla swych ambicji lite- 
rackich. Płacił on pensję pięciu 
poetom, a wzamian za to mu- 
sieli mu pisać tragedję. Kardy- 
nał dał im szczegółowy plan z 
podziałem na sceny i każdy mu 
siał napisać jeden akt, Jednym 
z piątki był wielki Corneille, 
który opracował swój akt dość 
swobodnie i to o wiele lepiej, 
niż sobie życzył Richelieu, Ten 
wpadł w straszny gniew, zarzu 
cił autorowi brak logiki i kar- 
ności i wymazał go ze swej li- 
«ty mpensjonowanych. Chape- 


lain, poeta bardzo ceniony w 
RVII-vm wieku, był rozrywany 
przez książąt i hrabiów, Od 
vęwnego arystokraty musiał u- 
ciec, bo go ten bił za . „nieadpo 
wiednie“ wiersze, Na szczęście 
znalazł się inny pan, który o- 
łarował większą sumę, Chape- 
lain'a licyłowano sobie popro- 
stu, jakt objekt wiclkiej war- 
tości. 

Najlępiej bodaj było pisa- 
sam w czasach Ludwika XIV, 
kiedy Colbert varządzał finan- 
sami. Kredyty, przeznaczone 
wa sztukę, wynosiły w r. 1665 
przeszło trzy miljony funtów, 
z których tylko 80.000 było dla 
artystów, a reszta na utrzyma- 
nie Iarwru, Wersalu i budowę 
nowych pałaców. Wolter zacho 
wał nam liste pensjonowanych, 
niezmiernie ciekawą ze wzglę- 
du na wysokość gaż i na cha- 


raklerystyczne  umotywowanie 
różnemi zasługami, Oto kilka 
nazwisk: 


Corneille, pierwszy poeła dra 
matyczny świata — 2.000 fun- 
tów; Moliere, świetny poeta ko 
miezny — 1.000 f.; Chapelaln, 


„bzłowiek, którego gna sumienie” 


Najnowsza sztuka M. Rostanda, z której prolog podajemy 
na pierwszej stronicy dzisiejszego dodatku 


Profesor 
wojnie swego jedynego syna. Pro- 
fesor ten mieszka wraz z żoną w 
malem miasteczku  nadreńskiem, 
zdala od Świata, pogrążony w smut 
ku. Jedynie narzeczona zabitego 
jest przy nich. Te trzy osoby, po- 
łączone wspomnieniem  niezapo- 
mnianego człowieka, zostają pe- 
wnego dnia wytrącone z tragicz- 
nej równowagi przez przybycie ja- 
kiegoś, obcego mężczyzny, Przy- 
bywający jest francuzem. Nacjona- 
fistycznie usposoblony, myślą © 
zemście dręczony profesor nie chce 
go przyjąć. Ale wiadomość, że cho 
dzi o przyjaciela zmariego syna, 
łagodzi nienawiść. Francuz weho- 
dzi. I odrazu się czuje: on jest tym, 
który zastrzelił młodego Holder- 
lina. 


Literatura dramatyczna posiada 
mało scen, któreby pod względem 
wewnętrznego napięcia mierzyć Się 
mogły z tą niesamowitą, a przy- 
tem w najwyższym stopniu natu- 
ralną konfrontacją. 


Mancel zabił młodego Holderli- 
na nie w wojnie „materjalnej”, a 


{w walce zbliska, oko w oko, przy 


czem niemiec nie zrobił nawet pró- 
by obrony. Wraz z ostatniem spoj- 
czeniem umierającego przeszia jak- 
by jego dusza, łaknąca pokoju, do 
ciałą zwycięzcy, którego myśli po- 
kutnicze krążą od tej chwili już 
tylko w sferze młodego Holderli- 
na, Te myśli zriuszają go do po- 
dróży do Niemiec i odwiedzenia 
domu rodzicielskiego ojczyzny za- 
bitego. Od tej chwili rozwija się 
wszystko konsekwentnie — wej- 
ście w krąg żałobnej rpdziny, któ- 
ra musi uważać przybysza za przy 
jaciela Hermana. Topnieją przeci- 
wieństwa, przewija się niemożność 
złożenia wyznania, wreszcie samo- 
oskarżenie, uczynione jedynie i 
wyłącznie przed młoda  dziewczy- 
ną. Pod koniec w najwyższym Stop 
niu ludzkie rozwiązanie węzłą dra 
matycznego; Marcel stał stę dla 
rodziców zabitego czemś w rodza- 


Holderlin stracił ma |ju zastępcy Syna. Prawda zabrałı- 


by im Syna po raz drugi. Dlatego 
też Marcel decyduje się kłamać i 
Pozostać w ich gronie, aby być pod 
porą tym, których ograbił z naj- 
droższego, co mieli. „Chcę na za- 
wsze pozostać w Niemczech, jak 
Herman na zawsze pozostał we 
Francji”. Właśnie w tem niezupeł- 
nie zaspakajającem zakończeniu 
kryje się tęsknota do lepszego u- 
porządkowania obyczajów ludz- 
kich, do zniesienia wreszcie wszel- 
kich wojen i wzajemnego mordo- 
wania się ludzi. 

Ote w kilku słowach treść i idea 
przewodnia najnowszej sztuki Ma- 
urice'a Rostanda, syna autera „O- 
rlątka”, noszącej tytuł „Człowiek, 
którego gnało sumlienie”. 

Sztuke wystawiono ostatnio w 
Pradze czeskiej. Cenzura skreśliła 
w niej prolog. który podajemy dzi- 
słaj na pierwszej stronicy dodat- 
ku literacko - społecznego, moty- 
wyjąc swój krok tem, że zawiera 
on w formie spowiedzi opisane u- 


czucie skruchy Żołnierza, który 
pod wpływem głębokiego wstrzą- 
su psychicznego na polu bitwy stał 
się pacyfistą. Cenzura państwowa 
ocenzurowała cenzurę sumienia. Z 
punkty widzenią  postępowego i 
ludzkiego światopoglądu to  skre- 
ślenie jest godne pożałowania, 
Ale pod względem dramatycznym 
nie wyszło, jak piszę prasa w Pra 
dze, sztuce na niekorzyść; wprost 
przeciwnie: stopniowe rozwijanie 
czynu, dozwolonego prawnie, ale 
potępionego przez  najosobistszą 
etykę człowieka, toczy się przez 
trzy akty, jak ławina, i robi wstrzą 
sające wrażenie, 

Istnieją jednak sztuki, które war 
to 1 powinno się wystawiać. Może- 
by nasz teatr pomyślał o Bztnce 
Rostanda. Jej wszechstronna war- 
tość literacka, społeczna i teatral- 
na, nie ulega wątpliwości. Z tych 
względów wydaje się mieć rów- 
nież zapewnione powodzenie ma- 
terjalne, md. 


Bal towarzyski w Londynie 


Dwa kostjumy z okresu Tudorów (XVI stulecie) 


największy poeta Świała += 
3,000 t.;  Desmaretz, najplod- 
niejszy autor i obdarzony naj- 
piękniejszą fantazją, jaka kie- 
dykolwiek istniala -- 1.200 f. 
Douvrier, uczony — 3.000 f; 
Racine poeta francuski—800 f. 


Jakiż miły dokument! Prze- 
dewszystkiem rzuca się w oczy 
skłonność do niezwykłych su- 
perlatywów. Ale jeżeli epitet 
pierwszego poety dramatyczne 
go, nadany Corneille'owi, ucho= 
dzi jeszcze, to skąd ta „najbuj- 
niejszą fantazja“ Desmaretza, z 
której nie do nas nie doszło? 


Rasyn ma skromniutki tytuł 
poety francuskiego, zaś Cha» 
pelain największego poety 


świata! Potomność zrewidowa- 
ła i mocno zmieniła te oceny. 


Zauważmy też dziwne waha: 
nia pensi: Douvwrier, o którym 
wszelki słuch zaginął, otrzymy 
wał 3.000, a Molier tylko 1000. 
Chapelain, zapomniany dziś gu- 
pelnie — 3.000, zaś Rasyn gyl- 
ko 800. Widocznie wchodził 
pod uwagę nietylko walory ar 
tystyczne. A że tak było, dowo- 
dzi fakt, że w biurze Colberta 
miał każdy autor swoją karte- 
tekę, gdzie wpisywano zesługi 
literackie i sównież zasługi 
względem reżymu. Skoro aki 
autor zaniedbywał <chwalesn 
króla - słońce, ostrzegano gu, u 
po powtórnem ostrzeżeniu wy: 
kreślano z listy. 


Po śmierci Ludwika XIV 
stan literatów pogarsza się 
znacznie. Wolter otrzymuje 
jeszcze pensję 2.000 funtów, a: 
le tylko dzięki protekcji mae 
kizy de Pompadour 


W XVII wieku zaczyna pí. 
sarzom głód doskwierać Na 
szczęście moda pensjonowania 
artystów wędruje z Paryża ra 
dwór pruski i rosyjski, Fryde- 
ryk. Wielki sprowadza sobie 
Woltera, Krasickiego, książę 
Weimaru proteguje Goethego, 
nawet Katarzyna Wielka opie: 
kuje się Diderot'em, Trzeba 
przyznać, że admiracja carycy. 
była zupełnie szczerą. W.ubila 
niezmiernie francuskiego pisa: 
rza, posyłała mu pieniądze do 
Parvża, później sprowadziła go 
do Petersburga i wiolce cenita 
jego rady. („To duch Brutusn 
w ciele Kleopatry* mawiał a 
niej Diderot). Pomoc pieniężna 
carycy była doprawdy zbawirn 
ną dla autora „Kubusia tatali- 
sty“, gdyż zmuszony buż był pi 
sać prospekty na pomiady i wy 
stawić na sprzedaż swą cenną 
bibljotekę. 


W ten sposób dochodzimy do 
rewolucji francuskiej, Ze zmiń- 
ną ustroju we Francji zmicnią 
się również sytuacja pisarzy. 
Dotychczas, by wyżyć, musieli 
być utrzymywani przez królów 
i książąt. Pisali swobodnie, ale 
nie mieli wolności. Rok 1789 
daje im wolność, ale i nędzę. 
Ta tragiczna walka artystów z 
warunkami materjalnemi w 
wieku XIX trwa nieprzerwaa: 
nie do naszych czasów. 
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PRZ TURZE” S.A. | 
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Y „WIDZEWSKIEJ MANUFAK 


Tysiące kupujących stwierdziło, że 


ajtańszem źródłem zakup 

z powodu likwidacji większych parti konfekcii dam ceny obniżyliśmy do 50°, 
UWAGA: Bi i UWAGA: 

30% UWAGA: Resztki i braki UWAGA: 50% 
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fabryki Widzewskiej Manufaktury Sp. Akc. 
e „Konsum“ po cenach ŚCIŚLE FABRYCZNYCH. 


j Czy choroby płucne są uleczalne? Sj|ęq z serem 


Przy astmie, katarze szczytów płuc, chronjęcznym kasziu, flegmie, długotrwałem zachry- 
pnięciu, winien czytać kaśdy broszurkę pod powyższym tytułem. Autor p. DR. GUTTMANN, b. 
naczelny lekarz Finsenowskiego zakładu kuracyjnego, wskazuje w sposób zupełnie dostępny drogi na- 


lub bez, nadający się na skład 


= turalne do usunięcia tych ciężkich eierpień. Każdy cierpiący otrzymuje takową ne żądanie za darmo fabryczny, detaliczny do odstą- 
= i bez opłaty posta. Należy napisać pocztówkę (ofrankowaną 35 gr.) z podaniem dokładnego adresu do: ida Okolica: UTA a—Bie: 
a PUHLMANN 8 Co, BERLIN 791, Muggelstrasse 25-25a. Pona, a Suay A, u ZE 
P: == lańska w Warszawie. 
“Q ZEWN x 
ma A | | J A Zgłoszenia 
ae III J Zawiadomienie, Krongold, Warszawa, 
t VA - í KPT 
; MS Illa Sklad maszyn do pisania Nowolipki Nr. 60, 


ZIÓŁA LECZNICZE 


najświeższego zbioru poleca najtaniej 
SKŁAD APTECZNY 


B. PILĆ, Łódź, 


Plac Reymanta 5/6 Tel. 187-00 i 217-00 


Stale na składzie Zloła lecznicze Dra Breysra 
oraz Oskara Wojnowsxiego 


Adolfa Goldberga 


[ih [ II zostat ITP na Piotrkowska 0, TAL. 137-54 


Nev-Jork London t 


kto dodatki 
v a rzepisywanie na maszynie 
Wszechświatowej sławy ' Nauka pisania na maszynach 
preparaty „Venetian“ 

do pielęgnowania i ude- 


lęg Warsztat reporatyjnj | s= 
likatniania cery poleca: CENY ZNIŻONE. 
E CZEK ENE 


KUPUJCIE Z I-go ZRÓDŁA 


WIELKI WYBÓR 


Wózków ,Materaców 


telefon 732-74. =. 


Światło zgasło, motor stangl? 


imi telef. 140-17 
pogotowie IBU 


dyżury przez całą dobę, w 
w niedziele i Święta. 


09 Naprawa natychmiastowa 99 


ODLISKI 


Ë USUWA bezwarunkowo 


agentura na Łódź 


„WIOLET” 


Piotrkowska 63. Tel. 150-59. | 


dziecinnych spręśynowych n A 66 
Sprzedaż wyłącznie detaliczna ÜË A „PATENT“ ETN | ; 
po cenach fabrycznych. h 0 żę kF Wyłymaczek AL | AR 


99 
Baczność, hodzianki! 


7. R @ K. A Znana mistrzyni cechu rosyjskie 


ws PET TE w go I polskiego F. GRYNBLAT, któ- 
ZATWIERDZONA PRZEZ WŁADZE PAŃSTWOWE | ra istnieje od 1902 r, chcąc dać moż- 


Pensionat „Elbinger" SZKOŁA KOSMETYCZNA EBA EEE S 


metalowych amsrykańskich 
Nabyć można w FABRYCZNYM SKŁADZIE 


P DOBROPOL" Łódć, Piotrkowska 4, 


, w podwórsu. 


OK 


Cebulki kwiatowe 


(sprzedaż cebulek tylko do 15 
Grudn.) oraz nasiona do jesien- 
nego i zimowego siewu polecają 


SKŁADY 


L. Jasińskiego MARII LEWINSOWOWEJ chu, jakim jest krawiectwo i bieli- 

w Łodzi, ul. Andrzeja 10, tel. 168-56 Miasto Las-Kołumna, Ulica Pałacowa. Śród die ka 27 (dawniej Cantal E źniarstwo, noucza kroju, szycia i mos 
w Łęczycy, ul. Poznańska 30, tel, 125 RE. 2 R - ródmiejska (dawniej dów niana 6) delowania teoretycznie i praktycznie 
: Uprzejmie oznajmiam, że znany pierwszorzędny | Wykłady i zajęcia praktyczne prowadzone są przaz leka | (na materjałach) systemem szkół pa- 

Pensjonat „Elbinger” został przeniesiony |777 specjalistów. Informacje i zapisy od 10 do 8 ryskich i angielskich, Cała nauka 


° 
- = = Š miesi I koszt Iko 75 
Ji l PINCZEWSKA z Łasku na Kolumne, przy ulicy Fałacowe|. | WSZYSCY WIEDZIEĆ POWINNI!  |zł. Kończącym Świadectwa. Za 


Pensjonat znajduje się wśród pięknej i lesistej miejsco- | sę g pocztówek artystycznie wykonane i podwójnie | gruntowne nauczanie gwarantuję, Uwa- 


Położnictwo, ehoroby kobiece Ain waada i kie kale par aya SP pia retuszowane bez różnicy pory Kosztuje tylko zł, 3.— | ga: Nauczam również bieliźniarstwa 


y k ` 114.3 x > . | w pierwszorsędnym za- ing" š systemem szkół wiedeńskich. Dla nie- 
GDANSKA 57, I piętro, — |obsługa. Willa znajduje się niedaleko stacji kolejowej | kładzie fotograficznym „Helios Andrzeja 17 zamożnych ulga. P. GRYNBLAT 


telef 108-01 i autobusowej. Sezon zimowy -juz otwarty. ns ; m WE 
Paias od 4-ej do 6-ej, Geny przystępne! Goście są oczekiwani przy pociągu, zh “oa Kapu pasar sya aasan tsk AERO OR AŻ z 
|—— OE 
Pezet inśnie” Osiaimie 2 dni? Potężny film śpiewno-dźwiękowy p. t. 
W rolach głównych: Janet Gaynor i Charles Farrell. Nadprogram wesoła komedja i aktualności filmowe 


Początek seansów w dni powsz. o g. 4 p. p, w niedzielę i święta o g. 2 p. p, ostatni seans o g. 10 wiecz. 
Ceny miejsc: I 1.25, 11 90 gr., III 60 gr. 
Następny program: „KAWIARENKA“ W rolach głównych: MAURICE CHEVALIER, YVONNE VALLEE i inni. 
Zeromskiego 74-76 Kupony ulgowe po 75 gr. na wszystkie miejsca ważne we wszystkie dni z wyjątkiem sobót, niedziel i świąt 


o RP, r enki UWAGA! Passe-partouts i bilety wolnego wejścia w niedzielę i święta bezwzględnie nieważne. 


